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Nr. 256 


Sobota, 7 Listopada 1896. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 cen- 
tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini- 
straeyi ulica Czarnieckiego 1. 8. — Listy należy 
frankować, 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 


Talefow Redakeyi mr. SG 


4 zł, miesięcznie 1 zł 35 et. W miejscu: 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł, półroceznie 8 zł, kwartalnie 
rocznie i2 zł, 
3 zł, miesięcznie 1 zł. Prenumerata zagraniczna: W Niemezech 1 zł. 60 et. miesięcznie. 
We wszystkich innych państwach 1 zł, 90 et. miesięcznie. 

„Przewodnik nankowy i literacki, dodatek miesięczny do „Gazety liwowskkcje, otrzymają 
cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipea do końca grudnia, ćwierćroezni i miesięczni za dopłatą piarwei 75 et, drudzy 
30 et, -~ Przawodnik preniumerewany osobne kosztnie 4 zł. 


6 zł, 


półrocznie kwartalnie 


Jednorazowe inseraty obliezają się po 7 cen- 
tów, kilkoraszowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza, 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 


| ulica Karola Ludwika 1. 9; we Franeyi, w Paryżu 


wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis. 


Zaproszenie de przedpłaty, 


Przedpłata na Gazeżę Liwo0w- 
Bic wynosi za czwarte ówierćrocze, 
W miejseu ż zł, poeztą 4 zk; 
Za missiąc listopad: w miejscu l 
zł, pocztą l zł. 35 et. Z Prze- 
wodnikiem za czwarte ówieróro- 
cze w miejscu 3 zł. 75 et, pē- 
Cztą 4 zł. 75 et.; za miesiąc paździer- 
nik w miejseu 1 zł. 30 ct, poczią 
l zł. 65 et. Prenumeratę miesięczną 
przyjmuje się tyiko od i lub 
dago miesiąca. 


15 kaze 


W oselu ustalania nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie pronumeraly. 

Z prawdziwą radością spieszymy donieść 
czytelnikom naszym, że w grudniu b. r. roz- 
poczniemy druk nowej powieści oby- 
czajowej 


Kenryka Sienkiewieza 


pt Z NAD RIVIERY<, 


Po jej ukońezenin nastąpi zapowiedzia- 
na już historyczna powieść Sienkiewicza : 


„KRZYŻACY: 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 20 
października b. r. zamianować najmiłościwiej 
Prowizorycznego kierownika szkoły weteryna- 


a 


58) 


ryjnej i kucia koni we Lwowie, prof. Jó- 
zefa Szpilmana, rzeczywistym dyrektorem 
tego zakładu. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 6 listopada. 


Dyplomacya wielkich mocarstw, jak się 
pokazuje z oświadczenia złożonego w [zbie 
francuskiej przez ministra spraw zagranicznych 
Hanotaux zajmuje się bez przerwy gorliwie 
sprawą nporządkowania przynajmniej jako ta- 
ko stosunków w państwie otomańskiem i ob- 
myśla środki dla zapobieżenia dalszym gwał- 
tom i okrucieństwom. Według informacyi po- 
chodzących z kół politycznych w Konstanty- 
nopolu akcya mocarstw ma odnosić się do ca- 
łego wewnętrznego położenia Tureyi, przyczem 
czynną rolę przyjmują na siebie Rossya, Fran- 
cya, Anglia i W lochy, gdy natomiast Austro- 
Węgry i Niemcy oświadczyły, że w samej 
akcyi nie wezmą, wprawdzie bezpośredniego 
udziału, przyłączają się jednak z góry do wszy- 
stkich zarządzeń, jakie uznają za odpowiednie 
przedsięwziąć W porozumieniu z suttanem 
pomienione cztery państwa. (rodnem jest u- 
wagi, że obecnie nie ma już mowy o odosob- 
nionem działaniu Anglii; tamtejsi najwybi- 
tniejsi polityey i mężowie stanu oświadezyli 
się w ostatnich czasach wręcz przeciw wszel- 
kim odosobnionym krokom rządu brytyjskiego 
a sekretarz stanu w ministerstwie wojny mar- 
grabia Londsdowne w mowie swojej w Leeds 
nazwał pomysł zdetronizowania sultana awan- 
turniczym i zaznaczył, że załatwienie obecna- 
go przesilenia na Wsehodzie możliwem jest 
tylko w ścisłem porozumieniu wszystkich in- 
teresówanych gabinetów. 


Po powrocie cara do OE jak 
piszą ztamtąd do Polit. Corr., daje się do- 
strzegać w kołach rządowych widoczna d}- 
zność do przyspieszenia energiczniejszej akcyi 
w obee Tureyi. Nie ma się ona ograniczać, 
jak dotąd, na platonicznych radach, którym 
zresztą W. Porta nie daje posłuchn, ani przy- 
jacielskich przedstawieniach aby raz przecie 
przystąpiono do przeprowadzenia tylekroć przy- 
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| peratora, przyodzianym we władzę nieogra- 
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rzekanych reform; owszem w Rossyi oficya|- 
nej poczyna coraz bardziej urabiać się prze- 
konanie, iż czas już największy przejść do ta- 
kich stanowczych kroków, któreby mogły. od- 
działać w sposób pożądany i na sułtana i je- 
go doradców. Przeważna część prasy rossyj- 
skiej wypowiada takie samo zdanie i nagli 
do czynu, przewidując w razie dłuższej zwłoki 
najgorsze następstwa dla ludności chrześciań- 
skiej w państwie otomańskiem. Celem ostate- 
cznego załatwienia przesilenia wschodniego 
jedne dzienniki proponują zwołanie konferen- 
cyi europejskiej, inne idą dalej i domagają 
się międzynarodowego kongresu dla rewizyi 
traktatu berlińskiego, który wedle nich ma 
być źródłem wszystkich obecnych trudności 
w Turcyi. Wszystkie wszakże oświadczają się 
jednomyślnie przeciw projektowi dolrDniac o 
nia sułtana i przeciw podziałowi Turegi, coś 
podobnego bowiem sprowadziłoby niezawodnie 
ogólną krucyatę ludnosci mahometańskiej 
przeciw cbrześcianom, a w dalszym biegu 
wypadków mogłoby wywołać wojnę europejską. 
Nie ma niezawodnie nikogo, ktoby nie 
podzielał zdania. że przekształcenie stosunków 
w Turcji wymapać będzie olbrzymiej pracy. 
Pytają się też, kto ma wygotować ku temu 
plan szczegółowy, sto go przeprowadzić ? Trze- 
ba wszystko z gruntu "przekształcić, wszystko 
reformować, w tureckie} bowiem sztuce rzą- 
dzenia, w całej administracyi, w eslem sydo- 
wnictwie, nie ma ani systemu, ani zasad, ani 
norm jakichś; dowolneść i samowola są czyn- 
nikami administracyjnej i sądowniczej mądro- 
gei; siła brutalna, przemoc, przekupstwo środ- 
kami egzekutywy. Do tego wszystkiego przy- 
łącza się i to także, iż ze względu na ogro- 
mne religijne i etnograficzne różnice ludności 
niemożliwem będzie zaprowadzanie reform 
według jednej i tej same | modły. Jakibądź 
jednak będzie rezultat zabiegów mocarstw, 
może on mieć wartość w takim tylko razie, 
jeżełi wymuszone na sułtanie i Porcie re- 
eg zostaną przeprowadzone pod kontrolą 
mocarstw. Ten zaś nadzór wówczas tylko bę- 
T mógł być skutecznym, jeżeli się oprze 
s siłach zbrojny ch; z tego też powodu mo- 
ERA musiałyby utrzymywać stale na pe- 
wpych punktach okręty wojenne z silną za- 
łogą i mieć bezustannie w odwodzie dalsze 
wojska, aby mogły w razie potrzeby dać po- 
trzebny nacisk swojej woli. 
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Ordynacya IM. Kiiążą Czartoryskich, 


RANNANE 


(GL) Rozdane we wtorek członkom Izby 
poselskiej sprawozdanie komisy: prawniczej o 
projekcie ordynacyi imienia książąt Czartory- 
skich (podpisane przez pp. Pinińskiego, jako 
przewodniczącego i Eugeniusza Abrahamowi- 
cza, jako sprawozdawcę) wychodzi rozmiarami 
daleko poza ramy podobnych sprawozdań. 

Jak czasu swego donieśliśmy, rządowy 
projekt. ustawy o zatwierdzeniu ordynacyi po- 
jawił się na stole Izby panów w pierwszych 
miesiącach roku 1894, która to Izba przyjęła 
go uchwałą z dnia 8 maja tegoż roku. Gdy 
projekt przeszedł do Izby poselskiej, Koło 
polskie starało się o przyspieszenie uchwały 
tej także Izby, a miasto Kraków, w petyeyi 
z dnia 9 maja tegoż roku, również prosiło o 
rychłe zatwierdzenie fundacji , głównie ze 
względu na stan zdrowia fundatora, księcia 
Władysława Czartoryskiego. Niechęć Taby po- 
selskiej jednak była tak wielką, że jej nie 
potrafił przemódz nawet koalicyjny gabinet 
ks. Windischgritza; i tak umarł książę Wła- 
dysław dnia 23 czerwca r. 1894 w Boulogne 
sur Seine, nie doczekawszy się upragnionej 
sankcyi swojej ordynacyi, którą to sankcyę 
nważał jednak za tak niewątpliwą, iż w te- 
stamencie, datowanym z Mentony dnia 8 
kwietnia r. 1894, z góry ją przyjmuje i roz- 
porządza, że starszy syn Adam obejmie ma- 
jorat i wynurza „życzenie*, żeby dzieci jego 
(fundatora) oddały na rzecz ordynacji klej- 
noty po matce księcia Augusta, syna jego z 
pierwszego małżeństwa z córką królowej Kry- 
styny , Maryą Ampara. Sprawa z chwilą 
śinierei księcia Władysławaj zasnęła i by- 
łaby może całkiem pogrzebana w archiwnm 
parlamentu, gdyby nie był stanął u steru 
rządowego JE. hr. Kazimierz Badeni, który 
już jako Namiestnik pilnie nią się zajmował. 
Dziś nakoniec mamy oto sprawozdanie komi- 
syi Bag ip z którego, streszczając je kró- 
tko — bo akt fundacyjny dość obszernie po- 
daliśmy już w roku 1894 — wyjmujemy co 
następuje : 

Komisya prawnicza wie bardzo dobrze, 
że zakładanie nowych fideikomisów rodowych 
spotyka się ze stanowezą opozycyą wiełkiej 
liczby członków Izby poselskiej. Mimo to 
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— O ile mogę wnioskować z tego, 


eo | krokiem naokoło stolu. 
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Od czasu do czasu 


niczoną. słyszałem po drodze — mówił senator a: zatrząsł się cały i wyrzucał z siebie słowa 
r — Jakiego imperatora? — zawołał Ar- | cedząe słowo po słowie — zamierza cię urywane: 
TEODOR JESKE-CHOIŃSKI. go imp i mo: | 
. p st. lentynian usunąć zupełnie od rządów. ka. iawdzięczne psy... podłe gady... 
i 7 Phe Fo Naszego boskiego i wiecznego pana, A Z woa ałngiej nieobecności, wziął | łotry.... F SEY 
OSTATNI RZYMIAN IK. Walentyniana — odrzekł Juliusz z drwiącym | sam ster państwa w ręce nieudolne. Zako- Taki gniew buchał z jego oczu, że se- 


uśmiechem na ustach. 


pany w śniegach Allemanii, odcięty od świata, 


natorowie nie śmieli do niego przemówić. 


— Tylko moja wola rozkazuje w pre- | nie wiesz, co się dzieje w Wiennie. Podobno Do pokoju wszedł cichą stopą czterdzie- 

<AFIEŚĆ fekturze zachodniej.,.. ściąga W slentynian do swojej stolicy. wszystkie | stoletni, szczupły, niski brunet, od którego 

=P A — Innego zdania jest Walentynian. legiony Gallii, aby złamać twój gniew spra- | bit blask złota i dregich kamieni. Na szyi 

Z CZASOW TRODOZYUSZA WIELKIEGO. I znów uczyniła się cisza. Senatorowie wiedliwy siłą, gdybyś się nie chciał poddać | miał łańcuch z portretem Teodozyusza, na 
> porozumiewali się wzrokiem, król gładził drżącą jego rozkazom. Czekają cię po ukończeniu | ramionach mnóstwo pierścieni, na nogach 


XI. 
(Ciag aap 
Wyraz jego SRA dotąd łagodny, przy- 
Jazny, stał się twardy, pionowa zmarszczka 
Uwydatniła się na czole jeszcze więcej, brwi 
zsunęły się nad nosem, tworząc jedną linię, 
dolna warga wydęła się pogardliwie. 


ręką brodę, zapatrzony przed siebie. 

Jeśli Juliusz mówił prawdę, to spotkała 
go śmiertelna zniewaga. Tylko on jeden, na- 
czelny wódz, był najwyższym sędzią i panem 
siły zbrojnej cesarstwa zachodniego. Nikt nie 
miał prawa rozporządzać jego żołnierzami. Nie 
dopuścił się tego nigdy nawet Teodozyusz, 
ufając jego długoletniemu doświadezemu i wy- 
próbowanej wierności. Wszakże nie przegrał 


wojny niespodzianki, na kióre twoja cnota 
żołnierska nie zasłużyła. Sława wodza drażniła 
po wszystkie czasy zazdrość imperatorów. 

Drżąca ręka Arbogasta gładziła brodę 
coraz szybciej. 

-— Legiony Gallii powinny być już bli- 
sko mojego obozu — rzekł. — Posłałem po 
nie Arbitwia. Dziś, jutro przybędą. 

- Jeśli ci legiony Gallii są potrzebne 


wykwintne sandały, naszywane perłami. Jego 
białą, jedwabną tunikę, spiętą pod szyją du- 
żym rubinem, obramowaną szerokim szlakiem 
stanu senatorskiego, podtrzymywał na bio- 
drach pas purpurowy. 

— Ty rozkazałeś, królu — odezwał się. 
stanąwszy przed Arbogastem. 

Arbogast zwrócił się do Juliusza i rzekł: 

— Powtórz Eugeniuszowi , 


coś mnie o- 

Rzucił Juliuszowi spojrzenie tak zimne, dotąd ani jednej bitwy i nie sięgnął ani razu | do zwycięstwa, cofnij się. dopóki jeszcze czas, znajmił. 
jak błysk sztyletu i rzekł: po koronę imperatora, chociaż mu ją wojsko | ku południowym granicom Allemanii, KO a — Mówiłem królowi — odpowiedzial 
— Jeśli chcesz kłamstwem pozyskać niejednokrotniej ofiarowało. Służył państwu | mi się, że czekasz daremnie na pomoc z W tenny. | zujiusz p 1a 


moją noc dla waszej sprawy, wracaj na- 
tychmiast, zkąd przybyłeś, abym nie zapo- 


mniał o obowiązkach gospodarza. Duszą moja 
nienawidzi podstępu. 


Groźba nie przeraziła Juliusza. 
— Tylko głupiec zastawialby skrzydła 


rzymskiemu dla sławy i dla przyjaźni Teodo- 
usZa. 

i A teraz, kiedy dobiegał kresu zasłużo- 

nego żywota, przyszedł młokos, wychowany 

przez kapłanów, gołowąsy chłopiec, który nie 

widział nigdy krwawego pola i rwał ręką nie- 


— Byłaby to zdrada państwa! — zawołał 
Arbogast. 

Senator wzruszył ramionami. 

— Pycha imperatorów pomijała już nie- 
raz dobro państwa —- odpowiedział, 


Arbogast wybiegł na kurytarz i klas snął 


— że W alentynian mianował Fabri- 
cynsza wojewodą [talii i że bierze sam ster 
państwa w rece nieudolne. 


Eugeniusz spojrzał zdziwiony na sena- 
tora. 


— I cóż ty na to, naczelniku naszych 


kłamstwa na potężnego króla, kt | Eh z; JEM E è s T a a 
5 órem ręczną przędzę jego planów. patorowie słyszeli, jak rozkazy- | pisarzów i wywiadowców Ea ją mi 
legion wiernych sług — irona RJ pa Opada duma władcy i wodza ogar- | wał komuś głośno: przez zaciónigeor zoo m Za 0 

żeli mnie podejrzywasz 0 : 


zdradę, 
Rzymu swoich kuryerów, a ABE A 


Fabrieyusz jest od listo 
pada nietylk 
wodą Italii, leez nawet RAA 


niała duszę Arbogasta płomieniem trawią- 


cym. 
W ten ogień złowrogi wpadały słowa 
Juliusza, jak krople oliwy. 


— Patrycynsz Eugeniusz niech się stawi 
natychmiast przedemnąa ! 


Kiedy wrócił, napełnił sobie sam próżny 
puhar, wypił go i zaczął chodzić ociężałym 


prawa ręko, moja głowo? 

— Nie nam o tem z Wienny nie do- 
niesiono — bąknął Eugeniusz zakłopotany. — 
Nawet we wczorajszych sprawozdaniach pre- 


L. 6210 
C. k.isya, że w tym razie, o który tu 
wa „r'dość ważne pobudki przemawiają za 
kioskiem: wys. Izba poselska zechce przy- 
chylić się do uchwały Izby panów. Ten wnio- 
sek komisyi mie jest bynajmniej może sku- 
tkiem zasadniczego przekonania o pożyteczno- 
ści fideikomisów rodowych w ogóle, lecz wypły- 
wa przedewszystkiem ztąd, że utworzenie or- 
dynaeyi imienia książąt Czartoryskich zabez- 
pieczy byt zbiorom znanym pod nazwą „Mu- 
zeum Czartoryskich“, cennym dla historyi 
umiejętności, sztuki i cywilizacyi. Ten wielki 
interes kraju zwanego Galicyą, a więc też ca- 
łego Państwa austryackiego, rozprószy może 
wątpliwości niejednego z członków wys. Izby, 
którzy zasadniczo sprzeciwiają się wiązaniu 

posiadłości. 

Do ordynacyi imienia książąt Czartory- 
skich mają należeć: Sieniawa w przemy- 
skim obwodzie sądowym, t. j. kompleks dóbr, 
składających się z 8.717 morgów dolno-au- 
stryackich*) pól, a 8.972 morgów lasów, i 
Besko w sanockim obwodzie sądowym, t. j. 
kompleks 1.074 morgów pól a 2.952 morgów 
lasów: razem: 4.818 morgów pól, 11.925 mor- 
gów lasów i nadto 2.417 morgów łąk, past- 
wisk i stawów. Oprócz tego ma należeć do 
ordynacyi kapitał 850.000 zł. w papierach i 
Muzeum Czartoryskich w Krakowie wraz z do- 
mami, w których się mieści, a które są u- 
myślnie na ten cel urządzone. Z rzeczonego 
kapitału ma służyć kwota 200.000 zł. na 
utrzymanie i powiększenie zbiorów muzeal- 
nych. Owe dobra oszacowane są na 880.000 
zł. (po strąceniu ciężarów), Muzenm na 624.000 
zł., któryto szacunek sądowy jest bardzo nizki, 
ale i tak już zbija twierdzenie (pos. Vaszate- 
go), że Muzeum nie wiele warte i że jest tyl- 
ko pretekstem do utworzenia ordynacyi. War- 
tość Muzeum wraz z domami można śmiało 
przyjąć w ilości równającej się połowie war- 
tości całej ordynacyi nawet wtedy, gdyby 
chciano zbiory muzealne rzeczywiście sprze- 
dać, bo szacunek sądowy nie dochodzi bynaj- 
mniej cen, jakie się w handlu płaci za podo- 
bne przedmioty, jakie tam się znajdują. 

Co się tyczy względów ekonomicznych, 
które w sprawie założenia ordynacyi imienia 
książąt Czartoryskich mogą wehodzić w ra- 
chubę, zasługuje na uwagę okoliczność, że 
grunta związane fideikomisami są w Galicyi 
stosunkowo bardzo nieznaczną cząstką powierz- 
chni kraju. Obecnie cząstka ta czyni 0 85 
pre., a wraz z gruntami nowej ordynacyi nie 
dojdzie jeszcze spełna 1 pre., podezas gdy 
w Ozechach związanych jest 11'15 pre., na 
Morawie 7:99 pre., w Dolnej Austryi 6:82 
pre. Wątpliwości przeto o ekonomicznych sku- 
tkach fideikomisów nie mają co do Galicyi 
bynajmniej tej doniosłości, jak co do innych 
krajów. Co do Galicyi byłby też wcale nie- 
słuszny zarzut, iż zakładanie nowych fideiko- 
misów zagraża małej posiadłości niebezpie- 
czeństwem absorbcyi przez latyfundya. W in- 
nych krajach nie bez słuszności użalają się 
na to ekonomiczne i społeczno-polityczne nie- 
bezpieczeństwo; w Galicyi atoli nie ma pola 
dla niego, tu bowiem owszem obszary dwor- 
skie bywają często przedmiotem parcelacji i 
nabywane tym sposobem przez włościan, a 
natomiast przykupywanie zagród włościańskich 
do wielkiej posiadłości zdarza się bardzo a 
bardzo rzadko. Pomniejsza własność zieraska 


*) 13/, morga dolno-austryackiego równa 
się jednemu hektarowi, czyli 1 morg dolno- 
austryacki równa się 21/, morga magdeburskiego. 


Z 


fekta pretoryum nie ma żadnej wzmianki o | 
nowem dostojeństwie Fabricyusza. 

— Bo otaczają mnie głupcy i niedo- 
łęgi! — huknął Arbogast — bo czego sam 
nie dostrzegę i nie zwietrzę, tego nie dostrze- 
że i nie zwietrzy nikt. Czy obwiesiłem cię za 
to złotymi łańcuchami, obsypałem drogimi 
kamieniami i postawiłem na najwyższym szcze- 
blu drabiny urzędniczej, abyś odczytywał bez- 
myślnemi oczami kłamliwe sprawozdania pre- 
fekta? Nie wiesz-że to oddawna, iż ten podły 
dworak, ten lis galilejski pisze piórem, ma- 
czanem w jadzie podstępu? Od czego żywię 
cały legion szpiegów ? 

Na śniadą twarz Eugeniusza, okoloną 
czarną, krótko przystrzyżoną brodą, wystąpił 
blady rumieniec. 

— Nie moja wina, że... — bronił się. 

— Milez| — przerwał mu Arbogast, 
podnosząc rękę. — Nie drażnij mojego gnie- 
wu, głupcze! Zejdź mi z oczu, niedołęgo i 
wyślij natychmiast najzręczniejszych wywia- 
dowców do Wienny. Żebym w przeciągu mie- 
siąca znał dokładnie stan rzeczy. Niech się 
twoje wyżły spieszą, jeżeli nie chcą użyć ką- 
pieli pod lodami jeziora totoniskiego. 

Dygnitarz cofnął się przerażony do drzwi, 
lecz nia opuścił pokoju. 

— Jeszcześ tu? — krzyknął Arbogast, 
chwytając za puhar. 

— Arbitrio wrócił przed chwilą, kró- 
lu — mówił Eugeniusz pobladlemi ustami — 
i czeka na twoje rozkazy, 

Arbogast postawił puhar na stole i wy- 
rzekł spokojniej : 

— Arbitrio? Niech wejdzie... 


bywa rozdrobniana a przyczyną tego jest nie- 
dostatek między ludnością włościańską, który 
jest też przyczyną wychodźtwa. Mylnie w dy- 
skusyi komisyjnej twierdzono, że przyczyną 
wychodźtwa są latyfundya, rozszerzanie posia- 
dłości większej; bo coś podobnego nie zacho- 
dzi ani w Galicyi wogóle, ani szczegółowo w 
okolicach ruchu wychodźczego. 

Co się tyczy tych części Galiceyi, w któ- 
rych fideikomisy rodowe są położone, zacho- 
wanie wielkich gospodarstw, silnych kapita- 
łem, przyczynia się wielce do krzewienia 
przemysłu rolniczego i postępu gospodarcze- 
go. Za utworzeniem ordynacyi książąt Ozarto- 
ryskich przemawia szezególnie ta okoliczność, 
że przeważna część dóbr sklada się z lasów, 
położonych w okolicach niebogatych w lasy, 
gdzie przeto nieracyonalna gospodarka leśna 
musiałaby pociągnąć za sobą wielce szkodli- 
we zmiany klimatyczne. Posiadłość ordyna- 
cka zaś lepiej peręcza zachowanie lasów, niż 
posiadłość wolna. Oo do erdynacyi książąt 
Czartoryskich sam akt fundacyjny nakłada 
na każdego ordypata szczególnie właśnie o- 
bowiązek troskliwej ochrony lasów. 

Jakkolwiek tedy ważne względy ekono- 
miczne przemawiają za założeniem fideikomi- 
su Czartoryskich, główną jednak pobudką 
jest zachowanie i powiększenie muzeum Ozar- 
toryskich w Krakowie. Muzeum to należy do 
najrzadszych tego rodzaju zbiorów prywatnych. 
Składa się ono z obrazów, rycin, rysunków, 
rzeżb, zabytków starożytności, monet i me- 
dalów , najrozmaitszych przedmiotów sztuki 
przemysłowej, broni, druków i rękopisów, 
wielkiej w ogóle wartości. 

Sprawozdanie zaznajamia szezegółowo z 
tem wszystkiem, co się znajduje w galeryi 
obrazów i w dziale rylea i ołówka, dalej w 
działach starożytności egipskich zabytków 
przedhistorycznych, w zbiorze rzeźb, medalów, 
broni, w dziale przemysłu artystycznego i w 
końcu kładzie nacisk na niezmiernie cenną 
bibliotekę i archiwum. 

Archiwum obejmuje 5100 tomów ina- 
nuskryptów i 1280 numerów ważnych aktów 
dyplomatycznych. Niektóre rękopisy sięgają 
pochodzeniem swem wieku XII; z wieków 
XIII, XIV i XV jest tu już cały poczet ko- 
deksów, stanowiący najważniejsze źródło ala 
studyów prawa i politycznej historyi ziem pol- 
skich. Szczególnie bogaty jest zbiór manu- 
skryptów z wieku XVI, między nimi rękapi- 
sów znamienitych pisarzy i uczonych polskich. 
Biblioteka składa się z więcej niż 100.000 to- 
mów, mniej więcej w połowie do literatury 
polskiej należących: samych druków polskich 
z wieku XVI jest 2400 tomów. Osobny od- 
dział biblioteki stanowią mapy geograliczie; 
między niemi znajdują się raapy ziem pol- 
skich z wieku XVI, gdy kartografia znajdo- 
wała się jeszcze w pierwocinach. 

Ostatni dział zbiorów muzealnych sta- 
nowią pamiątki po mężach sławnych 
w dziedzinie sztuki i nauki, tudzież po człon- 
kach rodu Ozartoryskich, którzy odgrywali 
wybitną rolę w historyi. Między innemi znaj- 
duje się tu mnóstwo przedmiotów odnoszą- 
cych się do prywatnego i artystycznego ży- 
ela Chopina, który to zbiór dostał się do Mu- 
zeum od księżnej Marceliny Czartoryskiej, 
znakomitej uczennicy Chopina 

Sprawozdanie komisyi prawniczej zaj- 
muje się także tematem: jak powstały te zbio- 
ry i jak dostały się do Krakowa. Urzą- 
dzenie tych zbiorów jest dziełem księcia A- 
dama Kazimierza Czarioryskiego, dziada fun- 


gółowo galerya obrazów zawdzięcza małżonce 
jego księżnej Izabeli swój początek. Po roku 
1871, gdy zbiory w Paryżu przebyły niebez- 
pieczeństwa, na jakie narażone były w sku- 
tek oblężenia stolicy francuskiej przez Pru- 
saków i w skutek wandalizmu komunisty- 
cznego ludności paryskiej, postanowił książę 
Władysław przenieść je znowu na ziemię pol- 
ską i otworzyć dla publiezności i dla uczo- 
nych. W tym celu nabył w Krakowie stary 
arsenał, gmach kłasztorny po Pijarach i dom 
prywatny, przebudował te budynki wedle pla- 
nów sławnego architekty francuskiego Viol- 
leta le Due i tu pomieścił Muzeum, do da- 
wnych zbiorów dodawszy nowe. Założenie or- 
dynacyi ma na celu na wieczne czasy zabaz- 
pieczyć Krakowowi tę prawdziwą dawnej sto- 
licy polskiej ozdobę. 

Podczas obrad komisyjnych powstałopy- 
tanie, czy wedle aktu fundacyjnego zbiory te 
rzeczywiście mają po wsze czasy pozostać w 
Austryi, mianowicie w Krakowie. Komisya 
odpowiada, że expressis verbis nie powiedzia- 
no tego w akcie fundacyjnyja, że atoli rozu- 
mie się to samo przez się i wypływa z na- 
tury rzeczy i z kilku ustępów aktu, gdzie n. 
p. mowa o „Muzeum książąt Ozartoryskieh w 
Krakowie*, lub o „Muzeum pomieszezo- 
nem w budynkach krakowskich“, lub o 
przynależeniu tych budynków do Muzeum. 
Zresztą akt stanowi, że krakowski sąd krajo- 
wy ma co pięć lat reinwentaryzować zbiory, 
czego nie mógłby przecież czynić, gdyby je 
wywieziono gdzieindziej lub rozdzielono na in- 
ne miejscowości. 

Komisya kończy wywodem prawniczym, 
że mimo śmierci księcia Władysława nie u- 
iega wątpliwości, że i ostatnią wolą jego było 
utworzyć ordynacyę i być musiało, bo pod tym 
warunkiem nabył książę Władysław wszystko, 
co do ordynacyi ma należeć, od syna swego 
z pierwszego małżeństwa księcia Augusta 
Franciszka, który w r. 1898 umarł. Jakoż i 
spadkobiercy księcia Władysława, przezna- 
czony na pierwszego ordynałta starszy syn 
Adam i młodszy Witold oświadczyli przez o- 
piekuna swego, księcia Jerzego Czartoryskie- 
go, że obstają przy zamiarze ojca. Komisya 
prawnicza lzby poselskiej wnosi tedy: przy- 
chylić się do uchwały Izby panów z dnia 8 
maja 1894 roku. 


Sprawy parlamentarne. 


PARANA wm 


(Z Koła polskiego. —. Przesilenie w klubio nie- 
mieekiej lewicy). 


Koło polskie zajmowało się wczoraj na 


poufnem posiedzeniu sprawą zajęcia stanowi- 
ska wobec nagłego wniosku Pacaka, W tym 
względzie ma istnieć w Kole różniea zdań, 
która jednak odnosi się głównie do meryto- 
rycznej strony wniosku i kwestyi kompeten- 
cyi Rady państwa. | 

Większość Koła jest przeciw formie wnio- 
sku, to znaczy przeciw jego nagłości. 


Dzienniki wiedeńskie dowiadują się, że 
24 posłów niemieckich z QOzech pod naci- 
skiem swoich wyborców wystąpi ze zjedno- 
ezonej lewicy niemieckiej. Wystąpienie to je- 
doak będzie tylko formą, gdyż secesyoniści 
nie mają zamiaru utworzenia osobnego klubu 


datora ordynacyi, księcia Władysława, a szeze- li pozostaną w ścisłym stosunku z lewicą. 


Kiedy Eugeniusz znikł za kotarą, uka- 


jzał się młody trybun wojskowy w srebrnej 


zbroi, ze złocoznym szyszakiem na głowie. 
Wzrostu wys kiego, szeroki w ramionach, Z 
twarzą, pociętą przez mróz i wichry, był wcie- 
leniem zdrowia i siły cielesnej. Jasne włosy 
i rudawa broda zdradzały pochodzenie ger- 
mańskie. 

Wyprostował się na progu i czekał na 
zapytanie wodza. 

Arbogast wpatrywał się w niego z ta- 
kiem wytężeniem , jakby się chciał wzrokiem 
wedrzeć do tajników jego mózgu. Lękał się 
widocznie złej nowiny. Opóźniał ją... Szukał 
na twarzy swojego posła zaprzeczenia wiado- 
mości, przywiezionych przez Juliusza. 

Ale kiedy nieruchoma twarz Arbitria 
nie mówiła nic, odezwał się głosem stłumio- 
nym, w którym drżała ukryta obawa: 

— Nie wątpię, że legiony Gallii ciągną 
twoim śladem. 

— Legiony Gallii nie wyruszyły dotąd 
z obozów zimowych -— odpowiedział trybun. 

Arbogast pochylił głowę i milezał przez 
jakiś czas. Jego pierś oddychała szybko, pal- 
ce u rąk otwierały się i zamykały, jakby coś 
miażdżyły. 

Drgnał, wyprostował się i rzekł: 

— Nie wyruszyły?! Wszakże kazałem 
ci powiedzieć komesowi Gallii, że bez pomo- 
ey jego legionów nie zasłonimy państwa przed 
nadmierną iloscią Franków, że zginiemy wszy- 
sey, co do nogi, w tych śniegach i lodach, 
ku radości Franków, czyhających na zgubę 
cesarstwa. 


Z Warszawy. 


PANA 


(Jednodniowy spis ludności. — Przyszłoroczna 
wystawa). 
Z powodu zbliżającego się terminu 


pierwszego powszechnego spisu ludności w 
Rossyi, wyłoniła się kwestya następująca : 
Ogólna zasada wymaga, aby osoby, wypeł- 
niające szematy, spisywały wszystkie dane bez- 
pośrednio na podstawie odpowiedzi mieszkań- 
ców. Przeciwko stosowaniu tej zasady wniósł 
protest do głównej komisyi spisowej napizod 
gubernator siedlecki z tego względu, że da- 
wni unici mogą dykiować wyznanie inne niż 
to, do którego urzędowo są zapisani. 

Następnie minister spraw wewnętrznych 
zawiadomił komisyę o podobnych protestach 
ze strony oberprokuratora synodu i pomocni- 
ka gonerał-gukernatora warszawskiego gene- 
rała Pietrowa. P. Pobiedonoscew oznajmia iż 
kwestya unicka należy do najtrudniejszych i 
spis urzędowy mógłby tylko utrwalić „upor- 
stwnjuszczych* w ich hłędach. P. Pietrow 
znowu zwraca uwagę, iż spis oparty na wska- 
zówkach osobistych, może rozniecić niepokój 
wśród byłej ludności unickiej. Za skutki zaś 
tego, generał-gubernator warszawski nie mo- 
że wziąć na siebie odpowiedzialności. 

Wobec tego główna komisya spisowa 
postanowiła zrobić wyjątek od ogólnej zasa- 
dy dia dwóch gubernii: siedleckiej i lubelskiej 
i zbierać w nich dane o wyznaniu mieszkań- 
ców za pośrednietwem urzędów gminnych. Co 
się zaś tyczy tak zwanych „małżeństw kra- 
kowskich", to wobec czysto statystycznych 
celów spisu, a dla dokładnego oznaczenia li- 
czby rodzin, komisya nakazała spisywać wia- 
domości wyłącznie z bezpośrednich ustnych 
zeznań samych mieszkańców. 

Widocznie żądania i argumenty trzech 
instaneyj wymienionych, niezupełnie trafiły 
do pizekonania komisyi głównej, oraz nie 
znalazły jej uznania, skoro zrobiono ustępstwo 
tylko co do religii, nie rozciagając tego na 
t. z. „śluby krakowskie“. 

Sprawa przyszłorocznej wystawy prze- 
mysłowo-rolniczej wraz z in wentarzem żywym 
znajduje się obecnie w fazie następującej: 
Komisya wystawowa, wybrana z łona Towa- 
rzystwa wyścigów konnych, ustanowiła ter- 
min przyszłorocznej wystawy na cztery ty- 
godnie, od 80 maja do 27 czerweż, oraz o- 
brała pod urządzenie ustawy plac byłej wv- 
stawy hygienicznej, na co przychylną decy- 
zyę magistratu już otrzymano. Komisyz zło- 
Łyła 20.000 rubli i teraz przystępuje do spo- 
rządzenia planu budynków na wystawie, w ce- 
lu eddania robót przedsiębiorcom. 


Wypadki w Turcyi. 


Według oficyalnych obwieszczeń , utwo- 
rzono we wszystkich sandżakach i kazach ko- 
misye, złożone z wybitnych osobistości, które 
wydają noty, opiewające na 5, 10, 39, 40, 
50 i 100 piastrów. Otrzymana z tej emisyi 
not gotówka ma służyć na uzupełnienie nie- 
dostatecznego uzbrojenia, umundurowania i 
innych potrzeb magazynów obrony krajowej. 
Komisye te podlegają nadzorowi komisyi głó- 
wnej w Konstantynopolu, której przewodni- 
czy minister robót publicznych Mahmud Dże- 
lal-eddin. Składający sumę 2000 piastrów i 
więcej, otrzymuje medal ze swojem nazwi- 


Głos gotował się mu w gardle, jak wrzą- 
ca woda. 

— Qzy powiedziałeś to w Wiennie, Ar- 
bitrio ? 

— Uezyniłem, co rozkazałeś, królu. | 

-- Ugzyniłeś? A komes nie wysłał mi- 
mo to zą tobą żądanych legionów ? 

— Odpowiedział, że złożył przysięgę im- 
peratorowi. 

— Imperatorowi ?l 

Głos Arbogasta stawał się coraz ciehszy. 
Na jego czoło wystąpiły grube, sine żyły, 
w oczach żarzył się blask ponury. 

-- I ty, Arbitrio, najmilszy z moich 
trybunów, ty moje dziecko pieszczone, nie 
wepchnąłeś temu łoirowi miecza pod serce — 
mówił. — Ty nie udałeś się do obozów zi- 
mowych i nie przyprowadziłeś sam mojego 
wojska? Zdrajeo! 

Porwał puhar i cisnął go w trybuna. 
Szkło rozprysło się na zbroi, wino oblato 
twarz pobladłą. 

Z gardła Arbitria wypadł chrapliwy krzyk 
drapieżnego zwierzęcia, ranioneyo śmiertelnie; 
jego prawica pochwyciła rękojeść miecza. Ale 
zanim zdążył wydobyć broń, uderzył go Ar- 
bogast tak silnie pięścią w pierś, że zachwiał 
się i pochylił, jak podcięte drzewo. 

Psie! — szalał król, wyrywając mu 
z za pasa miecz. — Na wodza swojego świę- 
tokradzką rękę ściągasz ? 

Juliusz i Konstaneyusz, którzy przypa- 
trywali się dotąd tej scenie obojętnie, zerwali 
się z krzeseł. i 

— Krwią niewinną sumienie swoje spla- 


| misz — zawołał Juliusz. 


T R nw "rowr yty pa awa = naj 


f Arbogast opuścił podniesiony już miec” 
i obejrzał się na senatorów nieprzytomnym 
wzrokiem. 

-— Ten waleczny trybun nie zawinił — 


mówił Juliusz. -— Nie on zasłużył na twój 
gniew sprawiedliwy. 
— Nie zawinił... nie 0a... — szeptał 


Arbogast, jak człowiek, który budzi się ze snu. 

Spoglądał to na senatorów, to na Arbi- 
tria, który stał pod ścianą z nieruchomością 
słupa. Bladość śmierci pokryła oblicze mło- 
dego żołnierza, nieprzejednana nienawiść tliła 
w jego oczach. 

Arbogast odetchnął ciężko. 

— Dziękuję ci, Juliuszu — wyrzekł gło- 
sem zmęczonym. — Powstrzymałeś w samą 
porę rękę starca, który byłby splamił siwe 
włosy krwią niewinną. Wzmocniłeś tym czy- 
nem szlachetnym węzły, jakie nas łączą. 

A zwróciwszy się do Arbitria, przypiął 
sam miecz do jego boku i mówił: 

— Odpuść staremu wodzowi chwilę za- 
posanienia. 

Po krótkim namyśle dodał : 
| z Mówił mi bugeniusz, że obawiasz 
się prosić o województwo południowej Galii. 
Podpiszę jutro dla ciebie mominacyę na wo- 
Jewodę południowej Galli. 

Arbitrio nie dziękował za dygnitarstwo; 
oczy jego nie rozjaśniły się. Strzepnął z pła- 
szcza okruszyny szkła i oddalił się, obrzuca- 
Jąc Arbogasta spojrzeniem pełnem nienawi- 
ści. Nie odpuścił staremu wodzowi zniewagi... 

iUisg dalszy nastapi) 


skiem. Chrześciańscy poddani tureccy mogą 
brać dobrowolny udział w subskrypcji. 

Zapewniają, że sułtan zakupił 2000 ka- 
rabinów nowego systemu i postanowił zaku- 
pić dalsze 10 tysięcy, oraz uzupełnić potrze- 
by wojskowyeh zakładów. 

Dziennik Nord pisze: 

„Dzienniki angielskie, mówiąc o poro- 
Zamienin się w kwestyi wseliodulej Mossji, 
Francyi i Anglii. znowu poruszają projekt 
rozbioru Turcyi. Ponieważ poprzednio wypo- 
wiedzieliśmy już nasze zdanie o porozumie- 
niu się Anglii z Rossyą i Francyą, przeto u- 
ważamy za zbyteczne powracać dotego przed- 
miotu. Oświadczamy tylko, że o rozbiorze 
Tureyi nie może być mowy. Rossya i Fran- 
cya energicznie będą się sprzeciwiały podo- 
bnego rodzaju dążeniu, bez względu na to, 
Z ezyjejby strony wyszła inicyatywa * y% 

Z Konstantynopola nadchodzi wiadomoś* 
do pewnego stopnia wyjaśniająca zatrważają - 
ce pogłoski, które w ciągu ubiegłych kilku 
dni zaczęły znowu krążyć. Franeuski okręt 
stacyjny „Leger“ dnia 28 z. m. odbywał 
ćwiczenia w strzelaniu z dział. Huk wystrza- 
łów zaniepokoił do tego stopnia żyjącą w 
wiecznym strachu ludność, że wiele osób po- 
biegło nad Bosfor w tem przekonaniu, że 
nieprzyjaciel oblega miasta. ! i 
„, , Wiəlu Armeńczyków schroniło się do 
kościołów w obawie nowej rzezi. 

Rząd turecki wysłał do ambasady fran- 
cuskiej notę, w której domaga się, sby ćwi- 
czenia w strzelaniu odbywały się daleko od 
miasta; reprezentant francuski w odpowiedzi 
Swej wyraził ubolewanie, że owe ćwiczenia 
Wojskowe przyczyniły się do zaniepokojenia, 
Zaznaczył jednak, iż mieszkańcy Konstanty- 
Hopala powinni byli się przyzwyczaić do strze- 
ania, 


WANE "| aM 


KRONIKA. 


Lwów, 6 listopada. 


— Z œ. i k. armii. W artyleryi polo- 
wej mianowani: kapitanem I klasy Fryderyk 
Kancian; kapitanem II klasy Karol Raser. 

Porucznikami: Piotr Przygodzki, Ludwik 
Freiberger, Edward Primavesi, Otto Melnitzky, 
Juliusz Waltl, Leon Slawik, Otmar Cichocki, 
Aleksander Mandrich, Rudolf Brannhofer, Ka- 


zimierz Dzierźanowski, Jan Emer, Józef Zagór- ; 


ski, Adam Kiciński. 

~ Podporucznikami kadeci: Antoni Schenk, 
Wilhelm Klebok, Fryderyk Lachinger, Hugo 
Ranzenberger, Emil Machatechek, Fryderyk Va- 
cek, Ryszard Merlitschek , Edward Korchen, 
Franciszek Möller, Oskar Schott. 

W artyleryi fortecznej: kapitanem II klasy 
Włodzimierz Pirnat; porucznikami: Zygmunt 
Schrenzel, Gustaw Rabelbaner, Alban Rossmanith, 
Hugo Beck, Karol Kirchmayer, Juliusz Zerula, 
Adolf Roth, Rudolf Vidossich, Otto Mally, Jan 
Schirmer, Gustaw Bochenek, Karol Hoffmann; 
podporucznikami kadeci: Robert Hradil, Henryk 
Schlamicher, Rudolf Knizek, Łukesz Baich, Hugo 
Walter, Maurycy Miklos, Karol Ockermiiller, 
Rudolf Waldmiiller, Karol Schäfer. 

W audytoryacie kapitanami I klasy: An- 
toni Woźniakowski i Józef Martusiewicz w lwow- 
skim Sądzie wojskowym; kapitanem - audytorem 
II klasy dr. Norbert Horovitz w Przemyślu; 
Porueznikiem-audytorem dr. Antoni Oikanek przy 

P. p. | 

W korpusie wojskowo-lekarskim: lekarzami 
Sztabowymi w randze podpułkowników: Maurycy 
Weiss w Rzeszowie, Józef Krumpholz, Karol 
Glässer w Czerniowcach; w randze majorów : 
Bartłomiej Smatla w Krakowie, Aleksander Wy- 
Socki i Ignacy Link we Lwowie; lekarzami puł- 
Kowymi I kasy: Ryszard Pfeffers, Alfred 
Tschnechner, Rudolf Straka, Józef Kovar; leka- 
rzami pułkowymi II klasy: Adolf Langer, Wil- 
helm Klausuer, Jan Sternschuss, Michał Stern- 
Schuss, Józef Jirovea, Bronisław Uderski, Bro- 
nistaw Jakesc1, Maksymilian Grossmann, Wło- 
dzimierz Michl. 

W oddziale urzędników wojskowych ma- 
Sazynów prowiantowych : zarządcą w randze 
majora oficyał prowiantowy I klasy Fryderyk 

lber, kierownik magazynu w Tarnowie. 


— P. Antoni Jaxa-Chamiee, zastępca 
marszałka krejowego. wyjechał na dłuższy ur- 
lop ze Lwowa. 


— P. prezydent miasta dr. Godzimir 
Małachowski, wyjechał dziś zrana o godzinie 8 
do Wiednia. 


— P. Ehrenberg, redaktor Głosu Na- 


rodu, bawi we Lwowie. 


— Z krajowej Szkoły gospodarstwa 
laso wego. Na zwyczajnem walnem zgromadze- 
niu członków Towarzystwa „Wzajemnej pomo- 
ey“ słuchaczów krajowej Szkoły gospodarstwa 
pora we aome, odbytem 2 listopada b. r. 
wybrano na rok administracyjn 
dział do którego weszli: SARÓZG wy 

Zygmunt Pawelski jako 

., AYBI s prezeg, ław 
Rogiński Jako wiceprezes, Włodzimierz say 
ski jako sekretarz, Msurycy Neuman jako skar- 
bnik, Kazimierz Bielański jak 


krav SE o bibliotek ó- 
zef Bijasiewiez i Edmund Grabiński Wos 


działowi. Teofil Dyga i Julian Pura jako zastę- 
pey wydziałowych. — Do komisyi szkontrującej 
weszli: Józef Karpiński, Edward Furdzik i Ru- 
dolf Katzer. — Do sądu polubownego weszli: 
Z. Pawelski, W. Rogiński, M. Neuman iK. 
Bielański. 

Członkami honorowymi mianowano pp.: 
Henryka Strzeleckiego, Władysława 'Tynieckiego 
i dr. Władysława Zajączkowskiego. 


— Izba radna sądu krajowego karnego, 
uchwaliła wypuszczenie wspólnika zbankrutowa- 
nej firmy Goldstern i Loewenherz, Dawida Loe- 
wenherza z więzienia śledczego za kaucyą 50 
tysięcy zł. 

+ Zmarli w ostatnich dniach: W Tłu- 
maczu, Anna z Gielitowiczów Smólska, w 67 
roku życia. 

W Buenos Ayres, Robert Chodasiewicz, 
podpułkownik, profesor inżynieryi szkoły woj- 
skowej, prezes Tow. dem. polskiego. 

W Fryburgu, dr. Eugeniusz Baumann, 
słynny profesor fizyologicznej chemii. 

W Berlinie, ks. Matylda Radziwiłłowa, z 
domu hr. Clary i Aldringen, w 90 roku życia. 


— Z Obserwatoryum c. k. Szkoły po- 
litechnicznej we Lwowie. Dnia 6 listopada go- 
dzina 10 rano 1896. 
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Najwyższa temperatura od 12 w południe 
dnia 5 listopada do 7 rana dnia 6 listopada 
b. r. była +3 090., najniższa —509C. 

Barometr opada. 

Pogoda. 


*) Podane stany barometru są zreduko- 
wane do poziomu morza i przy temperaturze 
0°C. Chege oznaczyć stan barometru dla pewnej 
wysokości n metrów, należy w ogólności 
m mm. odjąć. 

‘E  stj () Pogodnie. 
+*+) 19) eałkiem zachmurzone. 


— Teodor Charlemont, rzeźbiarz wie- 
deński, który przed kilku dniami uległ nagłemu 
obłędowi i przewieziony został do kliniki psy- 
chiatrycznej dr. Krafft-Ebinga, ma się obecnie 
znacznie lepiej. Dr. Krafft-Ebing zezwolił na 
wypuszczenie Charlemonta z zakładu, zalecając 
dłuższy wypoczynek. 


— Ocieplenie się zimy. Prof. Woj- 
kow, badając wiadomości o temperaturze za lat 
150, doszedł do przekonania, że poczet nadzwy- 
czaj zimnych dni zmniejszył się, że niska tem- 
peratura od r. 1828 staje się coraz rzadszą i że 
w drugiej połowie naszego wieku w stosunku 
do drugiej połowy wieku zeszłego, poczet dni 
mroźnych zmniejszył się prawie o połowę. Cie- 
płe zimy mieniają się z zimnemi w peryodach 
od 6—18 łat, zkąd powstał przesąd, że eo lat 
11 musi być surowa zima. 


— Spadek po Kaczkowskim. Z Pa- 
ryża piszą do Kuryera Warszawskiego: Wczo- 
raj otrzymałem z generalnego konsulatu austrya- 
ckiego zaproszenie do wzięcia udziału w akeie 
zdjęcia pieczęci i spisania inwentarza spadku po 
ś.p. Kaczkowskim. Zaproszenie opiewało na go- 
dzinę 2 popołudniu. Wchodzę do kamienicy rue 
Riboute 6. Po oddaniu karty wizytowej, wpro- 
wadzają mnie do salonu przepysznie umeblowa- 
nego. Na ścianach oryginalne pejzaże i portrety, 
w kącie pianino inkrustowane, w stylu baroko- 
wym. Gdy weszła do salonu pani domu, oświad- 
czyłem na jej zapytanie, że staję jako zwykły 
świadek, gdyż wobee tego, że sprawa spadku 
jest nieco skomplikowaną, konsul austryacki 
pragnie mieć przy sobie kogoś, któryby w przy- 
szłości mógł poświadczyć, że postępowanie jego 
było bez zarzutu. 

-- Dla pamięci mojego męża — odzywa 
się pani K. -- i z tytułu tego, że jestem w 
myśl testamentu uniwersalną spadkobierczynią, 
radabym, by Towarzystwo historyczne we Lwo- 
wie nie poniosło żadnego uszczerbku, by docho- 
wana została wola zmarłego, by cała biblioteka 
przeszła do Towarzystwa, o którem zmarły od- 
zywał się zawsze bardzo sympatycznie. 

— A czy pani sądzisz, że to mogłoby nie 
nastąpić ? 

-- Wobec pretensyj jednego z tutejszych 
domów bankowych, może zajść obawa, że cały 
zbiór będzie sprzedany w drodze licytacyi. 

Rozmowę naszą przerwało wejście osób 
urzędowych: więc stawił się konsul generalny 
austryacki, radca Dworu Oesterreicher, juge de 
poig, notaryusz, u którego ś. p. Kaczkowski 
osobiście złożył swój testament, dr. Górski, re- 
prezentujący Towarzystwo historyczne, oraz kilku 
znajomych i przyjaciół rodziny. 

Nie będę opisywał wszystkich szczegółów, 
które dla szerszego ogółu są bez interesu, zwła- 
szcza, że Sprawa nie została jeszcze ostatecznie 


„(łazeta Lwowska“ z dnia 7 listopada 1896. 


ukończona, wprzód bowiem musi trybunał tu- 
tejszy rozstrzygnąć sprawę własności ruchomości, 
znajdujących sią w mieszkaniu (wiadomo bo- 
wiem, że pomi:szkanie cd 18 lat, t.j. od chwili, 
gdy Kaczkowski złączył swoje losy z pozostałą 
wdową, opiewało na nazwisko pani de Pomian. 
Otworzono tylko kasę, gdzie, prócz papierów i 
listów familijnych, nie znaleziono nie więcej, Oraz 
zrobiono wykaz książek. Już na pierwszy rzut 
oka zdaje się, że księgozbiór nie ma nadzwy- 
czajnej wartości; prawdopodobnie największe zna- 
czenie przedstawiają same dzieła Kaczkowskiego 
drukowane, opatrzone adnotacyami i poprawkami 
własnoręcznemi autora. Z biurka i małej szafki 
nie zdjęto jeszcze pieczęci, nie wiadomo więc, 
eo się tam znajduje. Niejasną jest także wartość 
owych min w Karyntyi, czy Styryi. Kaczkowski 
w ostatnich czasach pracował usilnie nad tem, 
by stworzyć spółkę akcyjną dla eksploatowania 
tych kopalń, śmierć stanęła temu jednak na 
przeszkodzie. Kaczkowski, według zeznań naj- 
bliższych, nie był stworzony do robienia ope- 
racyj finansowych, był bowiem zanadto łatwo- 
wierny, czyli innemi słowy, posiadał przymiot, 
który narażał go na ciągłe straty i przykre roz- 
zearowania. 


Z Berlina donoszą, iż artysta-malarz p. 


Wojciech Kossak bierze od kilku tygodni udział 


w polowaniach cesarskich w lasach grunen- 
waldzkich pod Berlinem. W dniu św. Huberta 
zaproszonym został przez wielkiego ochmistrza 
hr. Eulenburga na biesiadę myśliwską do stołu 
cesarskiego. Wrażenia myśliwskie zapewne zo- 
baczymy w seryi obrazów. W polowaniach tych 
brał także udział artysta Fałat. 


— Bruno Werner, jeden ze spraw- 
ców zamachu, dokonanego na Levym, notaryuszu 
w Berlinie i jego żonie, opowiada następujące 
przygody swojej ucieczki. W drodze z Halber- 
stadt do Quedlinburgu spotkał žandarma. 


— Jesteś pan Werner — rzekł mu ten- 
że — tak mi się wszystko wydaje. 
— Nazywam się Winter — odpowiedział 


morderca i przedstawił swoje papiery. 


Żandarm spojrzał na niego badawczo, lecz 
puścił go. Werner poszedł do Wernigerode i 
tam zameldował policyi, że nie ma pieniędzy na 
zapłacenie noclegu. Przenocował zatem — w cyr- 
kule. Gdy go aresztow:no w Zellerfeld zacho- 
wywal się zup.łnie sposojnie, obojętnie niemal, 
dopiero gdy mu wspomniano o ro:paczy jego 
matki, rozpłakał się. Opowiadał o swoim u- 
dziale w zbrodni. Wspóinicy rozdzielili pomię- 
dzy sobą role z góry. Grosse miał zamordować 
panią Levy, Werner — starego radcę. Wśród 
ciemności jednak i krzyków napadniętych znie- 
nacka, Grosse przypadł do łóżka Levy'ego i za- 
mordował swoją ofiarę, Werner zranił lekko pa- 
nią Levy. Plan zbrodni był obmyślony na dwa 
tygodnie naprzód. Pomysł wyszedł od Grossego, 
który znajdował się zawsze w kłopotach pie- 
niężnych. Pewnego dnia, przechodząc obok do- 
mu Levy'ego, rzekł on do Wernera: „Ztąd musi 
nam przyjść pomoc.“ Wilią dnia zbrodni zre- 
kognoskował miejscowość, przyczem natknął się 
na Levy'ego. Ukłonił mu się grzecznie. Levy 
oddał mu ukłon i poszedł dalej. 


— W Patagonii. Dr. Adam Karwow- 
ski, jako lekarz parowca pocztowego niemieckie- 
go „Nebo“, zwiedził Amerykę południową, a 
pomiędzy innemi był w Punta Avenas w Pa- 
tagonii. W mieście tem w klasztorze 00. Sale- 
zyanów dr. K. zastał trzech Polaków, którzy 
opuścili kraj ojczysty, aby szerzyć chrześciań- 
stwo wśród Indyan. Byli to: Adolf Kwaśny z 
Lipin w pow. bytomskim, Franciszek Frącek z 
pod Namysłowa, Jan Chudzicki z Pajęczna pod 
Radomskiem. Wszyscy sa laikami w klasztorze 
i mówią doskonale po polsku. Za pośrednictwem 
ks. Wiktora Grabelskiego w Turynie wykształ- 
cili się oni i zostali wysłani na misyę do Pa- 
tagonii. Oprócz nich na wyspie Dawson w Zie- 
mi Ognistej przebywają: Jan Sikora z Miecho- 
wie, oraz Piotr Gabrysiak, Gabryel Kozłowski 
i Walenty Sławosz z gubernii Królestwa Pol- 
skiego. Szczególmiej pierwszy z nieh jest zago- 
rzałym misyonarzem, a wszyscy zdobyli sobie 
w ciągu roku zaufanie i uznanie przełożonych. 


— Szybkość pokonywa siłę, Ktoś od- 
wiedzający znajomego w pewnym hotelu w Fi- 
ladelfii, do parasola, pozostawionego w sieni 
przypiął kartkę z napisem: „Ten parasol należy 
do akrobaty, którego uderzenia pięści równają 
się sile 250 koni parowych. Zaraz wracam“. 
Przy wyjściu z hotelu doszedł jednak do smu- 
tnej świadomości, że parasol jego zniknął. Na 
miejscu jego znalazł kartkę z napisem: „Kartkę 
tę pozostawia szybkobieg, który w minutę ucie- 
ka z całą łatwością mil dwadzieścia. Ja zaraz 
„nie“ wrócę”. 


Woiątki literacko-artystyezne, 


PRRPDOOOW OO 


Opera. Wczorajsze szóste z rzędu przed- 
stawienie „Sprzedanej narzeczonej* budziło za- 
ciekawienie z powodu nowej obsady ról. Janka 
spiewał p. Orzelski, Tomka zaś p. Jaroński. 
Całość zyskała na tej obsadzie, gdyż p. Orzel- 
ski pięknym głosem swoim zawsze potrafi wy- 
nagrodzić słuchaczowi braki spiewu. P. Jaroń- 
ski, artysta staranny, ma za słaby głos do 


pierwszorzędnych partyj; orkiestra i ansemb/ 
kryją go zupełnie. Mimo to całość partyi Tom- 
ka wyszła w jego interpretacyi weałe nie źle, 
szczególnie pod względem gry. | 

I p. Bogucki opanował obecnie partyę 
swoją lepiej i gra ją z większym humorem ; 
za to zaczęły się w przedstawieniu wczorajszem 
już pokazywać „tradycyjne“ niedbalstwa w wy- 
konaniu szczegółów, za późne wpadanie spiewa- 
ków, wyścigi między pojedyńczymi instrumen- 
tami przy akompaniamencie i t. d. 

W niedzielnem przedstawieniu „Halki“ p. 
Jerzyna był bardzo dobrze dyspowany i za pię- 
kne odspiewanie aryi w 3 akcie zyskał zasłu- 
żony poklask. 

Br. 


Repertoar teatru hr. Skarbka pod dy- 
rekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Hellera. 

Dziś, w piątek (wznowienie) „Świętoszek*, 
komedya w 5 aktach Moliera, tłómaczył Kle- 
mens Podwysocki. 

W sobotę popołudniu o godz. 8 dla mło- 
dzieży szkolnej: „Kościuszko pod Racławicami*. 

Wieczorem o pół do 8 po raz siódmy: 
„Sprzedana narzeszona*. 

W Rzeszowie „Zbójcy*, tragedya w 5 
aktach Schillera. 

W niedzielę po południu 
czyli Trójka hultajska*. 

Wieczorem o pół do 8 po raz ósmy „Sprze- 
dana narzeczona“. 

W Rzeszowie „Szczęście w zakątku“, ko- 
medya w 4 aktach Sudermanna. 

We wtorek ostatnie przedstawienie w Rze- 
szowie „Miłostki*. 


„Gałganduch 


W Kole literacko-artystycznem wy- 
głosił wczoraj wieczorem wobec licznego audy- 
toryum prof. dr. Dunikowski rzecz o swej „Po- 
dróży na Wschód*, przedsięwziętej przed kilku 
miesiącami. Prelegent w wymownym wykładzie 
opisał wrażenia swe, odniesione z podróży po 
Albanii. 


P. Marya Dulębianka, znakomita ar 
tystka-malarka przybyła z Paryża do Lwowa z 
zamiarem, jak się dowiadujemy, stałego osiedle- 
nia się w naszem mieście i założenia szkoły 
malarskiej w domu p. Bogdanowicza przy uliey 
Piekarskiej 1. 18. Prace p. Dulębianki świad- 
czące o niepospolitym jej talencie i odznaczone 
kilkakrotnie na wystawach artystycznych w Pa- 
ryżu, znane są naszej publiczności z lwowskiego 
salonu Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 
a zdanie znawców eo do prawdziwej wartości 
artystycznej jej prac utwierdzić może najnowszy 
portret młodego synka pp. St., wystawiony od 
kilku dni na wystawie obrazów przy placu św. 
Ducha. — Cieszymy się z tego nowego naby- 
tku, który bezsprzecznie znakomicie zasili naszą 
kolonię artystyczną, 3 nowym adeptom wskaże 
wytworny kierunek, jakiego się trzyma talent p. 
Dulębinnki. 


Nowa opera. Dyrektor Adam Münch- 
heimer już wykończył swoją najnowszą operę 
do tekstu, włoskiego p. Władysława Millera. 
Tytuł opery, wysyłanej w partyturze jednej ze 
seen włoskich, został zmieniony na I Vende- 
atori. 


„Cud dziewica“, nowa baśń sceniczna 
Zygmunta Sarneckiego, ukazać się ma po raz 
pierwszy na scenie teatru miejskiego w Krako- 
wie dnia 19 grudnia b. r. Muzyczna część u- 
tworu wyszła z pod pióra utalentowanego kom- 
pozytora Seweryna Bersona. Przygotowania do 
wystawienia sztuki już są w toku. O ile wiemy, 
dekoracye, maszynerye i kostyumy przyczynia 
się wielce do podniesienia uroku baśni, osnutej 
na bardzo mało znanych motywach twórczości 
ludowej. 


Juliusz Lemaitre, znakomity pisarz, 
który przed kilku miesiącami ustąpił z posady 
krytyka teatralnego w Journał des Debats, za- 
mierzając poświęcić się wyłącznie pracy litera- 
ckiej i dramatycznej, powraca znowu do zawodu 
krytyka i objął ten dział w Revue des deuz 

ondes, ku wielkiej radości wszystkich wielbi- 
cieli jego subtelnego pióra. 


„Podział*. W Parzżu odbyła się sensa- 
cyjna premiera, była nią sztuka 3 aktowa p- 
Alberta Guinona p. t.: „Podział“ (Le Partage), 
która wywołała ożywione i obszerne rozprawy 
w prasie. Wszyscy twierdzą, że młody i małe 
jeszcze znany autor, stworzył niemal arcydzieło 
sceniczne. Sztuka należy do szeregu zajmujących 
się psychologią nieszczęśliwej miłości, obserwa- 
cyą rozkładu małżeństwa. Osnową jej: podział 
kobiety między mężem i kochankiem i jego na- 
stępstwa. Pierwszy akt ma być arcydziełem 
ekspozycyi; ostatni, kończący się śmiercią boha- 
terki, jest najsłabszy. Rolę główną odtwarza 
przedziwnie pani Rejane. 

Dowiadujemy się, że p. Gabryela Zapolska 
tłómaczy tę sztukę na język polski. 

Albert Guinon należy do młodej szkoły 
autorów francuskich i pierwsze dzieło jego p. t.: 
„Seul“, w teatrze Libre w Paryżu zapowiadało 
się już w niezwykły sposób. 


Pani Zapolska brała udział w przedsta- 
wieniach sztuk Guinon'a i obecnie wdzięczny 
autor pozwolił swej dawnej koleżance na tłóma- 
czenia najnowszej komedyi. Jak bowiem wiado- 
mo, utalentowana nasza autorka i aktorka nale- 
żała w Paryżu do składu Théatre Libre. 


[Mre] J. M. Giżycki (Wołyniak). Je- 
śliby ktokolwiek przystąpił kiedy do przytrud- 
nego zadania, jakiem jest bezsprzecznie skreśle- 
nie całokształtu dziejów oświaty — a raczej 
szkolnictwa — w prowincyach dawnej Polski, 
musiałby do budowy wspaniałego tego gmachu 
użyć niejednej cegiełki, przygotowanej przez 
skromnego i cichego „Wołyniaka*. Czytający 
ogół dowie się wtedy, że owym zasłużonym zbie- 
raczem, ukrytym pod powyżej przytoczonym pseu- 
donimem, jest pedagog, długoletni profesor je- 
dnego z gimnazyów w rossyjskich nadbałtyckich 
prowincyach, p. J. M. Giżycki, który z wyjątko- 
wem zamiłowaniem pozostałe od zajęć szkolnych 
godziny — wypełniał pracą piórem, skrzętnie 
zapisując wszystko, co jakikolwiek związek mieć 
może z dziejami szkół naszych. W ten sposób 
powstały ciekawe rozprawki, jak: „Bazylianie 
na Źmudzi*, „Monaster Bazyliański w Ladach*, 
„Luźne kartki z przeszłości Telsz*, „Kilka słów 
o dwóch szkołach dawnych na Podlasiu“, „Spis 
szkół w gubernii Grodzieńskiej w XIX. w.'it.d. 
Do tej kategoryi zaliczyć równieź wypadnie świe- 
żo napisaną właśnie pracę „O szkole Kiejdań- 
skiej w XIX. wieku*, której poświęcić pragnie- 
my obszerniejszą wzmiankę. Słusznie autor przy- 
znaje, że zamknięte ha dziesięć zamków dawne 
archiwa szkolne, utrudniają bardzo dokładniejszy 
opis działalności owych środowisk oświaty, które 
tak ważną odgrywały na wschodnich kresach 
rolę. Okoliczność to smutna. Z drugiej strony 
jednak pociesza nas pewność, że p. Giżycki po- 
siada jeszcze u siebie dosyć materyału, dotyczą- 
cego szkół innych, że więc tem samem opis 
szkoły kiejdańskiej uważać trzeba jeno za jeden 
rozdział pracy, której ciąg dalszy z czasem o- 
glądać będziemy. 

Kiejdany, miasteczko w dzisiejszej ko- 
wieńskiej gubernii, miały już istnieć w XIV. 
stuleciu. W sto lat prawie później przechodzą 
drogą wiana w dom Kiszków, z kolei w dom 
Radziwiłłów i Czapskich, aż je wreszcie rząd ros- 
syjski konfiskuje. Kościół katolicki, wzniesiony 
tutaj przez Krzyżaków jeszcze w 1408 r., obej- 
mują prawdopodobnie w drugiej połowie nastę- 
pnego wieku Kalwini, lecz gospodarują w nim 
bardzo krótko. Krzysztof Radziwiłł buduje dla 
nich dwa zbory (1680 r.), uposażając je odpo- 
wiednio. 

Pierwsze zawiązki szkoły powstają w Kiej- 
danach 1681 r., z fundacyi wspomnianego już 
Radziwiłła. Nazwano ją „Gimnasium llustre“. 
Fundator przeznacza dla rektora 500 zł. pols. 
rocznie; „conrektorowi* 800; „lektorowi* 200. 
Synody wileńskie w 1637 i 1647 r. zwiększają 
fundusze szkoły, podnoszą również liczbę nau- 
czycieli do dziewięciu. W XVII stuleciu 
szkoła kiejdańska znajdowała się w pełuym 
rozkwicie; uczono w niej po polsku, niemiecku, 
po łacinie i po greeku. Oprócz religii znalazły 
się w spisie wykładów: wymowa, prawo, hi- 
storya, matematyka i filozofia. Z rektorów na 
wzmiankę zapracowali sobie: Fryderyk Starck, 
Taubmann, Jan Jurski, Mikołajewski i Michał 
Matyszewicz. Z nazwisk domyśleć się można, 
że miejsce przybyszów zajęli z biegiem lat lu- 
dzie miejscowi. W XVIII wieku szkoła chyli 
się ku upadkowi; ciężkie chwile, przez jakie 
kraj cały przechodził, nie dozwalały myśleć o 
owych siedzibach oświaty, wszystkie też one nę- 
dzny nader wiodą żywot —— Kiejdańska pla- 
cówka rządziła się odrębnemi prawami, podle- 
gała „Jednocie kalwińskiej*, zupełnie niezale- 
Żna od komisyi edukacyjnej. Już jednak w 
pierwszych latach b. wieku traci ona kalwiński 
charakter, wypełniona w *,, niemal przez mło- 
dzież katolicką. Klas w tym czasie liczono tu- 
taj trzy. W roku 1808 podpada pod wpływ i 
zwierzchni nadzór Uniwersytetu wileńskiego, peł- 
niąe po r. 1809 rolę szkoły powiatowej, przez 
następne lat dziesięć szkoły „akademickiej“, 
wreszcie zmieniona na gimnazyum. 

Sprawozdania roczne przesyłano Uniwersy- 
tetowi i synodowi kalwińskiemu. Ta ostatnia 
okoliczność właśnie pozwoliła p. G. nieco obszer- 
niej przedstawić dzieje omawianej szkoły. Tru- 
dno nam obszerniej zajmować się tą pracą „Wo- 
łyniaka", wspomnieć jeno wypadnie, że autor 
zestawia szczegółową listę wizytatorów, podaje 
nam ciekawe dane o liczbie uczniów, o perso- 
nalu szkolnym; zapoznaje z biblioteką i gabine- 
tem fizycznym, z uroczystościami szkolnemi i t. p. 

Rozruchy, wybuchłe w niektórych szkołach 
litewskich, spowodowały zamknięcie gimnazyum 
kiejdańskiego w 1824 r., w 18 lat później po 
wstała tu szkoła rossyjska. Los podobny spo- 
tkał niejedne tylko Kiejdany. 

Tak przedstawiają się zasługi cichego ba- 
dacza, taką jest treść ostatniej jego rozprawki, 
której dalszego ciągu czekamy z niecierpliwością. 


Hołd dla Sary Bernhardt. W Paryżu 
pod przewodnietwem W. Sardou utworzył się 
komitet, złożony z kilkunastu znakomitości arty- 
stycznych i literackich, celem uczczenia znako- 
mitej artystki, będącej obecnie u szczytu swego 
zawodu; do komitetu należą: Coppće, Halevy, 
Bornier iinni. Program uroczystości składać się 


będzie ze śniadania zakończonego przedstawieniem 
w teatrze Renaissance, którego Sara Bernhardt 
jest dyrektorką; w tem przedstawieniu artystka 
odegra trzy akty najważniejsze swego repertoaru, 
a potem poeci Ooppeć, Heredia i Theuriet wy- 
głoszą do niej stosowne wiersze; również zosta- 
nie wybity medal na pamiątkę tego dnia. 


Z Moskwy piszą do Echa Muzycznego, 
iż do opery włoskiej w Moskwie na czas wiel- 
kiego postu pomiędzy innemi ma być zaangażo- 
wana p. Mira Heller. Obecnie artystka bawi w 
Paryżu na studyach u słynnej niegdyś spiewa- 
czki, a obeenie nauczycielki, Marchesi, pod któ- 
rej kierunkiem opracowuje nowe role soprano 
mezzo caratiere. W lutym p. Heller wystąpi 
kilkakrotnie na scenie Opéra Comique w Pary- 
żu, poczem — o ile układy dojdą do skutku — 
wyjedzie do Moskwy, sezon zaś jesienny zakoń- 
czy szeregiem występów gościnnych we Lwowie. 


Rada miasta Lwowa. 


(Posiedzenie 3 dnia 5 listopada). 


Na wstępie posiedzenia zawiadomił pre- 
zydent dr. Małachowski, iż złożył wczoraj 
JE‘ dr. Franciszkowi Smolce, jako w rocznicę 
jego działalności publicznej życzenia, i prosił 
Radę, ażeby przystąpiła do tych życzeń. 
Rada gromkimi oklaskami przyjęła oświadcze- 
nie prezydenta do wiadomości. 

Z porządku dziennego załatwiła Rada 
szereg rekursów w sprawach budowniczych, 
poczem, na wniosek sekeyi V, uchwaliła Rada: 
wysłać p. wiceprezydenta magistratu Roma- 
nowskiego i radeę Lukasa do Drezna, Pragi, 
Lincu, Wiednia i Gracu, aby zbadali tam 
ustrój organizacyi w magistratach. Delegaci 
mają wyjechać w bieżącym miesiącu. 

Na wniosek rad. p. Bardasza uchwaliła 
Rada, po dłuższej dyskusyi formalnej, prze- 
rwać posiedzenie jawne i przystąpić do po- 
siedzenia tajnego, mimo opozycyi rad. dr. 
Loewensteina, który domagał się wzięcia pod 
obrady wniosku rad. prof. Thulliego o odpo- 
czynku niedzielnym. 


40) 


Wspomnienia z martwego Qomi. 


Powieść 


Teodora Dostojewskiego 
przełożył z rossyjskiego 


Józef Tretiak. 


X. 
Letnia pora. 


(Ciąg dalszy). 


— Wiadoma rzecz, nie weźmie, a jeśli 
weźmie, to już grubo weźmie. 

— Rozumie się grubo; według rangi. 

— General zawsze weźmie, stanowczo 

oświadczył Kwasow. 
(o? tyś mu dawał? z pogardą od- 
zywa się Bakłuszyn, który w tej chwili wszedł 
do kuchni. — Bodaj czyś ty widział kiedy 
generała ? 

— Qtoż widziałem. 

— dżesz! 

— Sam zełżyj. 

— Dzieci, jeżeli widział, niech tu zaraz 
przy wszystkich mówi, którego zna generała ? 
No, mów, bo ja znam wszystkich generałów. 

— Widziałem generała Zyberta, chwiej- 
nym głosem odpowiedział Kwasow. 

— JZyberta? Takiego generała nie ma. 
Widać, że ci w grzbiet zaglądał, ten Zybert, 
kiedy jeszcze może był podpułkownikiem, 
a tobie ze strachu zdało się, że to generał. 

— Nie, wy mnie posłuchajcie, krzyczy 
Skuratow, — bo ja żonaty człowiek. Taki ge- 
neral był rzeczywiście w Moskwie, Zybert, 
z Niemców, ale Rossyanin. U rossyjskiego 
popa co rok spowiadał się przed Wniebo- 
wzięciem Maryi Panny, i ciągle bracia, pił 
wodę, jak kaczka. (o dzień wypijał czter- 
dzieści szklanek wody z rzeki Moskwy. Po- 
wiadali, że to on się od jakiejś choroby tak 
leczy wodą; mnie sam jego kamerdyn 
mówił. 

-— Pewno mu się z tej wody w brzu- 
chu karasie wylęgły? robi uwagę aresztant 
z bałałajką. 

— No, dosyć tego, tu o rzecz chodzi, 
a oni... Jakiż to lewizowr bracia? niespo- 
kojnie zapytuje aresztant Martynow, Stary 
żołnierz, były huzar. 

— Łżą ludzie i koniec! — odzywa się 
jeden ze sceptyków. — I skąd to wszystko wy- 
myślą i po co? A wszystko brednia? 

— Nie, nie brednia ! dogmatycznie twier- 
dzi Kulikow, który dotychczas milczał wspa- 
niale. Jest to powaga aresztaneka, chłop do 
pięćdziesięciu lat mający, o bardzo przy- 
jemnej twarzy i pogardliwie-wspaniałych ma- 
nierach. Wie on sam o tem i jest z tego 


dumny. Trochę cygan, weterynarz, zarabia 
w mieście lecząc konie, a u nas w ostrogu han- 
dlujs wódką. Mądry chłop i wiele rzeczy wi- 
dział, Kiedy mówi, to jakby ruble kładł na 


stole. 


— Tak jest, bracia — spokojnie ciągnie 
dalej — jeszcze przeszłego tygodnia słysza- 
łem: jedzie generał, bardzo ważna figura, bę- 


dzie zwiedzał całą Syberyę. Wiadoma rzecz, 
przekupią i jego, tylko nie nasz ośmiooki: on 
i podsunąć się do niego nie odważy. Bo ge- 
nerał generałowi nierówny, bracia. Różni 
bywają. Tylko ja wam mówię, że major w 


każdym razie na swojein teraźniejszem miej- 


scu zostanie. To rzecz pewna. My — lud bez 
języka a nigdy władzami swój na swego do- 
nosić nie będzie. Rewizor zajrzy do ostrogu, 
nie nie zobaczy i doniesie, że wszystko znalazł 
w porządku... 

— Tak, tak, bracia, a major stehórzył: 
wszak od rana pijany. 

— A wieczorem drugą furę wiezie. Fied- 
ka powiadał. 

— Czarnego psa nie wymyjesz do bia- 
ła. Czy to on pierwszy raz pijany? 

— Nie, tego już nadto, jeżeli nawet ge- 
nerał nie nie poradzi! — z oburzeniem mó- 
wią do siebie aresztanci. 

Wieść o rewizorze w mgnieniu oka roz- 
biega się po ostrogu. Po dziedzińcu włóczą 
się ludzie i jedni drugim skwapliwie podają 
ię wiadomość. Niektórzy umyślnie milezą, za- 
chowując zupełną obojętność i tem widocznie 
starają się przydać sobie powagi. Inni na- 
prawdę są obojętni. Na gankach kazarmy roz- 
siadają się aresztanci z bałałajkami; tam je- 
szcze nie przestają gawędzić, ówdzie zaczyna- 


ją spiewać, ale wogóle wszyscy tego wieczora 


są w bardzo podnieeonem usposobieniu. 

O godzinie dziesiątej liczono nas wszyst- 
kich, zapędzano do kararmy i zamykano na 
noc. Noce były krótkie ; budzono nas o pią- 
tej rano, zasypiali zaś wszyscy nie wcześniej. 
jak o jedenastej wieczór. Do tej godziny 
trwała jeszcze zwykła gawęda, krzątanina, a 
niekiedy, jak w zimie, bywały majdany. 
W nocy robiło się nieznośnie duszno i go- 
rąco, Choć z niezamkniętego okna eiagnie 
chłódek, pomimo to aresztanci rzucają się na 
swoich narach jak w gorączce. Penły roją 
się tysiącami. Bywały one i w zimie i w þar- 
dzo pokaźnej liczbie, ale począwszy od wio- 
sny, rozradzają się do takich rozmiarów, w 
które mie mógłbym uwierzyć, gdybym ich 
sam nie doświadczył. A im bliżej lata, tem 
złośliwszeini się stają. Prawda, że do peheż 
można przywyknąć, przekonałem się nu so- 
bia, ale bądź eo bądź okropnie dokuczą. 
Nieraz, bywało, tak zmęczą, że leżę, jak w 
gorączce. Nakoniec kiedy przed samym ran- 
kiem uspokoją się, rzekłbyś, zamrą i kiedy 
pod powiewem rannego chłodu słodko się 
zaśnie — zaraz u wrót więziennych rozlega 
się niemiłosierny huk bębna, nakazujący 
wstawać. Z przekleństwem słucham, zakutu- 
jąc się w kożuch, głośnych, wyrazistych 
dźwięków, zdaje się, że je liczę, a przez sen 
lezie mi do głowy nieznośna myśl, że tak 
samo będzie i jutro i pojutrze i przez kilka 
lat z rzędu, aż do puszczenia na wolność. A 
kiedyż to nareszcie ta wolność nadejdzie i 
gdzie ona? A tymezasem trzeba wstawać; 
zaczyna się codzienne chodzenie, ciżba.... Lu- 
dzie ubierają się, spieszą na robotę. Prawda, 
można jeszcze było zasnąć z godzinę w poľu- 
dnie. 

Pogloska o rewizorze była prawdziwą. 
Każdego dnia dochodziły potwierdzające wie- 
ści i wreszcie wszyscy napewno już wiedzieli, 
że jedzie z Petersburga pewien znaczny ge 
nerał zwiedzać całą Syberyę, że już przyje- 
chał, że już jest w Tobolsku. Przychodziły 
wieści i z miasta: mówiono, że wszyscy tehó- 
rzą, krzątają się, chcą wszystko w jak naj- 
lepszem świetle przedstawić. Wyższe władze 
gotowały przyjęcia, bale, uroczystości. Are- 
sztantów całemi gromadami wysyłano równać 
ulice, skopywać stwardniałe kopce błota, 
podmalowywać parkany i słupki, tynkować, 
bielić, jednem słowem chciano w jednej chwili 
naprawić wszystko, co trzeba było pokazać. 
Nasi bardzo dobrze rozumieli te rzeczy i co- 
raz goręcej i kłótliwiej rozprawiali o tem. 
Ich rojenia przybierały, kolosalne rozmiary. 
Zabierali się nawet do wystąpienia z pre- 
tensyą, kiedy generał zacznie ich pytać o 
żywność. A tymczasem kłócili się i łajali. 
Plac-major był niespokojny. Częściej zjeżdżał 
do ostroga, częściej krzyczał, częściej rzucał 
się na ludzi, zabierał ich do kordegardy i 
pilnie przestrzegał czystości i porządku. W o- 
wym czasie, jak ma toż, zaszło pewne zdarze- 
nie, które zresztą bynajmniej nie zaniepokoiło 
majora, jakby się można było spodziewać, ale 
i owszem, sprawiło mu zadowolenie. Pewien 
aresztant w bójce pchnął drugiego szydłem 
w piersi prawia pod samo serce. 

Aresztant, który się dopuścił przestęp- 
stwa, nazywał się Łomow; tego, który otrzy- 
mal ranę, zwano u nas Gawryłką; był to je- 
den z niepoprawnych włóczęgów. Łomowych 
było dwóch u nas, obaj chłopi niegdyś bo- 
gaci, żyli w ostrogu dostatnio : mieli samo- 
war, pijali herbatę. Nasz major wiedział o 
tem i nienawidził ich obu do najwyższego 
stopnia. Widać było, że szuka przyczepki; Ło- 
mowowie tłómaezyłi to majorską elięcią do- 


stania od nich wziątki, ale mu nie nie da- 
wali. 

Niewątpliwie, gdyby Łomow choć tro- 
chę głębiej pchnął szydłem, zabiłby był Ga- 
wryłkę. Ale skończyło się wszystko na dra- 
śnięciu. Doniesiono majorowi. Pamiętam, jak 
przypędził zadyszany i widocznie rad z tego, 
co zaszło. Względem Gawryłki okazywał za- 
dziwiającą łaskawość, obchodził się z nim, jak 
z rodzonym synem. 

(Ciąg dalszy nastąpi.) 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL 


Wartość dochodów obywateli au- 
stryackich. W roku 1859 oszacował ©. Ozoer- 
ning wartość dochodów obywateli austryackich, 
jakie otrzymali z rolnictwa, górnictwa, hut i 
przemysłu wszelkiego rodzaju z wyjątkiem 
handlu i kuponów na 3860 milionów zł. Obli- 
czenie to obejmowało także Węgrów, mie- 
szkańców Lombardyi i Wenecyi. Podobne o- 
szacowanie z roku 1867 bez uwzględnienia 
Lombardyi i Wenecyi wynosiło 8820 milio- | 


nów zł. W roku 1868 obliczono dochody te 
z przyłączeniem dochodów wypływających z 
ruchu i dróg publicznych, lecz z wyklncze- 
niem przemysłu na 4800 milionów zł. W no- 
wszych czasach obliczył Inama Sternegg war- 
tość narodowego majątku prywatnego austrya- 
ckich obywateli na 22 miliardy zł. a to na 
podstawie podatków pobranych od wszelkich 
ruchomości i nieruchomości. Sam jednakże 
uważa powyższą cyfrę jako w rzeczywistości 
za niską i szacuje majątek austryaeki na 30 
miliardów zł. Roczne dochody ze stałych fun- 
duszów i innych wszelkich źródeł szacuje 
Inama w samej tylko Anstryi na 1760 do 
240 milionów zł. W Węgrzech obliczono ma- 
jątek prywatny narodowy na 10.800 miljo- 
nów zł., wszakże w. najnowszych czasach po- 
dają wartość samej ziemi na 11 miliardów zł. 


Wprowadzenie określenia „koń pa- 
rowy", jako jednostki efektu maszyny paro- 
wej, zawdzięczamy James'owi Wattowi. Je- 
dnostka ta w technice oznacza pracę, jaką 
wykonać należy przy podniesieniu 75 kg. na 
wysokość 1 m. w ciągu 1 sekundy. Niezro- 
zumiałąę okazuje się tedy nazwa ta, wobec 
okoliczności, znanej już oddawna, a nadto 
stwierdzonej w ostatnich czasach na 250 oka- 
zach, że koń zwykły może podnieść przy tych 
samych warunkach tylko 30 kg. Przypuszcze- 
nia jakoby siła konia od czaąów Watta zmniej- 
szyła się o tak pokazną wartość, nie stwier- 
dzono dowodami. Ale znane są powody, ja- 
kimi kierował się Watt przy wyborze nazwy. 
Jedna z pierwszych maszyn parowych, jakie 
Watt zbudował, przeznaczoną była dla bro- 
waru w Wibread do poruszania pompy wo- 
dnej. Pompa ta przedtem pędzoną była siłą 
konia jednego. Właściciel browaru przed za- 
mówieniem maszyny parowej określił dokła- 
dnie pracę konia w ciągu 8 godzin roboczych. 
Koń dostarczył w tym czasie 2 miliony kilo- 
gramów wody, co zredukowane do 1 sekundy, 
odpowiada pracy, jaką wykonywać należy dla 
podniesienia 75 kg. na wysokość 1 m. War- 
tość tę, nieodpowiadającą w żadnym razie 
przeciętnej wydujności konia, Watt przyjął 
jako jednostkę podstawową do dalszych swych 
rachunków i obliczeń. 


Koleje żelazne w Królestwie Pol- 
skiem. Z Petersburga donoszą, że w pierwszej 
połowie listopada wyjedzie do Warszawy ko- 
misya, celem rewizyi nowej kolei z Ostrołęki 
do Tłuszcza, oraz robót na linjach Łuków- 
Lublin-Chełm-Tomaszów. 


-Rozwój ogrodnictwa w Rossyi. Ros- 
syjskie ministerstwo rolnictwa postanowiła 
przedsięwziąć energiczne środki dla rozwoju 
ogrodnictwa. W tym celu zorganizowane mają 
być podezas wystaw, zjazdów, zebrań ziem- 
skich it. p. odczyty z dziedziny ogrodnictwa, 
połączone z praktycznemi demonstracyami 
sposobu sortowania, pakowania i suszenia o- 
woców, jagód i walki ze szkodnikami ogro- 
dowymi. 

Podczas odczytów tych rozdawane będą 
popularne broszury z tej dziedziny, które roz- 
syłane będą także bezpłatnie szkołom wiejskim. 

Dla przeprowadzenia doświadczeń ogro- 
dniczych otwarte zostaną w miejscowościach, 
w których rozwinięta jest ta gałąź przemy- 
słu, stacye doświadczalne. Zadaniem stacyj 
tych będą doświadczenia nad aklimatyzacyą 
krzewów owocowych, a także rozpowszechnia- 
nie uprawy tych krzewów, które ze względu 
ną swoją własność na to zasługują. W tym 
celu sprowadzona ma być z zagranicy pewna 
ilość szezepów roślin, dotąd w Rossyl nie- 
znanych. 

Poddane również zostaną badaniom do- 
świadczalnym rozmaite sposoby suszenia owo- 
tów, w celu ustanowienia najodpowiedniejsze* 
go modelu suszarni. 


„ _ Okolice, w których ogrodnictwo szcze- 
gólmie kwitnąć może, korzystać będą z licz- 
nych udogodnień w kierunku rozwoju ogro- 
dnictwa; na żądanie udzielać im będą rad 
delegowani ad hoc specyaliści w tej dzie- 
dzinie, a opróez tego otrzymywać będą sub- 
wencye na utrzymywanie składu maszyn 0- 
grodniczych, nasion i szkółek owocowych. 

Nauczycielom, którzy położyli na tem 
polu pewne zasługi, udzielane być mają na- 
grody. W miejscowościach bardziej oddalo- 
nych, zwłaszcza na Syberyi i w okręgu czar- 
nomorskim otwarte zostaną składy nasion i 
narzędzi. Wreszcie mają być obniżone taryfy 
kolejowe dla przewozu owoców i narzędzi 0- 
grodniczych. 


budżetowej. o a 

Wedle depeszy z Petersburga, w ciągu 
zimy przybędzie tam ks. Czarnogóry i zabawi 
tam jako gość cara trzy tygodnie. 


Pogrzeb ś. p. kardynała Hohenlohego 
odbył się onegdaj w Rzymie z wielką okaza- 
łością. Na nabożeństwie żałobnem w kościele 
San Lorenzo, które celebrował arcybiskup 
Sambucetti, byli obecni liczni kardynałowie, 
pomiędzy tymi ks. Ledóchowski i Rampolla, 
dalej posłowie pruski i bawarski przy Waty- 
kanie oraz przedstawiciele ciała dyplomaty- 
cznego, książę Raciborski, dziedziczny książę 
Hohenlohe-Śchillingsfirst, książę Ernest sa- 
sko-meiningeński, wielu prałatów, rycerzy mal- 
tańskich, liczni członkowie kolonii niemieckiej 
it. p. O godzinie 4 po południu nastąpiło 
wyprowadzenie zwłok na niemiecki ementarz 
przy kościele św. Piotra. W pogrzebie wzięli 
udział oprócz poprzednio już wspomnionych 
niemiecki ambasador w Rzymie, niemieccy 
attachés wojskowi, austro-węgierski ambasador 
przy Watykanie i wielu innych dostojników 
kościelnych i świeckich. m 

Papież przyjmował przedwczoraj księcia 
Raciborskiego i księcia dziedzicznego Filipa 
Ernesta Hohenlohe-Śchillingsfirst. 

Nowy nuncyusz W Paryżu Clari uda się 
w tych dniach z Viterbo do Rzymu po in- 
strukcye od Papieża; po odbyciu konsystorza 
w listopadzie przybędzie do Paryża celem 
objęcia posady. 


| Kalendarzyk rybacki. W listopadzie 
nie wolno łowić pstrąga i łososia, tudzież 
raka samea i samicy. 
_ Złowione ryby muszą mieć przepisaną 
miarę. 
Na wędkę w dni cieplejsze idzie do- 
brze okoń, szczupak, głowacica i płotka. 


Gielda zbożowa: Cukier surowy loco 
Aussig 12-123/, do 12171}, ioeo Olomuniec 
11221, do 11:80, loco Berno- Wiedeń 
11374, do 11:45, na grudzień loco Aussig 
12.221), do 12:27, cukier w kostkach pri- 
ma 35-50 do 35-75, secunda 35:25 do 35:50. 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 15' — 
do 15%0. Nafta kaukazka transito Tryest 5— 
zje 5:20, galicyjska przeźroczysta 19:50 do 


r 7, Belgradu donoszą, że król Aleksan- 
Targ zbozowy: der FS) z pobytu Oni jak naj- 

: nA lepsze wrażenie. Na dworze króla Karola przyj- 
mowano go nadzwyczaj serdecznie. Oelem tej 
podróży miało być ściśrejsze zawiązanie sto- 
sunków obu państw, 
we przebywały koleje, a i obecnie wiele 


Lwów, 6 listopada: pszenica 725 do 
7:50 zł., żyto 5:60 do 5:80, jęczmień bro- 
warny 6-— do 6:50, jęczmień pastewny 5— 
do 5-50, owies 5-25, do 5:50 rzepak 10:50 do 


Lie zak. „sgk Ta wspólnych mają interesów. Wyjazd króla Ale- 
>= ia TR Si E me Banda do Wiednia i Rzymu naznaczono na 
nie konopne —-*— do ——, bób —'— do 22 b. m. = Z 

zę i -DR ; reci PS 

GR A3 do ATS gło | w Kotana sreonato wo 
NOW Pa 2. do ——, biała slatnich dniach wielu Turków, między nimi 
40— do 55—, tymotka —'— a duchownych, a równocześnie „zarządzono su” 
DO ZENIE dza stara — > [rowe środki ostrożności w dzielnicach ture- 
do ——, nowa —--— do ——, chmiel stary ckich, albowiem zachodzi obawa demonstra- 
w ćw Taa a T wskutek zaległych od dłuższego czasu 
80— do 50—, spirytus gotowy -—— do pensyj. r 

na termin —— do ———, Waranty Obiega pogłoska, iż przyszło do powa- 
== — do ——., Żnego sporu między Izzeiem bejem, posiada- 


jącym wielki wpływ w Yildiz Kiosku, a 
pierwszym sekretarzem sułtana Tahsinem 
bejem. t 

Z Sofii donoszą, że od dwóch tygodni 
ustał tam napływ Armeńczyków, ponieważ 
rząd turecki paszportów emigracyjnych im 
odmawia. Jest ich obecnie w Buigary! nie 
50.000, ale tylko 6000. 


Usposobienie stałe. 


Najj. Pani wyjechała d. 4 bm. rano z 
Wiednia do Wels. 

_ Najd. Arcyksiążę Rainer przyjął wczo- 
raj prezydyum geograficznego "Towarzystwa, 
które przedłożyło Jego ces. Wysokości prośbę 
wydziału o przyjęcie protektoratu. Najdost. 
Arcyksiążę oświadczył gotowość zadośćuczy- 
nienia prośbie i popierania interesów Towa- 
rzystwa. 

_ W pałacu księcia Filipa Sasko kobur- 
skiego, odbyło się wczoraj galowe śniadanie, 
na cześć Nowożeńców księcia Ludwika Fili- 
pa Orleańskiego i księżnej Maryi Doroty. W 
śniadaniu wzięli udział wszyscy książęta za- 
graniczni, Najd. Areyksiężne Stefania i Blż- 
ieta, oraz członkowie rodziny Koburgów. 
Księżna Klementyna wzniosła toast na pomysl- 
ność Nowożeńców, poczem nastąpiło przyjęcie 
francuskich dostojników. 


Minister spraw zagranicznych Hanotaux 
ma zostać członkiem Akademii francuskiej 
na miejsce Challemel-Lacoura. P. Hanotaux 
jest autorem znakomitej biografii Richelieugo. 
_ Po mowie ministra spraw zagranicznych 
Hanotaux we francuskiej Izbie deputowanych, 
zabrał głos przywódca socyalistów Jaurès 
i jak zawsze uderzył groźnemi słowy na 
Europę, na sułtana, na rząd. Dotąd wszyst- 
kie groźby nie odniosły skutku w Konstanty- 
nopoln, i po słowach ministra sprawa tam 
stoi, gdzie stała, Następnie kreśli Jaures prze- 
bieg rozruchów Armeńczyków, twierdząc, że 
za nie odpowiedzialni są nie przywódcy AT- 
meńczyków, ale Europa, która znosi stan po- 
dobny. Trzy zwłaszcza państwa wzięły na sie- 
bie straszną i olbrzymią odpowiedzialność. 
Jaurès nie podziela nienawiści do Anglii. 
którą podniecano w ostatnich latach na Fran- 
cyę, aby odwrócić uwagę kraju od myśli od- 
wetu. W dalszym ciągu krytykuje mowca 
stanowisko Rossyi w sprawie armeńskiej. Co 
robi Rossya? to samo co niegdyś Sabaudya; 
używa jako narzędzia elementu rewolucyjne- 
go, aby go potem zgnieść. Obecnie widzi Ros- 
sya, że to gra niebezpieczna. Rząd franeuski 
stał się wspólnikiem mordów i okrucieństw, 
a skoro rządy w ogóle nie sprostały zadaniu, 
musi lud wyrazić swoje oburzenie a zmusić 
rządy do zapewnienia spokoju i bezpieczeń- 
stwa Armeńczykom. 

_ Po tej mowie nastąpiło wiadome gloso- 
wanie. 


Dzisiaj odbędzie się wybór ściślejszy do 
Sejmu dolno-austryackiego w okręgu Leopold- 
stadt między dwoma antysemitami — jednym 
z nich jest dr. Luóger — a dwoma liberal- 
nymi. Zaznaczyć należy, iż dr. Lueger wy- 
brany już jest w piątej dzielnicy na Marga- 
rethen. W śródmieściu odbędzie się również 
wybór ściślejszy między trzema socyalnymi 
politykami, trzema liberalnymi a sześciu an: 
tysemitami. kz 

, Między magistratem wiedeńskim a pra- 
skim zaostrza się coraz bardziej zatarg spo- 
wodowany odrzuceniem przez burmistrza wie” 
deńskiego Strobacha pisma, które wystoso- 
wał magistrat praski w języku czeskim. Z Pra- 
gi donoszą, że obecnie tak samo postąpiło 
prezydyum magistratu w Pradze z pismem 
niemieckiem burmistrza Strobacha. Zawiado- 


mienie o tem przyjęła jske 
burzą oklasków, E ek Rada miej 


OLECRAMY GALATY LWOWSKIE 


Wiedeń, 6 listopada. Wczoraj wieczo- 
rem odbył się w Burgu obiad familijny, w 
którym wzięli udział Najj. Pan i ei wszyscy 
zagraniezni książęta, którzy zamieszkali na 
czas uroczystości ślubnych w zamku cesar- 
skim. Nowożeńcy wyjechali wczoraj wieczo- 
rem do Bieske na Węgrzech. Na dworcu ko- 
lejowym żegnała Ich przebywająca tutaj ary- 
stokracya franeuska. 


skich uf LA rewelacyi bismarekow- 
enie Hamb. Cor z porządku dziennego. Obe- 
tylko kanelerz resp. oswiadeza oficyalnie, że 
urzędzie A państwa, sekretara stanu W 
basad praw zagranicznych i ówczesny am- 
ę or rossyjski w Berlinie hr. Szuwałew, 
wiedzieli o rokowaniach w sprawie traktatu 


z Rossyą. Cała ta sprawa ma być poruszoną 
w parlamencie niemieckim podczas dyskusji 


odnoszące się do sprawy rozwoju i pielęgno- 


przedsięwzięcia poszukiwań archeologicznych 
zabytków na Wschodzie znajduje się na weale 
dobrej drodze. Być może, iż już za kilka mie- 
sięcy będzie można poinformować szerokie 
koła o dotychczasowym ze wszech miar po- 


Na zapytanie referenta hr. Pinińskiego, oświad- 
czył P. Minister, że na restauracyę kościoła 
w Leżajsku, wstawiono już w preliminarzu 
przyszłoroczny m pierwszą ratę tytułem zasiłku 
ze skarbu państwowego. Kwestya oznaczenia 
ogólnej na ten eel sumy znajduje się dopiero 
w stadyum dochodzeń, które jak się zdaje u- 
kończone będą w najbliższym już czasie. 


które dawniej jednako- 


runkami, które określiłem już w budżetowej ko- 


by mogło spowodować Rząd do zmiany lub 
zmodyfikowania swoich zapatrywań w kwestyi 
językowej. 


nownie oświadczyć, że jego celem jest przy- 
wrócenie pokoju narodowościowego a tem sa- 
mem jest niewzruszenie tego przeświadczenia. 
że stosunki językowe powiany 
runkowo uporządkowane. Poczuwa Się ON też 
do obowiązku nadać taki kierunek swoim W 
tej mierze usiłowaniom, aby pokój ten był 
trwały i starać się o warowanie 
uprawnionych interesów narodowych oraz 
dzenie ich z sobą wedle możności. (Brawo). 


suje w przyszłości swoje postępowanie, 
wszakże już teraz oświadczyć się przeciw wszel- 
kiemu pospiesznemu traktowaniu 
sprawy. 
chciała utrudniać przeprowadzenia zamiarów 
Rządu, przejętych życzliwością i 
(Oklaski). 


głos. 


donosi, że obaj Ministrowie skarbu, 
rzystwie fachowych referentów, apu 
dzisiaj w południe w Wiedniu do omówienia 
niezałatwionych dotąd punktów sprawy ban- 
kowej. Minister skarbu Lukaes wyjeżdża po 
południu z powrotem do Pesztu, dokąd i inni 
ministrowie węgiersty wciągu dzisiejszego 1 
jutrzejszego doia przybędą. 


Namiestnietwo wydało zakaz dowozu do Dol- 
nej Austryi zwierząt racieowych, wołów, 0- 
wiec, kóz i nierogaciany z wielu powiatów 
Galicyi oraz z politycznego powiatu Wizniea 
na Bukowinie. Zakaz umotywowano tem, że 


cicowo-pyskowa. 


Wiedeń, 5 listopada. Wiener Zig. o- 
głasza: P. Minister sprawiedliwości zamiano- 


wał sekundaryusza szpitala św. Łazarza w 
Krakowie dr. Bronisława Olszewskiego 
lekarzem domowym w karnym zakładzie mę- 
skim w Wiśniczu. 


Wiedeń, 6 listopada. Komisya budże- 
towa załatwiła wezoraj etat Ministerstwa rol- 
nietwa, przyczem P. Minister hr. Ledebour 
złożył wyjaśnienia co do szeregu wystosowa- 
nych do niego zapytań. Następnie komisya 
rozpoczęła obrady nad rozdziałem: „Zarząd 
centralny Ministerstwa wyznań i oswiaty“. 
W toku obrad podniósł P. Minister br. Gautsch, 
że Rząd uwzględnia ile możności życzenia 


wania sztuki oraz restaurowania dawnych za- 
bytków. Kwestya zorganizowania wyprawy dla 


cjeszającym rezultacie poczynionych starań. 


Wiedeń, 6 listopada. Izba deputowa 
nych obradowała na dzisiejszem posiedzeniu 
nad nagłym wnioskiem dep. Pacaka w spra- 
wie uregulowania kwestyi językowej w Oze- 
chach, na Morawie i Szląsku. Daput. Pacak 
uzasadniał nagłość wniosku. 

Następnie zabrał głos P. Prezydent Mi- 
nistrów br. Badeni i powiedział; 

Wobee wziętego dzisiaj pod obrady na- 
głego wniosku dep. Pacaka i towarzyszy, mam 
zaszczyt powołać się przedewszystkiem na kil- 
kakroine moje oświadczenia i wywody o na- 
rodowościowych i językowych kwestyach wo- 
góle. Oo się tyczy szczegółowo królestwa 
Czech, to Rząd, który nie przeocza równou: 
prawnienia i równomierności obu ludów za- 
mieszkujących ten kraj, zapowiedział spełnienie 
rzeczowo uzasadnionyeh, dających się pogodzić 
z ogólnymi interesami administracyi państwo- 
wej, żądań i życzeń w dziedzinie sądowni- 
etwa i wewnętrznego zarządu, a to pod wa- 


misyi. Odtąd nie zaszło nie zgoła takiego, e0- 


Rząd korzysta ze sposobności, aby po- 


być bezwa- 


wedle sił 
go- 


W duchu owych wywodów Rząd zasto- 
musi 


tej ważnej 
Oby Izba dzisiejszą dyskusyą Nić 
bezstronnością. 


Dep. baron Scharschmi dt zabiera 


Wiedeń, 6 listopada. Budapester Corr. 
w towa- 


przystąpili 


Wiedeń, 6 listopada. Dolno austryackie 


w pomienionych powiatach panuje zaraza ra- 
Dowóz do Wiednia wołów 
przeznaczonych na rzeż dozwołony jest jednak 
pod pewnymi warunkami. 


Wiedeń, 6 listopada. Podany przez re- 
porterów dzienników francuskich a przez nie- 
które pisma tutejsze powtórzony, ze wszelkiem 
zastrzeżeniem, tekst przemówienia, jakie mia 
ła wygłosić Małżonka księcia Orleańskiego 
księżna Marya Dorota do dam francuskich, 
które wręczyły Jej w podarunku koronę bry- 
lantową — jast zupełnie zmyślonym. Zape- 
wniają, że księżna nie wygłosiła w ogóle ża- 
dnej mowy, lecz tylko wyraziła radość i po- 
dziękowanie za podarunek, 

(Według relacyj dzienników miała księ- 
żna powiedzieć: J'espère qw'um jour cette cou- 
ronne descendra sur la tête de mon cher Phi- 
lippe; quand ce jour bienheureux viendra, je 
saurai seconder mon mari et faire tout mon 
devoir. (Spodziewam się, że pewnego dnia 


pociągu zgruchotanych. 


korona ta spocznie na głowie mego drogiego 
Filipa — gdy ten szczęśliwy dzień nadejdzie, 
będę umiała być pomocną memu mężowi i 


spełnić mój obowiązek. Przypisek Fedakcyt). 


Praga, 6 listopada. Wedlug Deutsches 
Abendblatt pociąg pospieszny prasko-berliński 
wykoleił się. Z podróżnych nikt nie doznał 
szwanku. Kilka wagonów ma być mocno u- 
szkodzonych. 


Arco, 6 listopada. Generał Baratieri 
złamał prawą nogę. 

Berlin, 6 listopada. Wczoraj popołu- 
dniu, pociąg pospieszny, którym jechał au- 
stro-węgierski ambasador Szeegenyi z powro- 


tem do Berlina, zetknął się około stacyi Win- 


dischrehna z pociągiem towarowym. Maszy- 
na pociągu pospiesznego i dwa wagony wy- 
skoczyły z szyn. Kilka wagonów z pociągu 


towarowego uszkodzonych. — Powodem wy- 
padku było niewłaściwe nastawienie zwro- 
tnicy. Popołudniu wysłano z Berlina osobny 


pociąg celem przewiezienia podróżnych. Nikt 


z jadących pociągiem nie doznał szwanku. 


Zurieh, 6 listopada. W Seysin (kan- 


ton Waadt) pewien Polak, umieszczony w 


tamtejszam sanatoryum, zastrzelił lekarza za- 
kładowego. 


Petersburg, 6 listopada. Wkrótce przy- 
będzie tutaj ambasador rossyjski w Konstan- 
tynopolu, celem udzielenia wyjaśnień w spra- 
wie wypadków na Wschodzie i otrzymania 
poleceń eo do przyspieszenia rokowań z inne- 
mi mocarstwami w interesie załatwienia kwe- 
styi tureckiej. 

Ateny, 6 listopada. 


Otwarto wezoraj 
parlament grecki. 


Ateny, 6 listopada. W gminie greckiej 
w Salonice panuje wielkie oburzenie przeciw 
metropolicie, z powodu wydanych przez nie- 
go zarządeń administracyjnych. Zdaje się, że 
wybuchną poważne zaburzenia. 

Ovzekują tutaj przybycia sześciu parow- 
ców franeuskich. 


Paryż, 6 listopada. Izba deputowanych 
obradowała "wczoraj nad interpelacyą Jauresa 
w sprawie zaburzeń robotniczych w Carmaux. 
Minister Barthou odpierał zarzut Jauresa ja- 
koby rząd działał bezprawnie i usprawiedli- 
wiał postępowanie rządu i policyi. Izba przy- 


jęła 316 głosami przeciw 288 porządek dzien- 


ny aprobujący zachowanie się rządu. 
Madryt, 6 listopada. Pociąg kuryerski, 
którym jechał genera! Połavijea do Barceio- 
ny natknął się przy stacyi Chiprana z innym 
pociągiem. Maszyniści prowadzacy oba po- 
ciągi ranni. Generał Polavijea, jego żona i 


jeszcze trzy osoby jadące tym pociągiem od- 


niosły lekkie kontuzye. Kilka wagonów tego 


Telografowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 6go listopada 1896, godzina 
10 minut 55. Akcye kredytowe 366'75, Akcya 
kolei państwowej 35935, Akcye tytoniowe 
——, Anglo-austryackie 154—, Union- 
bank ——, Południowej 10050, Renta pa- 
pierowa —'—, Akcye banku dla krajów ko- 
ronnych 246:25, 4-pre. listy zastawne banku 
krajowego 97:50, 4-pre. pożyczka krajowa 


z r. 18938 97:10, Napoleondor ——, Rubel 
papierowy —'—, 4-pre. węgierska renta 
złota —'-— za 100 marek 58'72-—. Usposo- 


bienie bez transakcji. 

Wiedeń, 6go listopada 1896 r. godz. 2 
minut 10. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
5325, Węgierskie akcye kredytowe 401-50, 
Akcye anglo-austryaczie 15%—, Akcye ban- 
ku Union 291-—, Akeye kolei południowej 
100-50, Losy tureckie 46'10, Akeye kolei 
państwowej 35610, Akcye kolei Lwowsko- 
Czerniowieckiej 286'50, 4-procentowe galie. 
obligacye propinacyjina z 1888 r. 97—, 
Akcye tytoniowa 14750, Węgierskie obliga- 
cye indemnizacyjne 9710, Akcye kolei 
Ejpetał 27850, Akcje banku dla krajów ko- 
ronnych 246 —, 4-procentowa węgierska ren- 
ta złota 12190, Akeye banku związkowego 
246 —, Rubəl papierowy 1:27 75, Węgierska 
renta papierowa 99 25, Kredytowe ziamskie 
447 —, Kredyty 366 —, Rimamurania 238—. 
Uspesobienie mdłe 

Giełda zagraniezna, dnia 5 listopada 
1895 r. godzina 4 minut 25. Paryt: 8-pre. 
renta 10255, lombardy —'—. Usposobie- 
nie — Berlin: ruble rossyjskie 21740, 
Akcye kredytowe 230'75, Polskie listy zasta- 
wne —'—, Papiery galicyjskie —'—, No- 
wa rossyjska pożyczka ——, Austryackie ban- 
knoty 17030, Lombardy 43:50. Usposobie- 
nie —. 


pd. ZR 
Qżpowiedzialny redaktor Adam Erechowiechi. 


Ruch 


pociąg 


6 


obowiązujący z dniem 1 maja 1896. 


(czas $rodkowo-europejski). 


ów kolejowych 


d Pociągi a Pociągi 
Do Lwowa przychodzą ; pospieszne Ze Lwowa odchodzą : pospieszne osobowe 

4 BEDA OB p 8 0_0 0 j i . — 0 Krakowa, awia; 

Z Krakowa, Wiednia i Wrocławia | 6'10|1-30| 8:45] 8:55] 655] 930 — Berlina . . | 8'40| 250j11:00] 4-40 955) 645 — 

Z Warszawy . . . . . «._« « | 510 — | — | 855 — 9-30) — || Do Warszawy FP ZEP 840| — |11:00] 440! — | 646] — 

Z Muszyny - Krynicy przez Tarnów Do Muszyny-Kryniecy przez Tarnów; 

(fod Ye do ®/o wł.) (*od % ("tylko od 4 do *%/, włączniej 840) — |11-00] £40| — |*6'45| — 
do 85 WŁ) „o. . | BSIO — |1855) 6:56 — | — || Do Muszyny-Krynicy przez Rzeszó —| — m0] —| —| — | — 

Z Muszyny-Krynicy przez Rzeszów | 610) — | —| — | — — | — || Do Muszyny-Krynicy przez Przemyśj — | — | — |] — | — | 645 — 

Z Muszyny-Krynicy przez Przemyślj — 845] 855 — 9-30 — || Do Rozwadowa i Nadbrzezia . . 8:40|. — i11:00] £40) — | — | — 

Z Mszany dolnej przez Tarnów, Ro- Do Chabówki przez Tarnów = | = 11800] = | ==) = 
zwaądowa i Nadbrzezia przez Do Chabówki przez Rzeszów — | — 11:00] — | 955) —| — 
Dembicę . . . . . . . — | — | —] — | 656 — | — || Do Chabówki przez Przemyśl . — | — | —| — | 955) 645 — 

Z Chabówki przez Tarnów . 510 1:30 — | —)| — — | — || Do Rawy ruskiej przez Jarosław . — | 250) — | 440) — | — — 

Z Chabówki przez Rzeszów 510| 1:30) —| — | — — | — || Do Chyrowa, Sanoka, Iwonieza, Ry- 

Z Chabówki przez Przemyśl ; — |130) — | 855 — | = manowa przez Przemyśl . ; — | — | — | £40 955) 6-45) — 

Z Rawy ruskiej przez Jarosław . — |130| 845] — | — 930| — || Do Mezó-Laborcz i Pesztu prze 

Z Krosna, Iwonicza, Rymanowa, Sa- | Przomysl x A | — | — | —| 440 — | 645 — 
noka przez Przemyśl u — |130| 845] 855; — | 9°30) — l Do Zawocznego, Munkacza, Miskol- 

Z Mezö-Laborez i Pesztu przez Prze- cza, Pesztu przez Stryj 86 — | —| — 152 3:22 
my . - ZA a: —|-|8 855 — 9-80| — || Do Hrebenowa (tylko od *9/, do 3:/ 

Z Ławocznego, Pesztu, Miskoleza, włącznie) przez Stryj . . . 

nnkacza . . . . « « —|—| 180 — — |12*10|| Do Skolego i Stryja (*do Skoleg 

Z Hrebenowa (tylko od **/, do Ya wł.) — —| —] 151) — | — od */, do **/, włącznie) . o 

Ze Skolego i Stryja (*ze Skolego Do Stanisławowa i Chyrowa p. Str 
tylko od 1 maja do 30 września} — | — | — | 8:00| 1-51)*10*10/12*10|| Do Ohyrowa przez Stryj . ; 

Ze Stanisławowa przez Stryj . — | — | — f 800 151) — |12:10)| Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Hu- 

Z Uhyrowa przez Stryj e — — | 800! 151) 10:10 siatyna, Kórósmezó, Kołomyi-nadw. 

Ze Suszawy, Husiatyna, Kórósmezó, przdm., Berhomethu, Czudyna 
Slobody rung., Berhomethu, Czu- Radowiec, Kimpolungu . . . 
dyna, Radowiee, Kimpolungu, Do Suczawy, Peczeniżyna, Czudyna 
Bukaresztu i Jass . . . . . —|-|% —| — —| — i Berhomethu (każdego ponie- 

Ze Suezawy, Czortkowa, Kórósmezó, działku), Radowiec "UNE 
Kałusza, Sopowa, Bukaresztu i Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Czort- 

CGI" 5% lec WoaRE E — | | | —|201) -| — kowa, Kałusza, Kórósmez0, Kim- 

Ze Suczawy, Radowiec, Berhomethu polungu, 86 o. 0... 

i Czudyna (każdego poniedziałku), Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Hu- 
Peczeniżyna . . . . . . , —|—| —] —| — 618) — siatyna, Kałusza, Peczeniżyna, 

Ze Suczawy, Husiatyna,  Kałusza, Nowosielicy, Radowiee e — | — | — [10:56 
Nowosielicy, Czudyna (każdego Do Sokala i Jarosławia p. Rawę ruską 915) — | 705) — 
poniedziałku), Radowiec, Kimpo- Doc Boloa SACO 20a 2 1 18 p — 
lungu, Bukaresztu i Jas 5 —|- | — — — | — || Do Podwołoczysk i Brodów (z dworca 

Ze Sekala i Jarosławia przez Rawę Lwów-Podzamcze) . . . . 
ruską . . . « Gm —|-| — — 545 — || Do Podwołoczysk i Brodów (z dworca 

Z Bełtea . . . . « « « : | — | | — — 545 — głównego) o. . . . . . . 

Z Podr oroar fek i Brodów (dworzec Do Zimnej-Wody ( od */ę do */ę wł. 

Lwów-Podzamcze) . . . . . — |228| 953 5:05 —) — codziennie) 3a ke oł 

Z Podwołoczysk i Brodów (dworzec Do Brzuchowie (od *j, do */, wł. w 
glówny)” Nm: E owi cą — |240|10*056 520 —| — niedziele i święta) . . . . 

Z Brzuchowie (od*/ do %/, i od */, Do Brzuchowie (od "5 do */, wł. w 
do */, włąeznie) . . . . . — | —| — 4.56 08, — dnie powszednie i niedziele) - 

Z Brzuchowie (od 3%}, do **/„włąezniejj — | — Do Janowa (od t/s do *%/, i */ do 

Janowa Ń rzez cały rok, — 30], wł., codziennie) A: 

Z Ey! tylke od *5/, do "a włącznie) -| — Do Janowa od 1 października 1896 

Z Janowa. - 2 2% 6 6 . «mj |= | = 


EAZA Z EE 
Uwaga : Godzin 


Godzina 12:00 czasu śro 
zegara lwowskiego. 


Lwów, dn, 6 listopada 1896. 


1. Akeye za sztukę. 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 


Banku hip. gal. po 300 zł. w. a. 

L emisyi. . . . . . . [885 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. [210 — 
Ako. garbarni, Rzeszów po 200 zł. [200 — 
Akce. fabr. Lipińskiego po 500 kr. [250 — 

2. List. zast. za 100 zł. 

Banku h.g.5%/,2.w.wyl.z 10%/„pr. |HA10 10 
e HE: aj" A w 50 L 99 80 
5 n åo n nw 60 1.po200K. „ | 96 70 
Banku kr. 4'/g pro. w. a. los. w511. œ |L00 40 
k n Á pro. w. a. „W571.5, 97 50 

Tow. kred. gal. ziem. £ pre. w. 8. „a 
AL emis. č » | 87 80 

Tow. kred. gal. ziem. 4 pro. w. a. > 
los. w $17/, lat 37 60 
4 pre. w. a. los. w 561. >| 97 40 

o 

4. Obligi za 100 zł. = 
Gal. funduszu propin. 4 pro. w. a. +41 97 30 
Bukow. fund. propin. 5 pre. w. a. = {102 50 
Komunalne Banku kr. 5 pre. II. em. © {102 — 

" n n4%'lapre.3 „ 100 ~- 

Pożyczki kr. 6 pre. w. a. . 105 — 

a „ A'la pre. w. 8. == = 

n LJ non »* * 87 10 

A „n % pro. koronowej 97 30 

© „ 4 gm. m. Lwowa 97 — 

Losy miasta Krakowa TAR 26 50 

5 M Stanisławowa . 43 — 

5. Monety. 

Dukat cesarski . 5 Gi 

Napoleondor 9 50 

Półimperił . . . . . . . . [9 60.— 
Rubel rossyjski srebrny . . . H 20— 1 
„ w , papierowy . 15730 1 

100 marek niemieckich . 58 50 


MD Z M EZ 


Licytacye. 


L. 4807 (8334 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Radomyślu o- 
ZU iż celem zaspokojenia wierzytelności 
akładu kredytowego włościańskiego w kwo- 
cie 20 rat po 12 zł. z odsetkami 100/, od- 
będzie się w Gmachu tegoż sądu dnia 17 
Grudnia 1896 i dnia 4 lutego 1897 zawsze 
o godz. 10 rano egzekucyjna sprzedaż przez 
publiezną licytacyę realności whl. 11 ks. gr. 
gm. kat. Ruda Tekli Kopaczowej, Antoniego 
Olszewskiego i Julii Olszewskiej po 1]3 czę- 
ści własnej oraz 3/6 części realności lwh. 
385 ks. gr. gm. kat. Buda Tekli Kopaczowej 
Antoniego Olszewskiego i Julii Olszewskiej 
każdego po 1/6 części własnych. 


drukowane tłustemi czcionkami, oznaczają porę noens od 

godziny 6:00 wieczór do godz. 5'59 min. rano. 

Czas środkowo-europejski różni się od czasu lwowskiego o 33 m. 
owo-europejskiego == godzinie 14:36 pouług | 


przewozowych. 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 4 listopada 1896 
1. Dług państwa. płacą żądają 


Jednolity dług państwa w banknot. 


maj-listopa: 101.20 101 40 

luty-sierpień . . . . 101.15 101.35 
Jeduolity dług państwa w srebrze 

styczań-lipiec 00 oda a JUSZ UGT 

kwiecień-paździemik . . . . 101.20 101.40 
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. & pr. 143.— 145— 

4 n 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 14425 144.75 

3 „  1860po 100zł. 5 pr. . 15425 155.25 

A „ 1864 po 100 ał. . 194.25 193.25 

M » 1664 po 5O zł. . 1: 2.25 193.25 
Renty Com. po 42 litr. austr. . . ——-  —,— 
Listy zast. domen. państw. po 120 

zło 5aprom - e a a a 44. 15620 1Dj- - 
Austr. renta zł. wolna od pedat. Apr. 12215 122.35 
Renta koronna A pr. za 200 k. 101 20 101 50 


2. Obligseye indem. 5 pro. (za zł. m. k.) 


Bukowiny —— —— 
Galicyi 4 - —— —— 
Niższej Austryi —— —— 
Siedmiogrodu . sowow « ku sq eż keer 
Węgier za 100 zł. w. a. 4 pre. . 9745 98.25 
3. Akeye. 
Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. 154.50 155.50 
Inst. kredyt. dla handlu po 160 zł. 369.— 369.50 
Niższo-austr. Tow. eskont. po 500 zł. 140.—  '780.— 
Gal. banku hip. po 800 zł. . . . —— —— 
Gal. ban. d. h.i prz. á zł. 200wpl40pr. —.— —— 
Gal. zakł, kred. ziem. a 200 a. . —— —— 
Bank dla krajów koron. á 200 zł. 247.-- 247.50 
Bank austro-węgierski á 600 zł, 934— 938,— 
Kol. Albrechta 200 zł. w srebrze, —, — GE — 


RAE” A wT 500 zł. mk. 517.— 
Koi. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. 
Kol. Rzeszów Tarn. (w. a.) á 200 zł. 


Na Na 


` 


Cena wywołania co do realności lwh ; wywołania 480 zł. na drugim także niżej, 


11 gm. Ruda kwota 450 zł., zaś 3/6 części 
realności lwh. 385 kwota 20 zł. 

Wadyum 45 zł. względnie 23zł. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w registraturze sądowej. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest dr. Orliński adw w Radomyślu. 

Radomyśl, dnia 20 sierpnia 1896. 
L. 17878 ~ (8828 2—3) 

Qelem zniesienia współwłasności zosta- 
nie realność wyk. hip. 1. 66 w Łukawicy 
dolnej, Włodzimierza Barańskiego, Ołeksy, 
Pałahny Popowiczów tudzież nielet. Maryi 
Rożniatowskiej vel Popowicz własna dnia 17 
grudnia 1896 i 21 stycznia 1897 o godz. 10 
rano, na pierwszym terminie powyżej ceny 


Północna kolej po 1000 zł. m. k. 3385.— 3395 — 


Kol. Kar. Ludw. po 209 zł. m. k. 


Lwów-Czer. kol. 1. po 200 zł. a. w. 287— 287.40 
Tow. kol. żel. państw. po 300 zł. aw. 361.50 362. — 
I. kol. węg. gal. á 200 zł. w srebrze 208.75 207.25 
4. Listy zastawne losowane. 

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład 

dla Gal. i Bukowiny w 15 1.6 pr. —— —— 
Powsz. austr. zakł. kr. ziermms. 4 pr. 

w złocie w 50 1. . : -« - - . —— —— 
Powsz. austr. zakł, kr. ziems. 4 pr. 

a. w. w 50 1. SZEW © 99.35 100.36 

6 dci: | » 32 pr. . . 11I6.— 117.— 

7 Roo 3. pr. em. 1889 114.25 118. - 
G.zakł. kr. ziems. krak. los. w 181.6 pr. —— —— 

ono n n »W%01L7pr. — — —— 

Ryn 4 ph  „W36 lpr. —— — — 
Gal. Tow. kred. w. a. pe 4 p. . . —— — — 

mon n n» „pośpr.%ll.wyl.9740 97.90 

n n n n » PO 4a pr. w 

6% latach zwrotne . . . . . . 96.75 97.75 
Banku kraj. 4'/ą pr. wa. los w 51*/y 1. 100.— 100.75 
Obligi komunalne Banku krajowego 

5 pr. w. a. I. emisyi . . . . . =m —— 
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyl. 99.25 99.50 
Banku austr. Mia ála pr. - 100.50 101.30 
Weg. Zakł. kred. ziom. akc. w 391. 

wje PO jao bio o add o — 100.50 

š 5 a wyl. 4/4 pr.  99.— 99.25 

a og, %, wAlolswyii 

po 4 pr. * J aj" 99.70 100.20 


5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 10 -J 


Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. 
Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w. ex) 


—— — 1m 


a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 110.-  111l-— 
Kol. póła. po 100 zł. om. 1886 4°% 100.30 10130 
o 100 zł. „ 1887 , —— mw 


Kol. gal. ar, Lud. em. z r. 1881 
po 300 zł. Aia pr.. . . . . . 
detto (Jarosław-Bokal) . —.— 


tejże sprzedaną. 

Wadyum wynosi 48 zł. 

O tem zawiadamia się wierzycieli, któ- 
rzy po dniu 28 sierpnia 1896 prawa rzeczo- 
we do powyższej realności nabyli, lub któ- 
rzyby o l'eytacyi uwiadomieni nie zostali 


do rąk ustanowionego kuratora adw. Finka. | 


C. k. Sąd powiatowy 
Stryj, 30 września 1896. 


L. 6110 (8234 2—3) 

0. k. Sąd obwodowy w Nowym Sączu 
zawiadamia, że celem zniesienia współwła- 
sności zezwala się na egzekucyjną sprzedaż 
przez publiczną licytacyę realności wyk. hip. 
1. 622 ks. gr. gm. kat. Nowy Sącz objętej 
małol. Anny, Jana, Zuzanny i Emilii Simo- 


aca żądają | 


Nadesłane. 


Lekarz chorób kobiecych i akuszer 
Dr. Józef Zakrzewski 


odbywszy czteroletnie studys specyalne w Innsbruku, 
Monachium i Wiedniu w klinikach prof. Ehren- 
dorfera, Winckla i Chrobaka, osiadł we Lwo- 
wie i ordynuje przy ul. Słowackiego l. 5 I. pię- 
tro, od godz. 3—5 po południu. Dla ubogich od 
godz. 9—10 bezpłatnie. 1019 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 5 listopada 1896. 
HOTEL GEORGE. 

PP. T. Czarkowski-Golejswski z Zagrobeli, A. 
Mazaraki z Nestorowie, A. Gorayski z Moderówki, 
J. Kellermann z Kańczugi, F. hr. Czosnowski z O- 
żomli, St. dr. Glogier z Tarnopola, Wł. Rudrof z 
Szmajkowie, E. Minter z Stupieńca, J. Leszczyń- 
ski z Borek, J. Br. Löwenstein z Wygody. 

HOTEL EUROPEJSKI. 

PP. O. Sala z Wysocka, S. Bańkowski z Ko. 
łomyi, J. Wiewiórski x Doliny, W. Wasilewski z 
Siemuszowy, D. Udryoki z Mostów, J. Pomiankow- 
ski z Wiednia, 

GRAND HOTEL. 

PP. G. Tenner y Węgier, C. Klette z Warn- 
dorfa, Haber, L. Piowoty, H. Lediński i E. Gelber 
z Wiednia. 


Wystawy i Muzea. 


— Nieustająca wystawa zjednoczo- 
nego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy placu św. Ducha l. 10, I. piętro, jəst 
otwarta codziennie od godziny 10 ranc do 
godziny 5 po południu. — Wstęp od os-<by 
kosztuje w niedzielę 15 ct., w dnie powsze- 
dnie 30 et. Dla członków wstęp wolny. 

— Muzeum imienia Dzieduszyckich 
przy ulicy Teatralnej l. 18 otwarte dla pu- 
bliczności w święta i niedziele od godziny 
10 do 11 przed południem, w środy i sobóty 
od godziny 11 do 3. Wstęp wolny. 

— Muzeum imienia Lubomirskich 
otwarte codziennie od godziny 9 rano do 1, 


W biurze informacyjnem e. k. austr. kolei państw. we Lwowie | z wyjątkiem niedziel i świąt uroczystych, 
ul. Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel Imperial) sprzedaż biletów strefowych, 
okrężnych, dowolnie zestawialnych zeszytów do jazdy, taryf i rozkładów 
jazdy w formacie kieszonkowym. Informacye w sprawach taryfowych i 


we wtorki zaś i piątki ed godziny 3 do 5 
po południu. 


F- r i płacą żądają 
K»l. gal. Lwów-Czern-Jas. em. a 300 

uł, & pr. w srebrze z r. 1884 9320 9490 

z r. 1884 99.25 100.25 


z r. 1868 . . 
ZL. as 
Weg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. —— 


Weg. regulacya Cisy po 100 7ł. &pr. 138.— 139.— 
6. Losy. 
inst. kr. dla han. i pr. po. Ł00zł.aw. 197.-- 198 — 
Clarego po 40 zł. m. k. . . . . 57—  58— 
Tow. żegl. na Dunaju po 100 zł. mk. 140.— 142.— 
Pożyczka m. Insbruku . . . . . 8/.— 3750 
Losy miasta Krakowa po 20 zł.aw. 27.50 25.25 
Pożyczka miasta Lublany po 30 zł. 22.75 23.50 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. aw 58.--  59,— 
Paliiego po 40 zł. ma. k. . . . . 5450 58— 
Qzerwon. krzyża aust. Tow. po 10zł. 17.70 18.60 
A n weg. o 5 zł. 10— 10.60 
Fundacya szpitala Arcykc. udolfa 
po UOMZKIG.ÓW.. « 006 0. dd dd, 
Balma po 40 zł. m. k. . . . . . 70.—  71.— 
St. (łemois po 40 zł. m. k. . . . 71.25 71.50 
Poź. m. Stanisławowa go 20zł. aw.) 43.—  45.— 
Pożyczki Tryestu po 100 zł. m. k.. 145.-- 150 — 
moo n, 50 zł. a. w.. 69.— 73.— 
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . 60.—  62— 
Windischgrźtza po 20 zł. m. k.. —— = 
7 Wekalo (za 3 miesiące). 
Grebe za 100 w. p. n.. = ee 
Berlin za 100 marek w. p. n. . —— m 
Frankfurt za 100 marek w. p. n. —— m 
Hamburg za 100 marek w. p. n. —— —— 
Londyn za 19 ft. szt.. 119.70 120.— 
paryż am „7. 47.50 47556 
Kurs złota. 
Dukat cesarski men. . . . . . 5.69— 5//1,— 
„ pełnej wagi . 5.68.— 5.70 — 
Korona . - « « «u i a a 0 ajm ma = 
20-frankówka. . . . 9.51.5— 953 — 
Rosyjski półimporyał. . . . . ——— — —— 
Talar związkowy . . . . .  ——— —m—— 
Srebro . an M m —— 
[EZ OS] 


BH HA GU EB HK ED dada Wr W. 


nów w 32/384 częściach, Henryka i Kata- 
rzyny Deckerów w 48/3884 częściach a Ada- 
ma Simona w 304/384 częściach własnej 
która to realność w protokole z dnia 13 
kwietnia 1892 opisaną i oszacowaną została. 

Sprzedaż powyższej realności odbędzie 
się na jednym terminie a to w dniu 17 
grudnia 1896 o godz. 10 rano za cenę sza- 
cunkową w kwocie 3734 zł. i to nie niżej 
18 części takowej. 

Wadyum wynosi 370 zł. w. a. 

Wyciąg hipoteczny akt oszacowania 
sprzedać się mającej realności tudzież reszta 
warunków licytacyjnych mogą być w regi- 
straturze sądowej przejrzane. 

Nowy Sącz, dnia 3 pażdziernika 1396. 


R 
ty 


6 


Warunki lieytacyjne można przejrzeć 
w Sadzie. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest p. adw. dr. Wojciechowski. 
0. k. Sąd powiatowy. 
Podgórze, 30 lipca 1896, 


L. 8008 (8251 8—3), ranków lieyłacyjnyeh przejrzeć można wł 
„ W e. k. Sądzie powiatowym w Soko-: Registraturze sądowej. 

łowię odbędzie się celem zaspokojenia wie- ; Kuratorem wierzycieli ustanowiony ef 
rzytelności xasy sierocaj e. k. Sądu powia- tk. notaryusz Aleksander Runge z subsiy weya | 
towego w Sokołowia w kwocie 1500 zł., w! Alfreda Jossego kandydata notaryatu w, 
dniu 4 grudnia 1596 i 3 lutego 1887 zawsze Í Wiśniczu. 
0 godz. 10 rano, przymusowa sprzedaż real- j Wadyum wynosi 288 zł. 

ności whl. 1231 ks. gr. gm. kat. Sokołów Wiśnicz, 15 października 1896. 


objętej małol. Rubina i Pessli Golóy 2 im. | 1 
Welnsteinerów po połowie wlasnej. TL. 8539 (8300 pm" & Meissner przesiw masie spadko- 
Cena wywołania wynosi 6000 zł. W dniach 10 grudnia 1896 i 14 sty- wej Wojciecha Dębskiego pto 190 zł, 92 et. 
Warunki licytacyjne przejrzeć można |cznia 1897 o godz. 10 rano przeprowsdzeną | odbędzie się w tut. Sądzie w dwóch tormi- 
W regisiratarze sądowej. $ zostanie celem ściągnięcia wierzytelności | nach t. j. dnia 14 grudnia 1896 i dnia 15 
i Kuraterem niewiedomych wierzycieli ;e. k. uprzyw. Gslie. akeyjnego Banku hi-f stycznia 1897 zawsze o godz. 10 rano przy- 
Jest Kazimierz Bieniek, zastępca p. Kazimierz patecznego ws Lwowie w kwocie 1480 zł ; musowa sprzedaż 1/7 części reulności pod 
Fiela z Sokołowa, a Msrcina Trautmanva | 2( et. z pe. przez Sad tut. lieytacya ciał$lwh. 134 w Świątnikach góra. położonej. 
dr. Fiszer adw. rzeszowski. i hipotecznych wyk. bip. 1. 442 i 1167 ks. Cena szacunkowa wynosi 82 zł, 62 et. 
Sokołów, dnia 15 października 1896. | gr. gm. kat. Bóbrka objętych Izraela Kra-; Wadyom 8 zł. 26 et. 
i tera, Majera Themana i Małei Theman włas- | Warunki licytacyjne można przejrzeć 
L. 8009 (8252 3—3) | nych, na dragim terminie także poniżej ceny ! w Sądzie. M 
W e. k. Sądzie powiatowym w Sokołowie | szacunkowej 3000 zł, wzglępnie 1600 zł. j Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
odb dzie się celem zaspokojenia wierzytelno- | wal. austr. i jest p. adw. dr. Wojciechowski. 
Sci Kasy gierocej w Sokołowie w kwocie | Poręczne 100/, C. k. Sąd powiatowy 
1000 zł. w dniu 4 grudnia 1896 i 8 lutego | i Podgórze, 30 lipca 1896. 


L. 7293 (8332 2—3) 
W sprawie egzekucyjnej Firmy L. 


; Kuratorem wierzycieli e. k. notaryusz 

1897 zawsze o godz. 10 rano przymusowa | Adamski. 

Sprzedaż realności Iwh. 1231 gminy Soko- | 

łów objętej małoletnich Rubina i Pesli Gol- 
im. Weinetejnerów po połowie własnej. 


| L. 7292 ~ (8381 2—3) 
i W sprawie egzekucyjnoj me L. He- 
| cker et Meissner pko masie spadkowej Woj- 
Ch wywołania wynosi 6000 zł. 1L. 8081 i oE 8-8) | ciacha Dębskiego pto e a H et. odbędzie 
adyum 600 zł. C. k. Sąd powiatowy w Obertynie po-jsię w tut. Sądzie w dwóch terminach t. j 
arunki lieytacyjne przejrzeć można j daje do publicznej wiadomości, że w tymże | dnia 14 grudnia 1896 i dnia 15 stycznia 
W registraturze sądowej. jSądzie odbędzie się przymusowa publiezna | 1847 zawsze o godz. 10 rano przymssowa 
, uratorem niewiadomych wiarzycieli | ssrzedaż realności w Obsrtynie położonej | sprzedaż a) połowy realności lk. 163 lwh. 
Je8t p. Kazimiarz Bienisk, zastępcą p. Kazi- į wedle whl. 1440 ks gr. gm. Obertyn ałuż- | 163, b) 1/4 części realności lwh. 890 ks. 
mierz Piela z Sokołowa, a Marcina Traut-} nika Arona Suchera na zaspokojenie preten- į gr. gm. kat. pwiątniki górze objętych masy 
manna dr, Fischler adw. rzeszowski, f syi komercyaluego induetryalnego kredyto- ; spadzowej Wojciecha Dębskiego własnych. 
okołów, dnia 15 października 1896. | wego banku w eń Aa = zł | Ge jk 1a) 55 zł, 
| a. w. z pn. dnia 7 grudnia 1096 i 18 sty- | ad b) 10 zł. ct., ad e) 1 zł. et. 
L. 67823 — (8335 3— 3) Í eznia 1897 każdym razem o godz. 10 rano Wadyum razem 6 zł. 72 et. 
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 101a to na pierwszym terminie tylko za lub: Warunki licytaeyjne można przejrzeć 
rano w dniu 28 listopada 1896 powyżej ce- | wyżej nominalnej wartości 1150 zł, na dru- | w Sądzie. A | a 
ny szacunkowej, zaś dnia 23 grudnia 1896 | gim zaś i poniżej takowej. i Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
nawet poniżej takowej, lieytacya 1/4 części 


C. k. Sąd powiatowy. 
Bóbrka, 9 września 1896. 


Wadyum wynosi 116 zł w. a. | jest p. adw. dr. Wojciechowski. 
realności lwh. 185 hip. ks. gr. gm. kat. | Resztę warunków  lieytacyjnych, wy-! C. k. Sąd powiatowy 
Dydiatyce objątej dłużnika Michała Trusza | ciąg tabularny i akt oszacowania można wj Podgórze, 80 lipca 1896. 
po Seńku własnej na rzecz proszącego Her- | tut registraturze przejrzeć. i 
scha Merbacha pio 12 zł. w. a. Dla wierzycieli hipotecznych ustanawia ! L. 4922 i f (8217 2—3) 
Cena wywołania 171 zł}. 25 ct. się kuratorem tut. e. k. notaryusza Ambroza. | C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku po- 
Wadyum 17 zł. i2'/. et. Obertyn, 30 września 1896. | daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
, Resztę warunków, akt oszacowania ij ' wierzytelności Racheli Stolbach w kwocie 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus.jI, 10796 (8357 2—3)| 78 zł. z pn. dozwoloną została sprzedaż po- 
registraturze. f C. k. Sąd powiatowy w Sniatynie po-;łowy realności lwh. 516 gm. Leżajsk objętej 
„ Dla nieznanych z miejsca pobytu wie- | daje niniejszem d» powszechnej wiadomości | Jana Deca własnej. 
rzycieli 1 dia wierzycieli hipotecznych usta- |że w sprawie egzekueyjnej Drozy Popper į Sprzedaż ta odbędzie się przez lieyta- 
nawiz się kuratorem e. k, notaryusza pana | przeciw Schlomie Fruchter, Jeka Majera cta- jcyę w tut. Sądzie w dwóch terminach dnia 
Włodzimierza Stronezaka. | płacenie kwoty 400 zł. z pn. odhędzie się | 15 grudnia 1895 i dnia 19 stycznia 1897 
Sza C. E. sad powiatowy, 4 [dnia 11 grudnia 1896 ! w dniu 11 stycznia | każdym razem o godz 10 rano. | 
aowa wiszuia, %5 września 18095. i 1897 każdym razem o godz. 10 przedpożud. ; Cenę wywołania stanowić będzie kwota 
L. 7412 = |w Sądzie tut. przymusowa sprzedaż realności ; 60 zł. 
j | (8323 8—3)]i wyk. hip. 1. 203/I ks gr. gm. Sniatyn obj. | Wadyum wynosi 60 zł. 

: Celem zaspokojenia wierzytelności wy- | przedtem egzekuta Schlomy Fruchtera, Je- ; Resztę warunków przejrzeć można w 
sokiego Skarbu w kwotach 3 zi. 89 et. 8 zł. jka Majera obecnie Reisli Fruchter ur. Śei-; tut. registraturze w godz. urzędowy :h. 
29 et." 17 zł. 55 et. i 4 zł 30 ci. a. w. | bald własnej. h å Leżajsk, dnia 12 września 1896. 
z pn. odbędzie się w tut. Sądzie w dnisch Ceng wywołania stanowi kwota 800 zł. ; 
3 grudnia 1996 i 14 stycznia 1897 każdym | zaś wsdyum 100/, tejże. 7 


razem o godz. 10 rano publiczna lieytacya Kuratorem niewiadomych wierzycieli | L, 3533 (8218 2—3) 
raalności nr. 27 wyk. bip. nr. 27 ks. gr. | ustanowiony adw. dr. Rosenheck ze Śniatyna] C. b. Sąd powiatowy w Leżajsku poda- 
gm. kat. Niedary objętej Wiktoryi Kołodziej Resztę warunków lieytacyjnych przej-jje do wiadomości, że celem zaspokojenia 


Tomasza Kołodzieja i Sehachne Stiela własnej | rzeć można w tus. registraturze. 

Cena wywołania 370 zł. | 
Wadyum 37 zł. 
Resztę warunków. licytacyjnych w Są- 
nożna przejrzeć. „HM 
dr uatorem niewiadomych wierzycieli 

- Andrzej Wcisło z Bochni. 
C, k. Sąd powiatowy. 
Bochnia 20 lipca 1896. | 


L. 13809 ENTER 3—3) | 
C. k. Sąd powiatowy w Borsstzówiej| 


, wierzytelności Zakładu kredytowego włościań- 
Sniatyn, 30 września :896. ; skiego w likwidscyi w kwocie 10 rat po 
5 ;6 zł. w. a. z pn. dozwoloną została sprze- 
L. 8746 (8355 2—8) į daż realności lwh 583 gm. Kuryłówka obj. 
O. k. Sąd powiatowy w Repczyczch 0- ; Michała, Jana, Antoniego i Walentego Gogo- 
głasze, że na zaspokcejeni+ wierzytelności j szów własnej. 
Gal. Zakładu kredytowego ziemskiego w li-} Sprzedaż ta odbędzie się przez licyta 
kwidacyi w kwocie 1330 zł 87 ct. odbędzie ; cyę w tut. Sądzie w dwóch terminach dnia 
się w dniu 14 grudnia 1896 i w dniu 18;11 grudnia 1896 i12 stycznia 1897, każdym 
stycznia 1897 każdym razem o godz. 10 ra-| razem o godz. 10 rano. } 
no egzekucyjna sprzedaż rexlności lwh 17 Cenę wywołania stanowić będzie kwo- 
i 184 ks. gr. gm Wolica ługowa objętych ;ta 985 zł. 


dzie 


u2 zaspokojenie wierzytelności Altera Lamp- | dłuzników Jadwigi Szalonej i spólników į Wadyum wynosi 99 zł. 

Lera w kwocie 2500 zł. z pn. rozpisuje | własnej. i Resztę warunków przejrzeć można w 
przymu:ową sprzedeż realności dłażnika Jan- Cenę wywołania stanowi wartość sza- i tut. registrsturze w godzinach urzędowych. 
kla Kimmel wyk hip. 1. 823 ks. gr. gm. j cunkowa 2700 zł. i 500 zł. í ieżajsk, dnia 80 sierpnia 1896 


Jezierzeny objętej w drodze publicznej licy- Wadyum 270 zł. i 50 zł. 
tacyi w tymże Sądzie dnia 9 grudnia 1896 Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- i L. 8300 (8003 2—8) 
i 14 stycznia 1897 o godz. 10 rano odbyć | stanowiony został adw. dr. Ujejski. $ C. k. Sąd powiatowy w Lisku podaje 


się mającą. 
Ceng wywołania stanowi cena szacun- | L. 798 (8827 2-—3) j teluości Ariego Rosnera w kwocie 5 zł. od- 
kowa 1500 zł. | C. k. Sąd powiatowy w Nisku EAN ME sią w zabudowaniu tegoż Sądu w 
Wadyum wynosi 150 zł. E dla zaspokojenia wierzytełności Szymona 
Przy pierwszym terminie realność tyl- | Jakobiego w resztującej kwocie 19 zł. 21 ct. | każdym razem o godz. 11 przed południem 
ko za cenę szacunkową lub wyżej, przy ja. w. odbędzie się w dniu 11 grudnia 1896 | publiezna przymusow 
drugim takźs poniżej tej ceny sprzedaną ji 15 stycznia 1897 każdym razem o godz. | hipotecznego whl. 123 ks. gr. gm. Bezmicho- 
ędzie. |10 raro w e. k. Sądzie tut. publiczna sprze-| wa górna objętego wedle karty B. poz. 
Wyciąg hipoteczny, skt szacunkowy i|daż realności objętej wyk. hip. 1. 7 gm. kat. | własność Józefa Kuzio stanowiącej. 
szczegółowe warunki A 
Sądowych do przeglądu. i 
Dla eo Pe wierzycieli i tych, któ- | 
rzyby po dniu 5 sierpzia 1896 jakiekolwiek | 
Prawa do sprzedać się mającej realności | 
nabyli lub uchwały licytacyjnej w Czas albo | 
wcale nie otrzymali, ustanowiony kuratorem | A C. k. Sąd powiatowy s 
©. k. notaryusz Witosławski w Borszezowie. | Nisko, dnia 25 kwietnia 1898. | L. 6604 , (8265 2—3) 
Borszczów, dnia 28 września 1896. f Dnia 17 grudnia 1896 i dnia 21 sty- 
i L. 7291 (8330 2—3) į cznia 1897 zawsze o godz. 10 przedpołud, 


ma 


Cena wywołania 1941 zł 
Wadyum 194 zł. 10 et. 
Wyciąg hipoteczny, okt AE T 
i resztę warunków licytacyjnych przejrzeć | 
można w Registraturze. 


| pierwszym terminie sprzedaż nie nastąpi. 


przejrzeć w Sądzie tutejszym. 
©. k. Bąd powiatowy. 
Lisko, 20 września 1896. 


bm Pele A renean: 


L. 6175 (8253 3—38) W sprawie egzekucyjnej Firmy L. odbędzie się w sądzie tutejszym lieytacya 
©. k. Sąd powiatowy w Wisniczu za-| Hecker © Meissner pko masie spadkowej i sumy 400 zł. w. a. Abrahamowi Fund 
Wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 94 ļś- p- Wojciecha Dębskiego pio 190 zł. 92et.ji Chanie zam. Fund należnego wedle pz 


zł. z pn. odbędzie się na rzecz Salamonajw. a. z pn. odbędzie się w tut. Sądzie wj 20 karty O. w stanie biernym Gittli Da- 
Schachtera w tutejszym Sądzie powiatowym | dwóch terminach t. j. dnia 14 grudnia 1896 ; nennirsch i Mozesza Danenhirscha własnego 
sprzedaż posiadłości lwh. 39 gm. kat. Kró-fi dnia 15 stycznia 1897 zawsze o godz, 10 | ciała hipotecznego lwh. 353 gm. kat Janów 
lówka objętej dłużnika Józefa Chojeckiego | rano przymusowa sprzedaż połowy realności | zahipotekowanej dla wydobycia sumy 208 
własnej w dwóch terminach, mianowicie | pod l. wh. 252 w Świątnikach górnych ;zł. 48 ct. na rzecz Chany Ritter. 

Ria 10 grudnia 1896 i dnia 14 stycznia ! położonej. y ł Cena wywołania 400 zł. w. a. 

1897 każdym razem o godzinie 10 przed; Cena szacunkowa wynosi 775 zł. : Wadyum 40 zł. w. a. 

południem. Wyciąg hipoteczny i resztę wa- ` Wadyum 77 zł. 50 ct. a. w. Reszta warunków, akta i wyciąg hi- 


Gazeta Lwówska Nr. 256 z dnia 7 listopada 1888. 


dniach 15 grudnia 1896 i 19 stycznia 1897 | L. 18214 


i 


j poteczny mogą być przejrzane w tusąd. re- 
gistraturze. . ġe €. 
Kuratorem niewiadomego z miejsca 
pobytu Mozesza Danenhirscha i nieznanych 
wierzycieli, jest Fische] Einschlag. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Janów, dnia 4 września 1896. 


L. 17875 (8329 2—3) 

Celem zniesienia współwłasności od- 
będzie się 17 grudnia 1896 i 21 stycznia 
1897 zawsze o godz. 10 rano egzekucyjna 
sprzedaż przez lieytacyę realności Pałachny 
Popowicz i Włodzimierza Barańskiego w Łu- 
kawicy dolnej wyk. hip. 65, na pierwszym 
terminie nie poniżej ceny wywołania 600 zł. 
na drugim i niżej tajże. 

Wadyum 60 zł. 

Resztę warunków licytacyi i akt osza- 
cowania przejrzeć można w tutejszej regi- 
straturze. 

Kuratorem wierzycieli nieznanych jest 
adw. Fink w Stryju. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Stryj, 80 września 1896. 


L. 12727 (8222 2—3) 

W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 
rano dnia 17 grudnia 1896 powyżej ceny 
szscunkowej, zaś dnia 21 stycznia 1897 na- 
wet poniżej takowej licytacya posiadłości 
wyk. hip. 1. 901 ks. gr. gm. kat. Sokala 
objętej Gabryela Kellmana i Reisli z Dak- 
sów Kellman własnej na rzecz Jakóba Ju- 
genda pto 700 zł. 

Cena wywołania 2600 zł. 

Wadyum 260 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu i dla wierzycieli hipotecznych ustano- 
wiono kuraterem adw. dr. Pawłowskiego. 

Sokal, dnia 6 września 1896. 


L. 3582 (8325 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku po- 
daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelnośsi Zakładu kredytowego wło- 
ściańskiego w likwidacyi w kwocie 25 rat 
po 18 zł. dozwoloną została sprzedaż real- 
ności lwh. 541 gminy Kuryłowka Anny So- 
cha, lwh. 569 Jędrzeja Iwana i Ilka Sochów 
i lwh. 697% gminy Kuryłowka Katarzyny 
Juśko własnych. 

Sprzedaż ta odbędzie się przez licytacyę 
w tutejszym Sądzie w dwóch terminach dnia 
11] grudnia 1896 i dnia 12 stycznia 1897 
każdym razem o godzinie 10 rano. 

Cenę wywołania realności lwh. 541 
stanowi kwota 870 zł, realności lwh. 569 
kwota 200 zł. i realności iwh. 697 kwota 
50 zł. 

Wadyum wynosi 100/, tych cen wywo- 
łania. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tutejszej registraturze w godzinach urzędo- 

| wych. 


a 


Leżajsk, dnia 18 czerwca 1896. 


L. 6016 (8216 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku podaje 
do wiadomości, 1ż celem zaspokojenia wie- 
| rzytelności Banku krajowego Królestwa Ga- 
lieyi i Lodomeryi w kwocie 3 zł. 2 ct., 26 
|zl. 66 et. wa zpn. dozwoloną została sprze- 
daż realności lwh. 123 gminy Staremiasto 
objętej Maryanny z Marcinowskich Matuszko 
własnej, sprzedaż ta odbędzie się przez licy- 
tacyę w tutejszym Sądzie w dwóch terminach 
j dnia 15 grudnia 1896 i dnia 19 stycznia 
1897 każdym razem o godzinie 10 rano. 

Cenę wywołania stanowić będzie kwota 
1015 zł. 

Wadyum wynosi 102 zł. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tutejszej registraturze w godzinach urzędo- 


i do wiadomości,jże w celu zaspokojenia wierzy- : wych. 


Leżajsk, dnia 27 sierpnia 1896. 


i (7992 2—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu po- 


a sprzedaż połowy ciała į daje do wiadomości powszechnej, żs w spra- 


wie egzekucyjnej masy rozbiorowej firmy 


1| H. Bauch przeciw Antoniemu Milbergerowi 


i Teodorowi Szurgotowi o zapłacenie kwoty 


Są W aktach | Tarnogóra objętej Mateusza Kostyry własnej, į Cens wywołania 100 zł. niżej której na | 166 zł. 41 ct. wa. z pn. odbędzie się dnia 
a 


16 grudnia 1896 i dnia 20 stycznia 1897 


Resztę warunków lieytacyjnych woluo | każdym razem o godzinie 10 rano w biurze 


Nr. 8 przymusowa sprzedaż 2/8 części real- 
ności lk. 228 w Przemyślu położonej wyk. 
hip. 1. 468 ks. gr. gm. Przemyśl objętej do 
f dłużników Antoniego Milbergera i Teodora 
Szurgota należącej. 


| Cenę wywołania stanowi kwota 11987 
zł. 94 ct, wadyum zaś 100/, tejże. 

Kvratorem wierzycieli niewiadomych 
ustanowiono adwokata dr. Łużeckiego w Prze- 
! myślu z substytucyą adwokata dr. Angermana. 
i . Resztę warunków licytacyjnych protokół 
;opisama przynależności, akt oszacowania i 
į wyciąg tabułarny można przejrzeć w tusądo- 
| wej registraturze. 


Przemyśl, 3 października 1896. 


` 


L. 7674 (8310 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Turce zawia- 
damia niniejszem, że celem zaspokojenia 
sumy 1050 zł. odbędzie się na rzecz Herscha 
Ertel w tut. sądzie relicytacya realności whl. 
411 gm. kat. Turka objętej spadkobierców 
śp. Michała Steinbacha własnej w dniu 15 
grudnia 1896 o godz. 10 rano. 

Wadyum wynosi 117 zł. 

Wyciąg hipoteczny, akt oeenienia i 
resztę warunków można przejrzeć w registra- 
turze sądowej. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony Ar- 
tur Pędracki c. k. notaryusz w Turce. 

Turka, d. 10 września 1896. 


L. 18060 (8367 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po- 
daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sum 50 zł. i 425 zł. wa. z pn. na rzecz 
Tarnopolskiej kasy oszezędności odbędzie się 
dnia 15 grudnia 1896 i 7 stycznia 1897 
każdym razem o godzinie 9 przed połu- 
dniem w biurze Nr. 6 egzekucyjna sprzedaż 
sumy 4690 zł. zaintabulowanej dla Scheindli 
Małki Welednikierowej na 7/16 częściach 
realności pod lkons. 182/187 w Tarnopolu 
położonej wyk. hip. 1. 907 objętej., 

Cena wywołania poniżej której suma 
ta na pierwszym terminie sprzedaną nie bę- 
dzie wynosi 4690 zł. 

Wadyum 235 zł. 

Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze sądu. 

Dla wierzycieli, którzyby po dniu 8 
pażdziernika 1896 prawa zastawu uzyskali, 
lub którymby uchwała niniejsza z jakiege- 
kolwiek powodu doręczeną być nie mogła, 
został ustanowiony na ich koszt i niebez- 
pieczeństwo kuratorem ad actum adw. dr. 
Bindera adw. dr. Blaustein zastępcą tegoż. 

Tarnopol, dnia 10 października 1896. 


L. 20277 (8866 1—8) 

C. k. Sąd obwodowy podaje do wiado- 
mości, że na zaspokojenie wierzytelności fun- 
duszu pożyczkowego profesyonistów w Tar- 
nowie z mocy skryptu dłużnego z daty Tar- 
nów 14 marca 1894 l. r. 9558 w resztują- 
cej sumie 54 zł. aw. z należytościami do- 
datkowemi, dozwoloną została sprzedaż egze- 
kucyjna 1,8 części realności objętej lwh. 136 
ks. gr. gm. kat. Strusina do Mojzego Fu- 
chsa i połowy realności objętej Iwh. 433 | 
gr. gm. kat. Strusina do Wojciecha Bittnera 
należącej. | 

Sprzedaż każdej z powyższych realno- 


razem o godzinie 10 przed południem. l 

Cenę wywołania stanowić będzie war- 
tość szacunkowa 155 zł. 30 et. odnośnie do 
pierwszej a 825 zł. 25 et. aw. odnośnie do 
drugiej realności poniżej której w terminie 
pierwszym sprzedane nie będą. | 

W drugim terminie nastąpi sprzedaż ; 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę. 

Wadyum przy licytacyi złożyć się ma- | 
jące wynosi 16 zł. aw. względnie 33 zł. aw. | 


8 


protokół opisania przynaleźności i warunki ; 
licytacyjne w registraturze sądowej przejrzeć | 
lub odpisać woln:, że w końcu dla tych wie: ' 
rzycieli hipotecznych, którzyby po wydaniu : 
wyciągu tabulsrnego to jest po dniu 11: 
marca 1896 rzeczowe prawa na wspomnianej | 
majętności nsbyli, lub którymby uchwały | 
sądowe niniejszej sprawy egzekucyjnej do- 
tyczące z jakiegokolwiekbądź powodu dorę- 
czone być nie mogły, adw. dr. Kazimierz 
Bliziński kuratorem a jego zastępcą adw. | 
dr. E. Romanowski mianowany został. | 

Lwów, dnia 8 października 1896. 


L. 8701 (8376 1—3)! 
Dnia 10 grudnia 1896 i dnia 21 sty- | 
eznia 1897 zawsze o godz. 10 rano odbędzie j 
się w tut sądzie przymusowa publiczna | 
sprzedaż realności w Rybotyeżach położonej 

wyk. hip. 554 i 99 ks. gr. tejża gminy o- 

bjętej dłużników Mojżesza Leizora 2 im. | 
Rytki Rapp własnej na zaspokojenie wierzy- | 
telności Jana Łanika w kwocie 500 zł. w. į 
a. z pn. f 

Cena wywołania 775 zł. w. a. 

Wadyum 77 zł. 50 ct. w. a. 

Dalsze warunki licytacyjne, wyciąg hi- | 
poteczny i prutokół oszacowania można w | 
tut. registraturze przejrzeć. | 

Kuratorom wierzycieli p. Karol Chanik 
z Dobromila. 

Č. k. Sąd powiatowy. | 

Dobromil, dnia 29 września 1896. | 

i 


| 
i 


L. 15942 (8369 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy miej. del. w No- 
wym Sączu zawiadamia, że celem zaspoko- 
jenia kwoty 40 zł. a. w. wraz z procentem 


L. 9759 (8320 3—3) 

Celem obsadzenia opróżnionej przy są- 
dzie krajowym w Krakowie posady adjunkta 
sądowego rozpisuje się konkurs z terminem 
do 22 listopada 1596. 

Podania o tę lub przy innym sądzie 
kolegialnym lub powiatowym opróżnić się 
mogącą posadę adjunkta sądowego wnosić 
należy w przepisanej drodze do Prezydyum 
sądu krajowego w Krakowie. 

Prezydyum sądu wyższego 

Kraków, 2 listopada 1886. 


L. 4608 (8860 2—38) 

Celem nadania stypendyum imienia 
Cesarza Franciszka Józefa I. utworzonego 
przez gminę król. miasta Żółkwi na wieczną 
pamiątkę panowania Jogo Ces. i król. Mości 
rozpisuje się niniejszem konkurs. 

Stypendyum to wynosi na rok szkolny 
1896,7 54 zł. 60 et. aw. i przeznaczone jest 
dla ucznia szkół gimnazyalnych lub realnych 
(średnich), który postępem w naukach jako 
najgodniejszy na to zaałuży, a przynależy do 
gminy król. miasta „ółkwi. 

Kompetenci o to stypendyum winni 
wnieść podania za pośrednictwem przełożonej 
władzy szkolnej do Magistratu król. miasta 
Zółkwi najpóźniej do 20 listopada 1896 i 
załączyć ostatnie świadectwo szkolne. 

Magistratu miasta 

Żółkiew, dnia 20 października 1896. 


L. 565 (8358 2—2) 
Celem stałego obsadzenia posa'! nau- 
czycielskich rozpisuje się niniejszem konkurs. 
a) Na posadę młodszego nauczyciela, 


po 50/, od dnia 27 sierpnia 1893 bieżącymi | względnie młodszej nauczycielki przy szkole 


kosztami w kwotach 1 zł. 76 ct., 1z} 84 ct. 
13 zł. 87 ct., 3 zł. 39 ct., 6 zł., 87 et. z pn. 
licytacyjna 


odbędzie się w tymże Sądzie 
prbliezna sprzedaż połowy ciała hip. whl. 32 
gm. Dąbrówka objętego Jana Bargiela włas- 


nej w dniu 14 grudnia 1896 i 14 stycznia | 


1897 każdym razhm o godz. 10 rano. 

Wadyum wynosi 59 zł. w. a. 

Wyciąg hipoteczny, protokół oszacowa- 
nia sprzedać się mającego ciała hip tudzież 
reszta warunków  licytacyjnych mogą być 
w Registraturze sądowej przejrzane. 

Nowy Sącz, dnia 80 września 1896. 


L. 18622 (8288 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi podaje 


|2 klas. w Bohorodezanach Starych z płacą 
300 zł. i 100/, dodatkiem na pomieszkanie. 

b) Na posady nauczycieli (ek) rzeczy- 
wistych z płacą 3560 zł. i wolnem pomieszka- 
niem, przy szkołach: 


i 1. w Babczem, 2. w Biłkowie, 3. w 

| Chmielówee, 4. w Głębokiem, 5. w Grabowcu, 
6. w Hlebówce, 7. w Horocholinie, 8. w Ja- 

| błonce, 9. w Manasterczanach, 10. w Mar- 
kowej, 11. w Mołotkowie, 12. w Niewoczynie, 
13. w Pochówce, 14. w Sadzawie. 

i We wszystkich tych szkołach jest język 

į ruski językiem wykładowym. 

| Kandydaci lub kandydatki, kompetujący 

‘o jedną z powyższych posad mają swe 

| należycie udokumentowane i tabelą kwalifi- 


rych ustawa konkursowa z dnia 25 grudnia 
1868 obowiązuje, znajdujący się majątek 
Toni także Tauby Sperling, mianuje Naczel- 
nika c. k Sądu powiatowego w Jarosławiu, 
c. k. Radeę Sądu krajowego Bojomira Zar- 
skiego komisarzem konkursowym i poleca 
e. k. notaryuszowi w Jarosławiu p. Karolowi 


Bartoszewskiemu  opieczętowanie i spisanie 
masy konkursowej. 
Gdy Teni także Taube Sperling za 


właścicieikę połowy realności pod Ik. 40737, 
we Lwowie jest intabulowaną, przeto wzy- 
wamy e. k. Sąd krajowy we Lwowie o spo- 
rządzenie częściowego inwentarza krydalnego 
i nadesłanie nam takowego. 

Tymczasowym zarządcą masy konkur- 
sowej mianuje się adwokata dr. Emila 
Blumenfelda w Jarosławiu i wzywa wszy- 
stkich wierzycieli, ażeby na terminie dnia 
16 listopada 1896 o godzinie t0 rano z 
dowodami swych wierzytelności, dla zatwier- 
dzenia tymczasowego zarządcy masy lub wy- 
boru innego zarządcy i; tegoż zastępcy, 
tudzież wyboru wydziału wierzycieli u komi- 
sarza konkursowego się stawili. 

Dla zgłoszenia wierzytelności do masy 
konkursowej ustanawia się termin do 14 
grudnia 1896, w którym terminie wszyscy 
którzy do masy konkursowej żądania mnją, 
wierzytelności swoje, chociażby się nawet o 
nie spór juź toczył, w sądzie tutejszym albo 
też w Sądzie powiatowym w Jarosławiu a to 
tem pewniej zgłosić mają, ile że ich w 
razie przeciwnym skutki prawne ustawą kon- 
kurscwą zagrożone dosięgną. 

Na terminie zaś dnia 11 stycznia 
1897 u komisarza konkursowego odbyć się 
mającym winni wierzyciele płynność zgřo- 
szonych wierzytelności, oraz; porządek, w 
którym do zaspokojenia przyjść mają, wyka:ać. 

Na tymże terminie będzie usiłow: ną 
ugoda , także woino wierzycielom w miejsca 
dotychczasowego zarządcy masy, tegoż za- 
stępcy i wydziału wierzycieli, inne oscby 
swego zaufania powołać. 

Nakoniee podaje się do wiadomości, że 
dalsze ogłoszenia w tej sprawie konkursowej 
nastąpią przez Dziennik urzędowy „Gazety 
Lwowskiej.* 

Przemyśl, 81 października 1896. 


L. 43798 (8364 1—3) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie, na zasadzie $. 198, ord. kenk. 
zezwolił na otwarcie konkursu na majątek 
firmy Matzner et Josefsthal, fabryka likierów, 


niniejszem do wiadomości, że na prośbę Abi- kacyjną zaopatrzone podania wnieść za po- | rumu i destylarnia spirytusu, oraz fabryka 
ści odbędzie sie przez licytacyę publiczną į seha Marmoroscha dozwoloną została w celu! średnictwem swej władzy przełożonej do ek. |octu w Klaśnie pod Wieliczką i właściciela 
odrębnie w sądzić tym w dwóch terminach | ściągnięcia kwoty 500 zł. w. a. z pn. egze-| Rady szkolnej okręgowej najpóźniej do końca | 
15 grudnia 1896 i 12 stycznia 1897 każdym | kucyjna sprzedaż połowy realności dłużnika | listopada 1896. 


Salomona Leizora Lazerą w Kołomyi poło- ' 


żonej wyk. hip. 1. 4491 dz. objętej, w dwóch 
na dzień 15 grudnia 1896 i 26 
1897 każdym razem na godzinę 10 przed po- 
łudniam wyznaczonych terminach, że po- 
mieniona realność na pierwszym terminie 
tylko za lub powyżej ceny szacunkowej w 


| kwocie 978 zł. 28 et, która służyć będzie 


oraz ze ¿enẹ wywołania, na drugim terminie 
zaś także poniżej takowej zostanie sprzedaną, 


Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i | że każdy chęć kupna mający obowiązanym 
akt szneunkowy przejrzeć można w registra- į będzie kwotę 98 zł. w.a. do rąk komisyi li- 


turze tut. sądu. 
Tarnów, 15 pażdziernika 1896. 


L. 8989 
C. k. Sąd powiatowy w Żyweu ogłasza 


_ (8381 aa 


ceytacyjnej złożyć, że dla wszystkich tych, któ- 
rymby uchwała lieytacyjna doręczoną być nie 
mogła, lub którzyby na rzeczoną realność 
później prawa rzeczowe nabyli, kurator w 
osobie adwokata dr. Zipsera został ustano- 


że w sprawie egzekucyjnej Jakóba Bettera į wionym. wreszcie, że akt oszacowania w mo- 


przeciw Reginie z Błachutów Łodzianowej 
pto 18 zł 201, ct. w. a. z pn. rozpisaną 
została egzekucyjna sprzedaż realności dłuż- | 
niezki Reginy z Błachutów Łodzianowej | 
własnej pod nk. 88 w Lesnej położonej 
składającej się z połowy posiadłości lwh. 
180 i 1/4 części posiadłości lwh. 210 ks. 
gm. Lesna na dzień 2 grudnia 1896 i na 
dzień 13 stycznia 1897 każdym razem o 
godz. 10 rano. 
Wadyum 24 zł. 


Cena szacunkowa i wywołania 230 zł. | kursowej Salamona Goldsterna w kwotach | 


36 et. 


ustanowiony adw. dr. Junger w Żywcu. 
Resztę warunków licytacyi, wyciąg hi- 
poteczny i protokół oszacowania można przej- 
rzeć w tut. sądowej Registraturze. 
Zywiec, dnia 6 listopada 1896 


L. 49761 


wie będącej realności, tudzież bliższe wa- 
runki licytacyjne w tus. registraturze mogą 
być przejrzane. 

Kołomyja, dnia 26 września 1896. 


L. 51166 (7686 1—3) 

C. k Sąd krajowy we Lwowie podaje 
do powszechnej wiadomości że w celu za- 
Bpokojenia wierzytelności c. k. uprzyw Gal. 
akc. Banku hipotecznego przeciw masie kon- 


Z e k. Rady szkolnej okręgowej 
i Bohorodezany, 18 października 1898. 


L. 144 s (8382 1—3) 
' Beskryptem Wysokiego e. k. Minister- 
‘atwa Wyznań i Oświecenia z dnia 30 wrze- 
śnia b. r. 1. 9426 jest przy e. k. szkole za- 
wodowej przemysłu drzewnego w Kołomyi 

ustanowiona nowa posada werkmistrza dla 

ciosiołki. Posada ta będzie obsadzona za 
kontraktem od dnia 1 stycznia 1897 za re- 

monea roczną siodmset dwudziestu (720) 

zł. 


stycznia , 


Ubiegający się o tę posadę kandydaci 
wnieść mają podania udokumentowane i 
wykazujące ich uzdolnienie do podpisanego 
kierownictwa najdalej do dnia 30 listopada 
1896., 

s W Kołomyi, dnia 4 listopada 1896. 


` L. 2049 (8383) 


i 


Sprostowanie 

Tutejsze ogłoszenie konkursu z dnia 14 
października b. r. 1. 1886 prostuje się w ten 
sposób, że do posad kiernjących i starszych 
nauczycielek i nauczycieli przy szkołach 5 
klasowych w Kamionee i Busku przywiązana 
jest płaca roezna nie 600 lecz 450 zł. 
i Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 
w Kamionce, 2 listopada 1896. 


1440 zł. i 41649 zł w. a. z pn. odbędzie: 


Kuratorem niewiadomych wierzycieli | się w dniach 17 grudnia 1896 i 21 stycznia 


1897 każdym razem o godz. 10 przedpołud. 
w tus. Sali rozpraw publiczna przymusowa 
sprzedaż realności pod lk. 284 m. we Lwo- 
wie położonej, wedle wyk. hip. 1. 276 śród- 
mieście ks. gr. gm. m. Lwowa do masy 
konkursowej Salamona Goldsterna należącej 


' L. 1294 (8385 1—3) 

Celem obsadzenia posady e. k. nota- 
ryusza w Kamionce strumitowej w skutek 
,śmierei $. p. dr. Karola Lenartowieza opró- 
' żnionej a ewentualnie w razie obsadzenia 
tei posady przez% przeniesieuie, celem obsa- 
i dzenia posady notaryusza w innej miejsco- 


(8237 1—83) ja to na pierwszym terminie za lub wyżej,' wości opróżnić się mającej, rozpisuje się 


C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza | na drugim zaś i niżej ceny szacunkowej! niniejszem konkurs. 


że w celu zaspokojenia pretensyi e. k. uprz. ; 90.000 zł. w. a. nie niżej jednak jak 2a | 
| zł. 


galic. akcyjnego Banku hipotecznego we 
Lwowie w kwotach 2679 zł. 60 et., 2679 zł. 


60 et. i 77846 zł. 85 et. z pn. odbędzie się jt. j. 9000 zł. w. a. 


dnia 17 grudnia 1896 i dnia 28 stycznia 
1897 każdym razem o godz. 10 rano w sali 
rozpraw przymusowa licytacya do dłużników 
Dawida Lówenherza względnie tegoż masy 
konkursowej i Rozalii z Schitzów Lówenherz 
należącej majętności Źniatyn whl. 571 Sądu 
krajowego we Lwowie objętej, że na pierw- 
szym terminie majętność ta tylko za lub 
wyżej ceny wywołania 220.030 zł., zaś na 
drugim terminie także niżej ceny wywołania 
jednakowoż nie niżej trzeciej części tejże 
sprzedaną zostanie, że jako wadyum kwota 
22003 zł. złożoną być ma, że wyciąg hipot., 


Wadyum wynosi 100/, 


Dla wierzycieli hipotecznych, którymby 
uchwała licytacyi dozwalająca lub którakol- į 
wek z późniejszych wcale nie lub nie dość | 
wcześnie została doręczoną, lub którzyby į 
prawa rzeczowe na realacść pod lk. 284 m. 
we Lwowie nabyli po dniu 21 marca 1826 į 
jako dniu wydania wyciągu hipotecznego u- 
stanowiony został kuratorem adw. dr. Bel 
be a adw. dr. Zion tegoż zastępeą. 

Lwów, dnia 10 października 1896. 


Kompetenci mają wnieść swe podania 
i należycie udokumentowane przez swe bez- 


ceny wywołania | pośrednio przełożone władze do podpisanej 


ie. k. Izby notaryalnej najdalej do dnia 30 
į listopada 1896 roku 
C. k. Izba notaryalna 


Lwów, dnia 26 września 1896. 


Upadłości. 


L. 12942 (8342 2—8) 

G. k. Sąd obwodowy w Przemyślu 
otwiera niniejszem i ogłasza konkurs na 
wszelki ruchomy, gdziekolwiek znajdujący 
się i na cały nieruchomy w krajach , w któ- 


tejże firmy Adolfa Josefsthala a mianowicie 
na majątek ruchomy gdziekolwiekby się ta- 
kowy znajdował, a na majątek nieruchomy 
o tyle, o ile takowy położonym jest w tych 
krajach, w których ordynacya konkursowa z 
dnia 25 grudnia 1868 obowiązuje. 

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się pana Edwarda Kraupe e. k. Radcę Sądu 
krajowego i naczelnika Sądu powiatowego 
w Wieliczee a tymezasowym zarządcą masy 
pana dr. Jakóba Dziewońskiego, adwokata 
w Wieliczee z substytucyą pana dr. Feliksa 
Borzeskiego adwokata w Wieliczce. 

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 13 listopada 1896 o godz. 
10 przed południem przed komisarzem wy- 
znaczonym za przedłożeniem dokumentów, 
któreby ich pretensye wykazywały, oświad- 
czyli się eo do potwierdzenia tymczasowego 
zarządcy masy, lub co do ustanowienia 
innego, tudzież, aby wybrali wydział wie- 
rzycieli. 

C. k. Sąd krajowy wzywa tych wierzy- 
cieli, którzy swych pretensyi przeciwko ma- 
sie konkursowej chcą dochodzić, aby ta- 
kowe nawet w tym przypadku, gdyby się 
proces w toku znajdywał do dnia 31 grudnia 
1896 w e. k. Sądzie krajowym w Krakowie 
podług przepisu ordynacyi konkursowej, uni- 
kająe szkodliwych skutków prawa zgłosili, a 
ua terminie na dzień 15 stycznia 1897 o godz. 
10 rano w biurze komisarza konkurso- 
wego oznaczonym uwierzytelnili i swoje 
wnioski co do oznaczenia pierwszeństwa 
swych pretensyj poczynili. 

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłuża prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te spra- 
wowali, powołać ostatecznie osoby, w których 
zaufanie pokładają. 

Wierzyciele, którzy w Wieliczce lub w 
jej pobliżu nie zamieszkują, winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w Wie- 
liczce zamieszkałego w celu doręczenia uchwał 
sądowych, w przeciwnym bowiem razie, na 
wniosek komisarza konkursowego wierzycie- 
łom rzeczonym na ich niebezpieczeństwo i 
koszt kurator ustanowionym zostanie. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa- 
nia konkursowego umieszczane będą w urzę- 
dowej „Gazecie Lwowskiej“. 

Termin do likwidacyi oznaczony jest 
zarazem terminem co do układów z wierzy- 
cielami. 

Kraków, dnia 31 października 1896. 


y 


9 


14.009 

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta- 
nowił w sprawie Schapse Kopia Feder i 
Chasi Feder o wpis prawa własności do |, 


L. 40274 (8368 1—83) į L. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy wą 
Krakowie na skutek dokonanego w dniu 81 
października 1896 wyboru wierzycieli zatwier- 
dza wybór tymczasowego zarządcy mas upa- części realności wyk. l. 277 ks. gr. dla I. 
dłości protokołowanej firmy Pierwsza parowa Dzi. m. Kołomyi przedtem Keili Mautner 
fabryka cegieł w Łagiewnikach i jej prawnych | własn'j dla nieznanej z miejsca pobytu 
spólników Samuela Wohlfelda i Bernarda | Keili Mautner sdw. dr. Rittigsteiua kurato- 
Wohlfelda udzieś masy upadłości Maryiirem z substytucyą adw. dr. Kwaśnickiego i 
Wohlfeldowej adw. dr. Felikss Cs» znaka į doręczy! kuratorowi adw. dr. Rittigsteinowi 
stałym zarząd 4 tych mas, zaś zastępcą tegoź juchwalę z 13 sierpnia 1892 1. 11.360 dla 
adw. dr. Samuela Tillesa. Keili Mautner przeznaczoną. 

Kraków, dnia 12 października 1896. Kołomyja, 25 lipca 1896. 


L. 19 733 (8174 3—3) 

0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta- 

Kuratele, nowił w sprawie Kasy Oszezędności m. Ko- 

j łomyi przeciw Janowi Nowakowskiemu i tow. 

L. 12308 (8348 2—3) j o 66 zł. dla nieznanego z miejsca pobytu 
. Jan Koch (ojciec) z Ohełmca niemie- | pozwanego Jana Nowakowskiego adw. dr. 
ckiego uznany umysłowo chorym, kuratorem | Szustera kuratorem z substytucyą adw. dr. 
jego Rudolf Baum ustanowiony. Staubera i doręczył kuratorowi adw. dr 
C. k. Sąd powiatowy miejsko del. Szusterowi nakaz zapłaty z 10 pażdziernika 
Nowy Śącz, dnia 18 września 1896. ;1896 1. 19.788 dla Jana Nowakowskiego 


1 przeznaczony. E 
L. 4648 (8356 2—3) Kołomyja, 10 października 1896. 

Emil Antecki z Piotrowic uznany został ; 

umysłowo niedołężnym; kuratorem ustanowio- | L. 10.192 i (8150 3—3) 

Ro Stanisława Anteckiego z Piotrowic. C. k. Sąd powiatowy w Kopyczyńcach 

0. k. Sąd powiatowy. zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 

Zator, 5 sierpnia 1896. Leona Bieganowskiego, że w celu doręczenia 

|mu rezolncyi z dnia 15 kwietnia 1896 1. 

L. 18149 (8365 1—8)j 3202 zezwalającej na wpis prawa własności 
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu po- 


n do parceli bud. 665/1 it. d. w Chorostko- 
daje do wiadomosci, że Antoni Bojarski z 


P rzemyśla uznany został za głupkowatego. 
,  Kuratorem dla niego ustanowiony Jan 
Lnuozkowski z Przemyśla. a 
rzemyśl, 26 września 1896. i 
A 6,373 (8139 3—3) 


L 
L 10765 (8379 1—3) Zawiadamiamy niewiadomego z życia 
Walenty Sobowiec z Trześnia został |i miejsca pobytu Antoniego Czaplę, iż w 
uchwałą e. k. Sądu obwodowego w Rzeszowie | sprawie egzekucyjnej z Maksymem Dynia 
z dnia 28 sierpnia 1896 1. 8870 za marno- | pto 300 zł. w. 8 „ustanowiony został adwo- 
trawcę uznany. Kuratorem jego jest Stanisław | kat Mieczysław Michniewicz kuratorem An- 
Sobowiee z Trześnia. toniego Czapli i temuż tutejszo aione u- 
C. k. Sąd powiatowy. chwałę z dnia © stycznia 1898 |. 13.489 
Tarnobrzeg, dnia 6 września 1896. | doręczono. 
i Rzeszów, 2 lipca 1896. 
L. 3436 (8380 1—3) ! 


Fedko Dudek z Nowosiołek przednich ‘L, 19.789 (8171 3—3) 
Uznany marnotrawcą, kuratorem mianowany | O. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta- 
Semko Łoziak. Í nowi} w sprawie wekslowej Adolfa Krausa 

C. k. Sąd powiatowy. | przeciw Izakowi Vaterman o 225 zł. dla 

Uhnów, 18 kwietnia 1805. | nieznanego z miejsca pobytu pozwanego 


RGB | Izaka Vatermana adw. dr. Milgroma kura- 
Rozmaite obwieszczenia torem z substytnepą adw. dr. Szustera i do- 
| ska i ręczył kuratorowi adw. dr. Milgroinowi nakaz 
L. 5818 (8190 3—3) j zapłaty z 10 października 1896 |. 19.789 
„ C k. Sąd powiatowy w Muszynie po- | dla Izaka Vatermana przeznaczony. 
daje g wiadomośjiy że dnia 13 marca 1890 Kołomyja, 10 października 1896. 
umarta w Tyliczu Marya z Sawków Kapcowa | 
bez EE ow koni ostatniej woli. Sąd nie | L. 14.700 „(8184 3 —8) 
znaąc miejsca pobytu Spirydyona, Ösyfa i C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w 
Lawła Kapców wzywa ich, aby w ciągu ; Nowym Sączu, zawiadamia Filipa Schmidta 
Jednego roku licząc od dnia poniżej wyrażo- | z Bolechowa z miejsca obecnego pobyśo i 
nego zgłosili się w tymże Sądzie i wnieśli życia niewiadomego, że w sporze drobiż:go- 
eklaracye spadkowe, w przeciwnym bowiem; wym Markusa Marguliesa przeciw niemu 
azie spadek będuie przeprowadzony z ich lo 24 zł. w. a. zpn. ustanowiono kuratereri 
uratorem Tegdozym Kapcem. ad actum p. dr. Sulerzyskiego adwoka a w 
O. k. Sąd powiatowy. Nowym Sączu i wzywa go, aby temuż xu- 
Muszyna, dnia 10 października 1698. |ratorowi o obenem miejscu pobytu doniósł 
i środki obrony podał. 


dlań ustanowiono. . 
C. k. Sąd powiatowy. 


Kopyczyńce, dnia 8 października 1896, 


r 


L. 16.220 (8319 3—3) | Nowy Sącz, dnia 19 sierpnia 1896. 
 SĄd krajowy wyższy w Krakowie po- 
daje do wiadomości, że notaryusz Michał | L. 6.262 (8256 2—3) 


puza ma swoje urz dowanie z dniem 14 j C. k. Sąd powiatowy w Husiatynie 
listopada 1898" w Oiężkoniitach zaprzestać | ogłasza iż w maju 1893 w Bosyrach zmarł 
| dnia 16 listopada urząd notaryusza w Gry- | Danyło Atamaniecki syn Petra bez pozosta- 
Wie objąć, oraz że notaryusz Edmund Kie- | wienia rozporządzenia ostatniej woli. 
mensjewicz z dniem 16 listopada 1896 swoje | Sąd nieznając miejsca pobytu powoła- 
urzędowanie w Grybowie zaprzestać ma. | nej do spadku „córki tegoż Różki zam. Sze- 
Kraków, 27 października 1896. (wczuk, wzywa ją, aby w ciągu jednego roku 
od dnia niżej wyrażonego zgłosiła się w 
L. 86.926 (8197 3—3) | tymże Sądzie i wniesła deklaracyę do spad- 
„0. k. Sąd krajowy we Lwowie zawija- ku, w przeciwnym bowiem razie spadek 
dRMia niniejszem, że przeciw Józefowi Seli- | byłby przeprowadzony z dziedzieami zgła 
Rowi Förster, Perli Jńtte Silberstein zam, | szającymi się i z kuratorem Piotrem ŚSze- 
Förster i Leonowi Witz wniesiony został , wezukiem ala niej ustanowionym. 
nia 9 czorwca 1896 1. 36.926 PORĘ do Husiatyn, 25 sierpnia 1896. 
Postępowania pisemnego przez Izaka Silber- 
steina. a l Abrshsmią Ror EEE Elia- | L. 68.388 (8229 3—3) 
sza Rosenberga, Małkę Mariom Rosenberg C. k. Sąd krajowy we Lwowie wiado- 
I Gerszona Emanuela Rosenberga o eksta- į mo czyni, iż wniesione zostało podanie de 
bulacyę prawa zastawu w sumie 441,4} i, praes. 28 października 1896 1. 68.338 Gali- 
l prawa nadzastawu w kwocie 184 zł. m. K. | cyjskiej Kasy oszezędności o wydanie nakazu 
Z realności pod lk. 1265/, miasta Lwowa na (zapłaty, przeciw Bronisławowi Sadowskiemu 
rzecz tychże zainiabulowanego i że do wnie- | pto 750 zł. w. a; powyższą uchwałę doręcza 
Bienia pisemnej obrony wyznaczony został , się Broniaławowi Sadowskiemu w Rosyi 
termin 90 dniowy. j przebywającemu do rąk równocześnie w 080- 
Dla niewiadomych z życia i miejses | bie p. adwokata dr. Rosmarina z zastęp- 
Pobytu Józef: Seliga Förster, Perli Silber- | suwem adwokata dr. Feilesa ustanowionego 
stein zam, Förster i Leona Witzs tudzież | kuratora. 


Ua ich spadkobierców z życia i mejsca po-; w zywamy niniejszym edyktem Broni- 
bytu nieznarych vstanawia się kuratorem | Sława 8» dowskiego, przebywającego w Rosyi, 
adw. dr, Weissa z substytueyą adw. dr.]aby w należytym czasie u ustanowionego 


TuGerą i wzywa się tychże niewiadomych | kuratcra lub też w Sądzie osobiście, albo 
Z Życia i miejsea pobytu pozwanych, ażeby | przez inuego zastępcę się zgłosił i celem 
WSZ; stkie swoje dowody i potrzebne infor- , przestrzegania swoich praw stosownych środ- 
Macye przed.ożyli temuż kuratorowi, ewen- | ków użył, ile że z zaniechania wyniknąć 
tusinie porozumiel: się co do innego usta- | mogące niekorzystne skutki sam sobie przy- 
mowić się mającego, w przeciwnym bowiem ' pisze. 


Tazje „Skutki zaniedbania tego sami sobie} Lwów, dnia 28 października 1896. 
przypisać będą musieli. I 
wów, dnia 20 czerwca 1896. IL. 18.817 (8301 2—3) 


C. k. Sąd powiatowy w Brzozowie w 
' sprawie egzekucyjnej dr. Eugeniusza Festen- 


(8173 3—3) Į burga przeciw nieznanej z życia i miejsea 


| nika 1896 1. 17065 o uznanie i wpis prawa 


wie kuratora w osobie Szymona Hładija | sław objętej, na który termin na dzień 30 


według przepisów postępowania sądowego 
przeprowadzoną zostanie jeśli pozwany sam 
do sądu się nie zgłosi ani też innego peł- 
nomocnika sądowi nie wskaże. 

Tarnopol, dnia 23 listopada 1895. 


L. 4.747 (8299 2—3) 

C. k. m. d. powiatowy Sąd w Sanoku 
uwiadamia, że w sprawie egzekucyjnej Po- 
wiatowego Towarzystwa zaliezkowego w Sa- 
noku przeciw niewiadomym z życia i miej- 
sea pobytu Józefowi Fallowi i Antoniemu 
Ogarkowi pto 177 zł. w. a. zpn. ustanawia 
dla niewiadomych z życia i miejsca pobytu 
egzekutów, kuratorem ad actum adw. kraj. 
dr. Flakowicza ze substytucyą adw. kraj. dr. 
Afendy i kuraterowi* doręcza się uchwałę 
tabularną z 5 maja 1€96 l. 2260, wzywa 
się tedy egzekutów, aby kuratorowi dostar- 
czyli informacyi potrzebnej, gdyż w razie za- 
niedbania sami winni będą, że popadną pod 
skutki prawne. 

Sanok, dnia 5 maja 1896. 


L. 30.690 (8297 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy miejsko-delego- 
wany w Kołomyi wzywa nieznanych z miej- 
sca pobytu Hersza Ternera i Majera Ter- 
nera, aby w przeciągu roku swe prawa do 
spadku po Lei z Ternerów Auerbach 2 śl. 
Lustig dnia 26 stycznia 1898 bez rozporzą- 
dzenia ostatniej woli zmarłej, wykazali i o- 
świadczenie do spadku tego wnieśli tem 
pewniej, ile że w razie przeciwnym postę- 
powanie spadkowe tylko z oświadezonymi 
spadkobiercami i ustanowionym dla nich 
kuratorem adw. dr. Daniłowiczem będzie 
przeprowadzone. 


pobytu Elżbiecie Tesse lik jako oświadczonej 
spadkobierezyni ś. p. Franciszka Tessedika 
o zapłacenie 305 zł. w. a. zpn. ustanawia 
dla niecbeciej Elżbiety Tessedik kuratorem 
p. Emila Wi:ziewieza, kandydata notaryal- 
nego z Brzozowa celem doręczenia jej tusą- 
dowej uchwały egzekucyjnej z dnia 17 pa- 
ździernika 1896 1. 18817 i dalszych w tej 
sprawie wydać się mających uchwał. 

O czem się Elżbietę Tessedik niniej- 
szem zawiadamia. 

Brzozów, 17 października 1896. 


L. 10.091 (8353 2—3) 

Leżajski Sąd powiatowy zawiadamia 
niewiadomego z miejsca pobytu Pańka Kę- 
dziorę, że w sporze drobiazgowym Mendla 
Orbacha pto 16 zł. 84 kr. dla niego kuratora 
w osobie dr. Wiktora Grycnowskiego adwo- 
kata w Leżajsku ustanowił, temuż pozew 
doręczył i termin do rozprawy na dzień 24 
listopada 1896 wyznaczył. i 

Leżajsk, dnia 31 października 1896. 


L. 17.065 (8349 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Jarosławiu za- 
wiadamia z życia i miejsaa pobytu njezna- 
nych Macieja i Klarę małż. Zamorskich, że 
przeciw nim wnieśli Chaskel i Ohaja mał- 
żonkowie Mond pozew de praes, 16 paździer- 


własności do realności l. kons. 93 Jarosław 
krak. prredm. lwh. 1394 ks. gr. gm. Jaro- 


listopada 1896 do rozprawy ustnej został 


wyznaczony. "AA 
Dla nieznanych z życia i miejsca po- 


bytu Macieja i Klary małż. Zamorskich u- Kołomyja, dnia 31 marca 1896. 
stanawia się kuratorem dr. Zygmunta Zem- 
batego adwoksta w Jarosławiu, a nieznanych | L. 18.241 (8294 2—3) 


C. k. Sąd powiatowy miej. del. w Brze- 
żanach podaje do wiadomości, iż dnia 16 
stycznia 1896 zmarł w Hucisku Pawło Ko- 
tarba bez pozostawienia ostatniej woli roz- 
porządzenia, a do spadku po nim konkurują 
z mocy ustawy Adam i Konstancya Mikuły. 

Sąd nie znając pobytu tychże wzywa 
ich, ażeby w przeciągu jednego roku licząc 
od dnia poniżej wyrażonego zgłosili się w 
tymże Sądzie i wnieśli oświadczenie się dzie- 
dzicami, w przeciwnym bowiem razie spadek 
hyłby przeprowadzonym z kuratorm dr. Izy- 
dorem Pohlem dla nich ustanowionym. 

Brzeżany, 30 września 1896. 


L. 12.966 (8241 2—8) 
Celem doręczenia ts. wyroku drobia- 
zgowego z 5 czerwca 1896 1. 7638 i ts. re- 
zolucyi z 25 września 1896 |. 12.966 usta- 
nowiono dla niewiadomej z miejsca pobytu 
Amelii Jaroszowej kuratora p. adw. dr. 
Ferdynanda Zakrzewskiego w Bochni. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Bochnia, 25 września 1896. 


L. 14.734 (8235 2—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu 
wzywa nieznanych spadkobierców bp. Izaaka 
Finkla zmarłego w Krakoweu 10 paździer- 
nika 1878, ażeby w przeciągu roku do spad- 
ku po tymże oświadczenie wnieśli, inaczej 
bowiem spadek ze zgłaszającymi się pertra- 
ktowanym będzie, część zaś spadku do któ- 
rej nikt uprawniony by się nie zgłosił fun- 
duszowi przepadłości przyznaną zostanie, 
Przemyśl, 29 sierpnia 1896. 


L. 19.080 (8286 2—3) 

„0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta- 
nowił w sprawie Kasy oszczędności miasta 
Kołomyi przeciw Ruchli Inger i tow. o 160 
zł. dla nieznanego z miejsca pobytu pozwa- 
nego Jakóba Kopla Ingera Schulima, adw. 
dr. Staubera kuratorem z substytucyą adw. 
dr. Hullesa i doręczył kuraterowi adw. dr. 
Stanberowi nakaz zapłaty z 12 września 
1896 1. 18.311 dla Jakuba Kopla Ingera 
Schulima przeznaezony. 


Kołomyja, dnia 3 października 1896. 


L. 17.808 (8284 2—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi uste- 
nowił w sprawie Komercyalnego Zakładu kre- 
dytowsgo w Horodence przeciw Juliuszowi 
Rawskiemu i tow. o 280 zł, dla nieznanego 
z miejsca pobytu pozwanego Juliusza Raw- 
skiego, adw. dr. Staubera kuratorem z sub- 
stytucyą adw. dr. Zipsera i doręczył kurato- 
rowi adw. dr. Stauberowi uchwałę egzeku- 
cyjną z 16 maja 1896 1. 8914 dla Juliusza 


z życia i miejsca pobytu Macieja i Klarę 
Zamorskich wzywa się, aby ustanowionemu 
kuratorowi zawczasu udzielili informacyi lub 
Sądowi innego przedstawili pełnomocnika 
inaczej bowiem skutki zaniedbania sami so- 
bie będą musieli przypisać. 
C. k. Nad powiatowy. 
Jarosław, 16 pażdziernika 1896. 


L. 6.778 , (8351 2—3) 

O. k. Sąd powiatowy w Leżajsku za- 
wiadamia niewiadomą z życia i miejsca po- 
bytu Józefę Zymtową, że przeciw niej wniósł 
Stefan Szostak pod dniem 11 lipca 1896 1. 
6778 skargę o 100 zł., że na takową termin 
do obrony na dzień 9 grudnia 1896 wyzna: 
czonym został i że tę skargę jej kuratorowi 
Antoniemu Kuhytowi z Przychojca dorę. 
czono. 

Wzywa się zatem tę niewiadomą, aby 
środków obrony swemu kuratorowi dostar- 
czyła, lub innego obrońcę sobie ustanowiła, 
gdyż w przeciwnym razie złe skutki z za- 
niedbania tego powstałe sobie przypis"e. 

„0. K. Sąd powiatowy. 

Leżajsk, dnia 12 lipca 1896. 


L. 6.600 (8219 2—3) 

„0. k. Sąd powiatwy w Ropczycach za- 
wiadamia niewiadomez0 z miejsca pobytu 
Antoniego Paska, dla którego adwokat dr. 
Strowski w Ropczycach kuratorem ustano- 
wiony został, że rezoiucyg z dnia 13 wrze- 
śnia 1895 1. 10.823 dozwolono na prośbę 
Hirscha Kossa wykreślenia zaintabulowanego 
na jego rzecz na kartach ciężarów realności 
lwh.: 451, 452, 652 i 658 ks gr. gm. Ro- 
pezyce objętych Józefa względnie Jana 1 
Maryanny Szparów własnych, na rzecz An- 
toniego i Jakóba Paśków prawa zastawu dla 
sumy 100 zł. w. a zpn. 

Ropczyce, 28 czerwca 1896. 


L. 6.416 (8207 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Brzeżanach 
nieznanych z miejsca pobytu Józefa i Julię 
Mikulskich nwiadamia, że z powodu niemo- 
Żności doręczenia im 'tutejszo-sądowych u- 
chwał z dnia 13 lipea 1895 do l. 1758 i 
z dnia 6 października 1895 do l. 5658 dla 
nich, w sprawie egzekucyjnej Salomona 
Katza przeciw nim pto 50 zł. zpn. w miej- 
ece dotychczasowego kuratora adwokata dr. 
Schśtzla, kuratorem adwokata dr. M. Scehen- 
kera w Brzeżanach ustanowiono i temuż 
wspomniane uchwały wręczono, wzywając ich 
zarazem, aby z ustanowionym kuratorem co 
do obrony praw swych się porozumieli, lub 
innego pełnomocnika Sądowi wskazali, ile 
że skutki zaniechania sami sobie przypisać 


będą winni. Rawskiego przeznaczoną. 
Brzeżany, 19 września 1896. Kołomyja, dnia 5 września 1896. 
L. 20.864 (8237 2—3)|L 18.520 


8283 2—3 
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi W. 
wa posiadacza „książeczki udziałowej Spółki 
handlowej rolniezo-pzzamysłowej w Kołomyi 
Z lipea 1889 Nr. 367 na 20 zł, w. a. opie- 
! wsjącej, ażeby takową temuż Sądowi w prze- 
ciągu 1 roku 6 tygodni i 8 dni od dnia o- 
statniego ogłoszenia obecnego edyktu licząc, 
tem pewniej przedłożył, gdyż po upływie 
tego czasu takowa za pozbawioną wszelkiej 


C. k. Sąd obwodowy w Tarnopola u- 
wiadamia niniejszem riewiadomego z miej- 
sca pobytu Fischla Klsinberga, że w spra- 
wie Samuela Beigla przeciw niemu pto 100 
zł. w. a. zpn dozwolono sekwestraeyi do 
chodów ciai hip. whl. 299 i 667 ks. gr. gm. 
katl. Chodaczków mały objętych. 
a Gdy miejsce pobytu jego Sądowi nie 
jest Znanem, ustanowiono na jego koszt i 
niebezpieczeństwo kuratora ad actum w oso-| mocy uznaną zostanie. 
bie pana adwokata dr. Sygalla, ze substy- Kołomyja, dnia 17 października 1896. 
tucyą adw. dr. Landaua, z którym ta sprawa | —; 


L. 138.118 


u 
5) 


E 
Ya 
t 


(8285 2-3) Haubricha, aby kuratorowi odnośnej infor- 2) im Handelsregister für Gesellschaftsfir- | wydiakowi i Michałowi Daciukowi o 136 zł 


C. k. Sąd obwodowy ustanowił w spra- macyi udzislił, lub innego zastępcę „sobie ; men Band III. Seite 9 1. Post. 357 die Fir- |z pn. dla niewiadomego z zaiejsea pobytu 
wie wekslowej Stowarzyszenia kredytowego , zamianewał, gdyż inaczej skutki z zaniedba- ;ma landesberg Wahl Baron et Com. in | Michała Daciuka kuratora w osobie dr. 


i oszczędności w Jabłonowie przeciw Iwa- 
nowi Oryszczukowi pto 88 zł. zpn. dla nie- 
„wiadomego z miejsc 
szęzuka kuratorem a 
doręczył mu nakaz zapłaty z dnia 16 ma- 
ja 1896. 

Z Rady e. k. Sądu obwodowego. 

Kołomyja, dnia 4 lipca 1896. 


L. 5.764 


zefa Kopniaka, by w przeciągu jednego roku 


i sześciu tygodni do spadku po śp. Antonim | skiego, zby na terminis powyższym stasął, 


Kopniaku dnia 14 stycznia 1892 zmarłym 


a pobytu Iwana Ory- | 
dw. dr. Dębickiego ijL. 10.728 


| 


: nia wynikające sara sobie przypisze. 
Zółkiew, dnia 14 maja 1696. 


(5868 1—3) 
Zawiadsmia się niewiadomego z miej- 


i Zniesienie bei Lemberg Leon Wahl einge- 
tragen, und bei derselben ersiehtlich ge- ! chała 


mzcht wurde: 


| Betriebe der Fabriksunternehmung von Pa- 


dzień 27 października 1896 wyznaczone, a | Lemberg, Israel Isser Waul und Samuel 
C. k. Sąd powiatowy w Mikulińcach į kuratorem dla niego adw. dr. Chwaliboga | Landau Kaufleute in Staremiasto und Mar- 
wzywa niewiadomego z miejsca pobytu Jó-|z Jasła ustanowiono. 


Wzywa się przeto Hipolita Kamień- 


lub kuratorowi isformacyi udzielił, albo in- 


| bezei 


ian Landesberg Kaufmann in Zniesienie 
wohnhaft sind ; 

b) dass die Gesellschaft unter der ob- 
chneten Firma ihren Sitz in Zniesienie 


w Mikulińcach bez pozostawienia ostatniej | nego sobie pełnomocnika ustanowił, gdyż | bei Lemberg bat; 
woli rozporządzenia deklaracyę wniósł, w finsczej skutki zaniedbania sam sobie przy- 


razie bowiem przeciwnym spadek byłby prze- | 


prowadzony z dziedzicami zgłaszającymi się 
i z kuratorem Janem Urbańskim dla niego 


ustanowionym. 
Mikulińce, 21 sierpnia 1896. 


L. 43.265 


(8277 2—8) ; damia 


pisze. 
0. k. Sąd powiatowy miej. deleg. 
Jasło, dnia 29 września 1896. 


L. 9949 (5378 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Pilźnie zawia- 
Feliksa Czyża z Woli lubeckiej w A- 


O. k. Sąd krajowy jako Trybunał han- | meryce przebywającego, że przeciw niemu 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiado- | wniósł Jskób Lis z Lubezy skargę 0 zapłatę 
mego z miejsca pobytu Maryana Sikorskiego ;50 zł. zpn. do 1. 8228 i że na takową do | 


opiekuna małol. Teresy Moraczewskiej, że 


przeciw tejże małol. wniósł Ludwik Halski f dnia 1896 wyznaczono, dla niego zaś dr. 
pozew de praes. 22 października 1896 l. į Fiderkiewicza adwokata w Pilźnie ustano- 


43265 o wydanie nakazu zapłaty reszty sumy 
wekslowej 325 zł. z przyn. i że wydany 
wskutek tego pozwu nakaz zapłaiy z dnia 
23 października 1896 l. 42.265 doręczony 
został ustanowionemu dla tegoż kuratorowi 
adw. dr. Janowi Jakubowskiemu ze substy- 
tueyą adw. dr. Samuela Goldmanna w Kra- 
kowie i poleca Maryanowi Sikorskiemu, aby 
temuż kurstorowi potrzebnych środków o- 
brony dostarczył lub innego pełnomocnika | 
sobie obrał i Sądowi o tem doniósł, w prze- | 
ciwnym bowiem razie skutki z tego zanie: | 
dbania wyniknąć mogące sam sobie przy- 
pisze. 
Kraków, dnia 23 października 1896. 


L. 34.617 (8278 2—3, 

0. k. Sąd krajowy w Krakowie na 
prośbę Beili Grossvater wzywa każdego po- 
siadacza kwitu depozytowego w roku 1878 
rzez Hirsza Karmela w imieniu firmy „J. £ 
Kraplich et Karmel* wystawionego, na oka- 
ziciela opiewającego, a złożenie u wspomnia- 
nej firmy przez Beilę Grossvater kwoty 800 


rozprawy drobiazgowej termin na 22 gru- 
| 


wiono i wzywa Feliksa QCzyża, by do po-; 
wyższego terminu albo osobiście się stawił, | 
albo kuratorowi należytej informacyi do o- 
brony swej udzielił, albo innego zastępcę 
prawnego sobie ustanowił i o tem tutejszy | 
Sąd zawiadomił, gdyż inaczej złe skutki ar 
niedbania tych ostrożności sam sobie przy- 
pisze. | 

Pilzno, dnia 28 października 1896. | 
L. 17.566 (8263) | 

C. k. Sąd cbwodowy w Tarnopolu jako | 
handlowy ogłasza, że wpisano w rejestr hau- | 
dlowy dla firm spółkowych firmę: „Eliasz 
Ochs i M. Rendelsteiv, handel drzewa i ex- | 
ort desek na skrzynie w Tarnopolu“, w jẹ- | 
zyku niemieckim „Kiias Ochs et M. Rendel- 
stein, Holzhandlung et Kistenbretter- Export 
Geschäft in Tarnopol“, a zarazem uwido- | 
czniono 1) że spólnikami tej jawnej spółki | 


h.ndlowej są Eliasz Oebs i Mojżesz Rendel- | 


stein, ebij kupcy w Tarnopolu zamieszkali, | ( 


2) że spółka ia ma stałą swoją siedzibę w 
Tarnopolu i rozpoczęła działalność swoją z! 


| Jänne 
I 


c) dass die Gesseischaft mit dem 1 

r 1806 begonnen hst und 

d) dass zur Vertretung der Gesellschaft 

und Firmazeichnung gussehliesslich nur der 

Gesellschatter Leon Wahl berechtigt ist. 
Lemberg, den 8 August 1896. 


L. 15114 (5345 1—3) 

0. k. Sąd powiatowy miejsk. deleg. w 
Kołomyi ustanawia w sprawie Scheindli 
Munczek, Oirli Tuidel i Feigi Herman prze- 


ciw Kostiowi Serbeniukowi, Michałowi Da- 


wy 


ZMFASRZCIAE WAWIE ZETA OAZA 


Hullssa adwokata w Kołomyi i wzywa Mi- 
Dsciuka, by potrzebne informacyve 
uctanowionemu kuratorowi udzielił lub innego 


a) dass die (ieselschafter dieser zum ; pełnomocnika sądowi przedstawił, gdyż inaczej 


sum sobie skutki zaniedbania przypisać 


sea pobytu Hipolita Kamieńskiego, że prze- jrafin, Parafinkerzen, Nafta, Wagenfett, Ce- | będzie musiał. 
ciw niemu wytoczyła Aleksandra Slisz po-;resin und Nebenproduete geschlossene offene 
|zew o zapłacenie czynszu w kwocia ;225 zł. | Handelsgeselschaft Adolf Baron, Markus Jo- 
(czy ib skutex którego termin do rozprawy na|sef Menkes und Leon Wahl, Kaufleute in 

266 2—3) 


Kołcmyja, 28 sierpnia 1896. 
L. 7009 (8341) 

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Jaśle poleca wpisanie do rejestru dla firm 
poredynezych firmy „© Gutter handel drze- 
wa w DLis:wie* po niemiecku „S. Gutter 
Holzgeschäft in Lisów“ której używa jako 
właściciel. 

Jasło, 24 października 1896. 


L. 1.779 (8314 1—3) 

Celera doręczenia tus. uchwaly tab. z 
18 marca 1895 l. 1896 nieznanej z miejsca 
pobytu Maryi z Huppertów Niewiadomskiej 
mianuje się dla tejże nieobecnej kuratorem 
adw. dr. Maciulskiego i doręcza mu się po- 
mienioną uchwałę. 

C. k. Sąd powiatowy 


! Żółkiew, dnia 15 marca 1896. 


kag 


panujących w kraju chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 


Hpizoocya Powiat 


Borszczów 


Kudryńce (obw. dw.). 


| Sprawozdań e. k. Starostw, przadłużonych od 28 października do 3 listopada 1896. 


Miejscowość 


mm maa CZA 


- pw AW ZIE Z 


Brody Brody. 
Brzeżany Kalne. 
Da browa pu opie: | 
że gu usiatyn wisła (Gmina). 
Nosacizna Kraków Boleń. i 
Przemyśl Ostrów (ob. dw.). i 
Skałat Hlibów, Turówka. i 
Tarnopol Tarnopol (miasto). i 
Trembow la Budzanów, Dołhe fob. dwor.). H 
r Przemyslanyj Słowita. p i 
Wąglik Ś niastyn Załucze. 
Bochnia Szarów, Wola grabska. —— 
Brody Mikołajów. i 
Chrzanów Frywald, Mystachowice. 
Czortków Regocha +z. 


Horodenka 


Nieżniska, Raszków. 


zł w nominalnej wartości renty srebrnej | dniem 28 września 1896, 3) że obaj jawni į : ; ASZE 4 
posiadającego, by powołany kwit w ciągu | spólniey powołani są do wspólnego (kollek- || pzzą w glikowa PA | Celejów, Kociubińczyki, i 
jednego roku od dnia ostatniego ogłoszenia ; tywnego) zastępywania spółki i CDI 4: R: a? l Ostrowiec, Trofanówka, Winograd. 
niniejszego edyktu w „@azecie Lwowskiej“, į wania firmy, który następować będzie w ten | M a ów Wadów. 
licząc tempewniej w tut. Sądzie okazał, ile | sposób, że pod wyciśniętą za pomocą stam- | SEI at Rożniaty. | 
że po bezskutecznym upływie zakreślonego | pilii firmą „Eliasz O:hs et M, Rendelstein*, | we Faszczówka, Iwanówka, Krzywe, Łuka mała, Ostapie 
terminu kwit ten na żądanie powtórne po- | podpisy obu wspólników położone zostaną, Śni Rasztowee, Tarnoruda, Wolica. 
dającej m umorzony kan ky” | Tarnopol, 3 października 1896. | a R. iwa AE E | 
Kraków, 4 września i | ryczówka, Dereniówka, Iwanówka, Zazdrość. 
SN 4 Rx | Zbaraż Sieniakówka, | 
L. 4.992 (8262) $ pe more „2 NEAL RE 
L. 10.260 (8267 2—3) Sanocki e. k. Sąd obwodowy jako han- | Bochnia Barczków, Buczków, Dąbrówka, Gawłowek, jaa 
C. k. Sąd powiatowy w Bursztynie po- | dlowy ogłasza, że w rejestrze dla Towa- i Zatoku. 
daje do wiadomości, że do spadku po zmar- | rzystw zarobkowych i gospodarezych wpisał į Brody Berlin. | 
łym w Bursztynie Mojżeszu Iserze Glotzer | przy firmie „Towarzystwo zaliczkowe w Bu- j Brzesko Górka. 
bez pozostawienia ostatniej woli rozporzą- | kowsku stowarzyszenie zarejestrowane Z po- į Brzeżany Koniuchy. 
dzenia, między innymi spadkobiercami po- | trójną odpowiedzialnością ograniczoną*, że; Cieszanów | Bussa dolna i górna, Dachnów, Dzików stary i no- 
wołanym jest Simche Glotzer. joa walnem zgromadzeniu dnia 10 czerwca | wy, Freifeld, Futory, Łowcza, Lubliniec nowy i 
Gdy obecne miejsce pobytu Simche | 1896 odbjiem a) uchwalono zinianę $. 3 stary, Moszezanice, Niemiłów, Sieniówka, Nowe 
Glotzera Sądowi nie jest znanem. przeto | statutów stanowiącego o przedmiocie przed- sioło, Stare sioło, Ułazów, Załucze, Zuków. 
wzywa się go, by w ciągu roku zgłosił się | siębiorstwa a mianowicie, że w ustępie L | Dąbrowa Borki, Dąbrówki breńskie, Grądy, Kłyż, Maaiów, Mie- 
w Sądzie i do spadku się oświadczył, w | zamiast pierwotnych początkowych słów | chowiee małe i wielkie, Samocice, Świebodzin 
przeciwnym razie postępowanie spadkowe | „ekskontowanie weksli opiewających na pra- | Wietrzychowiee, Wola mędrzychowska. 
z ustanowionym kuratorem Franciszkiem Bu-; wna walutę i płatnych“ wstawiono słowa | Drohobycz Rabczyce. 
rzyńskim przeprowadzonem zostanie. | „ekskontdwanie weksli swoim członkom o- | Gródek l Artyszczów, Dobrostany, Drozdowice, Jamelna, Le" 
Bursztyn, dnia 17 września 1896. piewajacych na prawną walutę i płatnych“ |; Śniowiee, Łozina, Lubień wielki, Malczyce, Mal- 
|zaś ustępy: 4ty „rachunek bieżący“ i 5-ty kowice, Milatyn, Mszana, Ottenhavsep, Powitno, 
L. SM na TĘ 8 2—3) | „przyjmowanie depozytów“ wyeliminowano, AH Stawczany, Stronna, Uherce, Wielkopole, 
nośnie do edyktu z 4 wietnia | b) żs do zarządu Towarzystwa wybrani zo- ołezucny. 
1896 1. 3648 ERAT się nieobeenego | Ean Adolf ea e ea drzewny | Jarosław Bobrówka, Cieplica, Dąbrowica, Dybków, Laszzi, Maj- 
Ohiela Kisenberga, że w miejsce Dawida | w Przybyszowie; Abraham Pinkas i Szulim | dan sieniawski, Miękisz stary i nowy, Nienowiee, 
Kisenberga ustanowiono dlań kuratorem Da- ; Müller, właściciele realności w Bukowsku. Sosnica, Sobierin, Surochów, Święte, Tuchla, Ty: 
wida Freidmanna z Radomyśla. Saack, 1 pażdziernika 1896. Bomór*śei wonia, Wysocko. | 
0. k. Sąd powiatowy. O100T EMMA PORON Laszki, Mużyłowiee (Czarnokońce), Nakaczów, Nowo- 


siółki, Tuczavy, Załucze, Zbadyń. 

Adamy, Banunin, Busk, Ohkreniów, Derewlany, Dmy- 
trów, Horpin, Kamionka (Zaburze), Łapajówka, Łany 
polskie, Obladów. 

Mechowiec, Wileza wola. 


Radomyśl, dnia 9 października 1896. | L. 61.340 (8337 1—5)| 
0. k. Sąd krajowy we Lwowie wzywa 


L. 8.831 RAY (8354 2—3)! posiadacza zaginionej karty zastawniezej ga! 
Zawiadamia się nieobecnego Wawrzyń- į licyjskiego Banku kredytowego we Lwowie 


Kamionka 


Kolbuszowa 


ca Polka, że Tomasz Marcinek wniósł prze- | Nr. 2086, wystawionej w roku 1895 ra 30/, 
ciw niemu dwa pozwy sumaryczne z 10| los sustryackiego Zakładu kredytowego ziem- Łańcut Jastrzębne. Kuryłówka, Ożanna. À 
czerwca 1896 1. 8321 i 1. 8322 pto 160 zł. | skiego I emisyi Sa. 282117 na pożyczkę w Lwów Głuchowise, Laszki murowane, Sroki, Wisłoboki, Za- 


rudzie, Zuchorzyce. m s 
Balice, Bortiatyn, Buchowice, Chliple, Czerniawa, 
Czyżowice, Dmytrowice, Dołhomośeiska, Dydiatycze, 


i 66 zł., oraz trzy pozwy drobiazgowe z dnia i kwocie 85 zł. w. a. ażeby w przeciągu je- 


10 czerwca 1896 1. 8228, 8324 i 8826 pto | dnego roku, sześciu tygodni i trzech dni, Mościska 


50 zł., 35 zł. i 13 zł. w. a., na które wy- 
znaczono termina do rozpraw sumarycznych 
i drobiazgowych na dzień 15 grudnia 1896, 
o godzinie 9 rano, a kuratorem dla nieobe- 
enego ustanowiono adw. dr. Strowskiego w 
Ropczycach. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Ropczyce, dnia 22 lipca 1896. 


L. 4.768 . (8816 2—3) 

C. k. Nąd powiatowy w Żółkwi zawia- 
damia niewiadomego z Życia i miejsca po- 
bytu Jana Piotra 2 im. Haubricha, iż celem 
doręczenia mu tus. uchwały z 11 marca br. 
1. 2525 ustanowił dla niego kuratorem Mi- 
chała Heuchen > Weisenbergu i jemn po- 
wyższą uchwałę doręczył. 


Wzywa się zatem Jana Piotra 2 


LJ 


licząc od dnia ostatniego ogłoszenia niniej- 
szego edyktu w „Gazecie iswowskiej* taxo- 
wą Sądowi przedłożył, gdyż w razie prze- 
ciwnym karta ta za amortyzowaną i wszel- 
kiej mocy prawnej pozbawioną uznaną 20- 
stanie. 

Lwów, dnia 3 października 1896. 


L. 48.638 (8339) 

Vom Lemberger k. k Landes als Han- 
delsgerichte wird hiemit kundgemacht, dass 
am 23 Juli 1896 1) im Handelsregister für 
Geselischafts-Firmen Band II Seite 61 1. 
post. 587/2 die dortselbst eingetragene Fir- 
ma: „M. Landesberg, k. k. ausschliesslich 
privilegirte Ceresin und erste österreichische 
Parafin, Parafinkerzen und Nalftafabrik in 


im. Zniesienie bei Lemberg gelöscht wurde; ! 


Przemyślany 
Rawa ruska 
Rzeszów 
Rndki 


Toporzysko, Wysocko. 
Koziarnia, Kurzyna mała, Mostki, Pławo, Bauchensdorf, 


Podgórze, Rzozów. 

Bolestraszyee, Brylińce, 
reczko, Jaksmanice, Medyka, Niżankowice, Paćko- 
wice, Przekonanie, Wyszatyce, Zrotowice. 

Biłki, Lahodów, Przemyślany. 

Hrebenne, Hujcze, Staje, Werchrata 

Kielnarowa, Łąka, Palikówka, Staroniwa, Trzebownisko. 

Czajkowiee, Hoszany, Knihyniee, Kołodruby, Kościel: 
niki, Kupnowicestare, Podzwierzyniee. Rozdziałowiceg 
Susułów, Szołomienice, Tatarynów, Wenkowice. | 


Myślenice Jaworni 
Nisko 

Wol 
Podgórze 
Przemyśl 


Hodynie, Koniuszki, Małnów, Mistyce, Nikłowice, 
Pakość, Podgać, Radynice, Sokola, Słomianka, Sta- 
rzawa, Tuligłowy, Zakościele. 


k, Lubień. Maków, Polanka, Sidzina, Sułkowice, 


ina. 


Chałupki dusowskie, Hu- 


| Epizoocya | Powiat 


-o as o LAN 13 ~ 


i 
| 
| 
| 
| Pomór świń 
| 


| 


i racicowa | 


l 
|: pyskowa | 


| 
| 


Staremiastoa 
Tarnsbrze 


Tarnów 


ieliczka 


Złoczów 


r 


Zółkiew 


p 


Żydzczów 
Zywiec 


Biała 
Bóbrka 


Bochnia 
jBohorodezany 


Brody 


Brzeżany 
Brzozów 
Cieszanów 
Chrzanów 


Dąbrowa 
Dobromil 


Dolina 


Drohobycz 


Gorlice 


| Gródek 


Grybów 


Horodenka 


Husiatyn 


Jarosław 


Kamionka 


Kolbuszowa 


Kołomyja 
Kraków 
Krosno 


Łańcut 
Limanowa. 


Lisko 


Lwów 


Mościska 
Myslenice 
Nadwóra8 


Nowy Sącz 


Nowytarg 


sa 


Miejscowość 
Duki, Oean CALA TR 
Besko. 

Dubkowce, Skałat, Soroka. 


Leszczzów, Spasów, Tartaków, Tartakowiee, Torki. 

Wsręż wieś, Wojsławice, Zawisznia, Zabeze mu- 
rowane. 

Busowisko. | 

Chmielów, Dąbrowica Domacyny, Furmany, Górzyce 

Majdzu zbydniewski, Mekrzyszów, Mytveze va 

| 


| Bełz, Chorobrów, Dobraczyn, Góra, Głuchów, Korczyn, 


checkie, Nowiny, Sielec, Sobów, Sokolziki, Wie 
łowieś Wrzawy, Wulka turebska, Zalesie, Zbydniów 
Siedlec. 
Pcdclany. 
Pietryeze, Sokołówka, Trościauiee. 
Dzibułki, Hrebeńcs, Maeoszyn, Sulimów, Wiesenberg, 
Zólteńce, Zrerlów. 
Balicze podróżne. 


Moszazaniea, Rycerka dolna. Slemień. 
przemy i a EE EE T 


Buczkowiee, Kaniów, Kęty, Komorowice, Kozy, Lipnik, 


Malec, Rybarzowice. 

Budków, Chlebowice wielk., Kocurów, Łopuszna, 0l- 
chowiec, Podjarków, Podmanasterz, Podniestrzany 
(Aleksandrya), Suchodół, Wałoszczyzna, Wykbra 
nówka. 

Bochnia 

Babrze, Bogrówka, Bokorodezany, Bohorodczany stare, 


Grabowiec, Choroholina, Krzywiec, Łysiec, Mana-]: 
sterezany, Porohy, Rakowiec, Rosulna, Sadzawa.| ` 


| Sułotwina, Starunia, Zurski. TTA 
Czersica, Gaje dytkowieckie, Gaje Starobrodzkie, Grzy- 


małówka, Hnidawa, Hrycowola, Jaśniszcze, Korsów.|, 


Leszniów, Milno, Orzechowczył, Polikrowy, Pana- 
sówka, Podberezce, Panikwa, Raty szcze, R ma 
nówka, Smarzów, Seretce, Stośpin, Suchodoły, Sa- 
chowola (obw. dw.), Styberówka, Wierzbowczyk 
Zagórze. 1 

Krzywe, Narajów wieś, Wybudów. 

Haczów. 

Sieniówka (Huta krzyształowa). | 

Alwe:nis, Frywald, Grójec, Nowojowa Góra, Regulice, 
Rudno, Sznka, Zalas. 

Bolesław, Grądy. 


sada nowomiejska, Tarnawa. . 
Belejów, Bolechów ruski, Bubniszeze. Broszniów, Brzaza, 
Cieniawa, Oerke*na, 


Kniażołuka, Kzechowiee, Lipowics, Lolin, Maksy- 
mówkz, Mizuń stary, Nadziejów, Nowoszyn, Ol- 
chówka, Polanica, Perechińsko, Raków, Reszniate, 
Senexzów, Sołuków, Swaryczów, Tiapcze, Turza 
wielka i mala, Woła zaderewska, Wełdirz, Witwica, 
Wyszłów, Zadereń acz. 

Borysłiw, Drohobycz, Dołhs ad Podbuż, Gasendorf, 
Hubicze, Joscfsburg, Kołpiee, Kropiwnik nowy. 


Łastowniki, Majdan, Manaster lisz.. Medenice, Mo-| . 


drycz, Nahujowice, Opawy, Rsaniowice, Rybnik. 
Rycheice, Słonsko, Sniatrnka, Solec, Ułyczno, Wró 
blowice. w 
Hanczowa, Oderna ad Uście, Regetów wyżni, Ropki. 
Skwirlne, Szalowa, Ujścia ruskie, Wysowa. 
Dobrostzny, Redatycza (cb. dw.), Wola dobrst. 
Brunary wyżne i niżnę, Czertyżne, Czytna, Florynka. 
sków. ' j 
Horodnica, Husiatyn, Myszkowce, Niżborg stary, Ol 
chowizyk, Samołuskowee. 
Dmytrowice, Jarosław, Kaczyce, Koniaczów, Nielep- 
kowice, Nieniowiee, Ostrów, Radymno, Rożniatów. 


Skołoszów, Sośniea, Tushla, Taligłowy, Wysocko.j | 


Zadąkrowie. 

Kłopotniea, Awiątkowa, Żydowskie 

Drohom;śl, Kobylnica ruska. l 

Babin, Berłohy, Chocin, Dybrowa, Dobrowlany, Dołbe 
kał, Dołpotów, Humenów, Jasień, Jaworówka. 
Kadobna, Kałusz, Kopanka, Kropiwvik, Landestreu 
Ldziana, Łuka, Niebyłów, Niegowce, Petranka, 
Podmichsle, Pojło, Siwka woj., Tomaszowice , 
Uhryaów sred.. Wistowa, Wojniłów, Zawadka. 

Budki, Chołojów, Kamionka, Nieznanów, Ohladów, Po- 
łoniczna, Ruda, Sielec. 

Kolbuszowa. 

Chlebiczyn leśny, Czeremchów, Dobrowódka, Gody. 
Rakowczyk, Słobódka leśna. 

Baczyn, Bieńczyce, Modlniczka, Mogiła, Rząska. 

Iwonicz. 

Siennów. / i 

Obyżówki, Jasna, Koszary, Lipowe. Łososina gór., Mę- 
cina, Owieczka, Przyszowa, Siekierczyna, żowliny, 
Zamieście. 

Balnica, Bandrów, Bereżuica wyżna, Bukowiec, Chmiel. 
Chrewt, Uzsrna, Dwernik, Gorzanka, Hulskie, Ja 
błonki, Jasień, Krywki, Lutowiska, Poniszezów. 
Procisna, Smolnik, Skorodnik, Stężniea, Ustys- 
nowa, Ustrzyki dolne, Zamłynie, Zsrnica wyżna. 
7ołobek. 

Biłohorszeze, Głuchowiec, Kozice, Mostki (Mal nówka), 
Podliski małe, Popielany Postomyty, Remenów, 
Rzęśnia polska i ruska, Rudno, Wisłoboki, Znie- 
sienie < 

Balice, Hodynie, Hussaków, Horysławice, Krysowiee. 
Mocz wody, Mościska, Nikłowice, Złodkowiec 


dziszar ska. | y 
Cuentów, Delatyn, Fitków, Krasna, Łanezyn, Majdan 
średni, Neudorf, Sirupków, Wolosów. ME" 
Brzyna, Biezyce polskie, lubne, Gaboń, Krynica, Le 
Irchóx, Librantowa, Mochbnaszka uiżna i wyżna 
Muszyna, Muszynka, Naściszowa, Nowa wieś, Obi- 
dza, Poremka mała, Powroźnik, Rogi, Siedlce, 
Słowikowa, Szczawnik, Tyliez, Wojkowa, Zabawa, 
Złockie. | 

Czarny Dunajec, 
niżne. 


Grywaid, Hlałuszowa, Sromowce, 


Cisów, Qzełhany. Dolina); 


Kniaziopol, Korsarowice (Zakącin), Nowemiasto, || 
Eagel.berg, Grabów, Hoszów , Ilemnia, Kalnaj 
H 


Epizoocya Powiat 


Rawa 


Rohatyn 


| 
i 
t 
i 
i 
| 
U 
i 
l 

` iZaraza pyskowa | 
i racicowa 


| Rudki 


Rzeszów 


| Sambor 


Sanok 


Skałat 
Sokal 


Stanisławów 


Staremiasto 


Stryj 


PA O OO OOO O CO O a CC 


Tarnobrzeg 


Tłumacz 


Trembowla 
Turka 


Zaraza pyskowa 
| i racieowa 


Wieliczka 
Zbaraż 
Złoczów 


j 
i Żółkiew 
Żydaczów 


Zywiec 


| 
ł 
| 
| 
U 
i 
I 
| 
I 
| 
1 


Lwów miast: 
Brody 


| a 
| (Zaraza stadnicza 


H oraa: amm a 


| w ścieklizna 


W MIBSLC 


RAPA AT 


580-186 a_a 


1 

| C. k. Sąd krajowy jako handlowy we: 
Lwosie ustanawia w sprawie Barucha Klin- 
gera przeciw Leibie Rittner i Msłes Ritiner ; 
pto 1i8 zł w. a. z powodu podauia Barucha 
Klingera de praes 11 maja 1896 1. 80.136 
adw du. Bub ra ze zastępstwem przez «dw. 
|a Kahanego kuratorem dla nieznanej z, 
Grzychynia, Kojszowee, Skomielna czarsa, Wola ra- a pobytu pozwanej Małki Rittrer i: 


1 Podgórze 
Podhajce 
Przemyśl 
Przemyślany 


ZIE TEZ EDS yo 


Miejseowość 


Bodzów, Kurdwanowice, Prokocim. 

Horożanka. —— 

Bolestraszyce, Buszkowice, Byków, Buszkowiczki, Cha- 
łupki dusowskie, Dubiecko, Dusowee, Fredropol. 
Jaksnanice, Komaniee, Łuczyce, Medyka 
hrybki, Niżankowice, Pjkulice, Pozdziacz, Przed: 
mieście dubieckie, Przemyśl, Sielee, Siedlisko, 
Stubno, Wolawa, Wiłeza, Wyszatyce, Zabłotce, 
Żurawica. 

Dusanó =, Łonie, Pleników, Przemyślany, Poluchów 
wielki, Słowita, Wiśniowczyki, Wyżniany, Zadwórze 

Huta Obedyńska, Poddębie, Potylicz, Smolin Staje. 
Uhrów, Zastawie. 

Boaszów, Bukaczowee, Bursztyn, Czahrów, Demianów. 
Demaszkowce, Dubrymów, Hanowee, Hrehorów. 
Jabłonów, Koniuszki. Korostowiea, Kozara, Kuropa- 
tniki, ludwikówka (Zamłócarnia), Martynów nowy 
i stary, Niemszyn, Rużdwiany, Słoboda bołszo-| 
wiecka i konkolnicka, Tenetniki, Wisznów, Żura- 
wieńko. | 


z 


y 


Honiatycze, Kuhajów, Kołbajowice, Kościelniki, Kro- 
pielniki, Laszki, Nihowice, Milezyce, Ostrów ad 
Poherce, Podhajczyki, Werbiż. 

Borek stary, Kielnarowa. 

Barduczyce, Bilinka, Biskupice, Bylice, Czaple, Czyszki. 
Dorozów, Głęboka, Humieniec, Janów, Kwlezyce 
zast., Lutowiska, Nadyby, Nowoszyce, Prusy, Radło- 
wice, Sąsiadowice, Turczynowice, Wojutycze, Wola 
barsn. 

Klimkówka, Komańcza, Posada górna, Sianiawa, Tu- 
rzańsk, Wołtuszowa. 

Hlików, Kałaharówka, Poznanka hatmańska, Wolica. 

Bendicha, Bełz, Badynin, Byszów, Chłopiatyn Kry- 
stynopol, Kuliezków, Luezyce, Nowy dwór, Myców, 
Pieczygóry, Prusinów, Rusin, Starogród, Tuszków, 
Wojsławiee, Zabcze murow., Zniatyn, Zuzel. 

Bednarów, Błudniki, Bryn, Chorostków, Chomiaków. 
Dorchów, Halicz, Knihinin, Kurypów, Mykietyńce, 
Pz:wełcze, Pukasowice, Sobotów, Sielec, Sty. Sta- 
nisław, Tyśmieniezany. 

Berczów, Bilicz, Busowisko, Felsztyn, Kobło stare. 
Lenina mała i wielka, Ławrów, Łopuszanka, Łu: 
żek górny, Polana, Płoskie, Spas, Starasól, Stare 
miasto, Strzelbice, Strzyłki, Surzyca wielka, Su 
rzyca - Rykowa, Terszów, Topolnica, Tysowica, Wola 
Kob; ańska. 

Bereźnica, Bratkowee, Brygidyn, Duliby, Dzieduszyce 
wielkie i małe, Grabowiec stryjski, Korczyn szla- 
cheeki 1 rustykalny, Kruszelnieka rustykslna i 
szlachecka, Lubienee, Łany, Sokol, Niezuchów 
Płamis, Podhorodce, Biechów, Skole wieś, Staw- 
sko Smorze miasto, Smorze dolne, Sokołów, So- 
pot. Siańków, Stryj, Synowódzko wyżne. Stypawa 
niżna, Uhersko, Uhełna, Wołosianka, Żupanie. 

Chwałowice, Kołowa wela, Motycze szlacheckie, Sko- 
wierzy n. 

Bortniki, Ohomiakówka, Grabiez, Krzywotuły stare. 
Markowce, Olszanica, Ottynia, Podpieczary, Tar- 
gowiea, Tyśmieniea, Winograd, Zakrzewce. 

Brykula stara, Tiutków. 

Bukowiec, Butelka wyżna, Choszczów, Dydiowa, Dzwi- 
niacz górny, Jabłonka niżna i wyżna, Jasienica 
zamkowa, Jasionka masiowa. Jawora, Ilnik, Ko 
marniki, Kondratów, Łomna, Łopuszanka, Lech- 
nowa, Rozłucz, Tarnawa niżna i wyżna, Turka, 
Moreczki niżne i wyżne, Wysocko niżne, Zadziel- 
gko, Zawadka. 

Kępa ad Przewóz. 

Hoailiczki, Kozisry, Nowesioło, Suchowce, Szelpaki. 

Białykainień, Gołogóry, Gołegórki, Hodów, Hucisko 
oleskie, Juśkowiee, Kołtów, Kondratów, Majdan. 
Mitulin, Olesko, Ożydów, Przewłoczna, Rozważ 
Sasów, Snowicz, Stronibaby, Trędowacz, Usznia, 
Zalesie, Zaszków. J 

Ozestyn, Derewnis, Kłodno, Kłodzienko, Mosty wiel- 
kie, Nowy staw, Wieczorki, Zółtańce. 

Balicze podróżne i zarzeczne, Bereźnica królewska, 
Czesteż, Derenia, Derżów, Drohowyże, Hanowee. 
Hnizdyezów. Iłów, Jussptycze, Krupsko, Lachewiec 
podróż., Lubsza, Łowczyce, Małechów, Manasterce, 
Mielnicz, Mikołajów,  Nadjatycze, Nowoszyny 
Pobereże, Pokrowce, Rozwadów, Rudniki, Ruda. 
Stul-ko, Sulatycze, Trościaniece, Uście, Weryn, 
Wło:izim'rea, Zurswno, Zydaczów. 

Cisiec, Jeleśna, Kamesznica, Milówka, Mutne, Niele- 
dwia, Rajcza, Rycerka dolna i górna, Rychwałdek, 
Sól, Sopotnia wielka, Szare, Trzebinia, Ujsoły. 

Lwów wissto. 

zystepady, Maleniska, drkopol. Podkamień. Fa 

trszeze, Seretee, Suchowola, Załoźce, Zwyżyń. 

Lwów miasto. 


Z e. ke Namiestnietwa. 
"" "WCEEOWED 


Katarzyny Walasowej pto 45 zł, 76 et. zpn. 
celem doręczenia Helenie Lasek rezolucyi 
lipotecznej z daia 10 stycznia 18*6 1. 9253, 
oraz dalszych w tej sprawi: zapaść mogą- 
„cych rezolucji, ustanowionym został dla 
Ra kuratorem adwokat Orliński w Rade- 
mysla. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Radomyśl, dnia 20 maja 1890. 


zawiadamia ją z wezwaniem, aby temuż ku- 


rstorowi potrzebnych informacyi udzieliłs da 
swej obrony słażące kroki uczyniła i o tem 


Sądowi doniosła. 


Lwów, dnia 18 ezerwes 1896, 


L 3644 


a i (£333 1—3) 
Zawiadamia się Helenę Lasek córkę 

Jana £ miejsea pobytu nieznaną, iż w spra- 
i wle egzekucyjnej Zakładu kredyt. włościań- 
' skiego w likwidacyi przeciw spadkobiercom 


L 8.077 (8311 1—8) 

„, ©. k Sąd powiatowy w Uhnowie po- 
daje do wiadomości, że ustanowiono Hrynia 
Nowosada z Rzeczycy kuratorem dla niewia. 
domych z życia i miejsca pobytu Hrycia i 
Henoraty Nowosadów celem doręczenia tus. 
uchwał tabularnych z dnia 15 stycznia 1896 


1. 15 i 16. 
Uhnów, 16 października 1896. 


j2 
oniesienia Pry Atre. 


Henneberga pm 


prawdziwy tylko, gdy z mojej fabryki 
wprost sprowadzane. 


Poleca się handel win 


Teatr hr. Skarbka. 
W sobotę dnia 7 listopada 


0 godzinie 3 po południu 
przedstawienie dla młodzieży szkolnej 


Kościuszko pod Racawicami 


obraz historyczny ze śpiewami w 5 oddzia- 
łach, Wł. L. Anezyca. 
Wieczorem o gedz. w pół do ósmej 


po raz siódmy 
Sprzedana Narzeczona 


opera w 3 a. F. Smetsny słowa K. Sabiny | 


(z repertuaru teatrów w Pradze i Wiedniu) 
OSOBY: 


Kruszyna wieśniak Kierman 
Katinka jego żona Kasprowiczowa 
Marynka ich córka Bohursówna 
Micha? gospodarz Kratochwil 
Agnieszka jego żona Skalska 
Tomek ich syn . Qrzelski 
Janek syn Miehała po pierw- 

szej żonie Jerzyna 
Keżal swat Bogucki 


Skoeze%, dyrektor komedyantów Lelewicz 


Esmeralda tancerka Kliszewska 
Muffi komedyant przebrany za 
Indyanina Jednowski 


Rzecz dzieje się w Czechach. 
Reżyser J. Myszkowski 
Nowe kostyumy podług oryginalnych wzorów. 
Nose dekoracye. 


W antraktach powinno się palić papierosy , 
tylko w węch RZN N 


i Równie, sala są p à- 
Tanie ipo fabryki konserwów | 
rzyn i owoców w Lubyczy królewskiej: młody gro- 
azak 1 kilogr. od 35 do 75 ct., fas'lsa 1 klgr. rd 
32 do 60 et., grzybki prawdziwe 1 kgr. od ct. 73 
do zł. 1.50, szparagi | klgr. od zł. 1 "do zł. 2, ró- 
wnież Julienne Macedoin", Purée z pomidorów, 
kompoty i marmolady. — Bliższe objaśnienia duje 
ŻEL Mogą 1292 


jg "le i po JENA 1.50, Azalee po ct. 70 
do zł. 1.—, Rhododendron po zł. 1.—, Befu- 
nie, Viole, Konwalie, niskie róże w wazonach, 
fuksze, wszystko z pęczami gotowymi do kwiatu i 
palmy w prześlicznych egzemplarzach i ro tarich 
cenach poleca ogród handlowy sEa.bu Lubycza kró- 
lewska, poczta w miejscu. 1290 


Pe sprzedania roczniki „Revue des m 
od roku 1872—-189i. Wiadomość w Admini- 
stracyi Gazety Lwowskiej. 


w 


okropnej nędzy pozostaje familia M. : 


z 7giem dzieci, 27 fermen 


Dwa medale zasługi! 
Proszę żądać tutek 
NIEMOJOWSKIEGO 
wszędzie do nabycia. 
Nowość: Tutki egipskie „Orient“ 
Uznanie 


Lwowskiego Laboratorynum 
chemicznego. 


ARTUR KOSCICKI 
(SYRIUSZ) 1256 
Lwów, ul. Zamarstynowska 1. 11 (dom' 
własny) ul. Trzeciego Maja 1. 2. 
poleca wprost z Ameryki wyborną karp 
pół kilo zł. 1. — Najlepsze herbaty pół 
kilo zł. 1.50 do zł, 6. — koniak kura- 
cyjny butare zł. 1 3o do zł. y 


dobre, domowej roboty kołdry na wełnie 
owczej, lekkie i ciepłe cd zł. 3.50 w każde £j; 


cenie do zł. 14 i wyżej. Materace czysto | 
włosienne po zł. 12.50, 14, 16, 20 do 40 zł, 
Poduszki pierzane i włosienne, sienniki, 


prześcieradła, poszewki. koce, kapy. itp, 
poleca wyłączny 


magazyn i pracownia wyrobów pościeli. 


Józef Schuster 
Lwów, ul. dape 5. F 


Z drukarni Wł. eT ul. 


Czarnieckiego L 12 dom Weraera. 


ON 


g 


e a 


' stara, prawdziwa żytnia wódka, bez | 

cukrn i bez anyżu, w hyg zienieznych 

skutkach wyrównywuje zupełnie koniak 
francuski, poleca 


Karol Bałłaban 


Lwów ul. Halicka 23 
Pocztą dwie butelki 5 kilegr. 
Orzeczenie. 
Na podstawie dochodzeń i badań chemicznych 
p świadczam niniejszem, iż wódka .,Bałłabanówka'* 
jest wysłałą i oczyszczoną żytniówką, wolną od nie- 
| dogonu (fualu) i tym podobnych przymieszek W sku- 
tek tego orzekam, iż jest ona czystym, zdrowym i 
hygienicznym napojem gorącym (spirytusowym), który 
j na ustrój ludzki działa tak samo jak prawdziwy 
| Cognac. 
Lwów, dnia 10 marca 1591. 
Dr. Br. Radziszewski m. p 
prof. chemii na uniwersytecie lwowskim 


WYROBY SPECYALNE 


PARFUMERYA A 
AUX VIOLETTES DE PARMEĘ 


ED. PINAUD| 


Mydło... esso e AUX VIOLETTES DE PARME A 
iiey dla ehustek. „ AUx uIGŁETTES DE PAXME 
Woda tnastiwa. . AUX VIOLETTES DE PARME £ 
Pomada...... AUX VIOLETTES DE PARME bę 
Olejek ....... AUX VIOLETTES DE PARME É 
Puder ryżowy. AUX VIOLETTES DE PARME É 
Kosmetyki.... AUX WOLETTES DE PARME [E 


SA PONO de PY, 87 
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| 
| 
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Do trw ałego i p Apu- 
szczania posadzek i i podłóg 
Z miękkieg go drzewa 


Masę francuska 


"nadającą się szczegolnie na parkiety. 


Masę woskowa 


własnego wyrobu na posadzki i mięk- 
kie podłogi. 


mazure bursztynowa 


z kolorem i pięknym, trwałym poły- 
skiem, do ścierania wilgotną ścierką. 


Glazurę emaliową 


„Linoleum“ 
szybko schrących z pięknym połyskiem 


i pięknego z 


* Lakier Christofa 
 wysyolający w niespełna pół godziny, | 


| nadzwyczaj trwaly, posiadający piękny | 
itrwały połysk i nadający się tak na || 


| parkiety jak i na miękkie podłogi. 


Szczotki 


„do froterowania, oraz wszelkie inne E 
atunki szczotek w zakres gospodar- į 
pf stwa domowego wchodzące. 


, Wosk do nacierania, 
Plyty sukienne 


do wycierania podłóg, itp. itp. 
poleca 


Alojzy Hübner 


Lwów, Rynek 38. 


| 
l 
i 
| 


KA Y 


(zarządca V Wwy. J. 


jakoteż jedwab Henneberga czarny, biały i En od 35 ct. do zł. 14.65 (około 240 rozlicznych 
jakości i 2000 różnych barw i deseni itd.) czarne, białe i kolorowe od et. 45 do zł. 1165). 


Jedwabne damasty od zł. —.65 do 14.65 Jedwabne bengaliny od zł. —.80 do 7.65 
Jedw. materye włos. na suknie „ 8.65 „ 42.75 Jedwabne grenadyny „ —.80 „ 3.80 
Jedwabne fulary „ —.60 „ 3.85 Jodwabne Faille française n A5 m 6S0 
Jedwabny atłas dla masek » —.35 „ 1.90 Jedwabna Surah » —80 „ 8.80 
Jedwabne Merveilleux „n —.45 „ 5.85 Jedwabny fular japoński » 2=80 „ 835 
jedwabne materye balowe » —35 , 14.65 Jedwabne Crepe do Chine DAA e 
za meter 
Jedwab Armures, Merveilleux, Duchesse, Cristaligue, Moire antique, Moseovite, Marcellines, ete. — 
Jedwabne kołdry imaterye na chorągwie ete. — Wolne od porta i eła do domu. Wzory odwronie. — 


Listy do Szwajcaryi kosztują 10 et., 
Fabryka jedwabiu G.Henneberaa w Zurychu, e. 


jera we LAOWIE 


zp 


Gz l R 
tadtmiuii 
yl 

| 


| Swiece woskowe 


poleca najtaniej 1231 
| fabryka świec i blichowania wosku 


Fryderyka Schubutha | 


| Lwów., BU ek ip: 


| kiwa Nowo DAOG 


wielki skład nat 


| 1241 


KSIĘGARNIA POLSKA 


Lwów, plac Maryacki 11, 
wydawnictwa Petersa, Litolfta, 


tanie 


Steingrabora i iunyeh posiadamy zaw- | 
sze w komplecie na składzie. . 
Katalogi WIRY. na żądanie franko, ; 


SER 


ip gl 


JE aU 


Ciąznienie w sobotę. 


o Losy po 50 cet. 


poleca 


| 
| 
| 


la ej ucka TR i 50 genta wa 


Gdówia wygrana 75.000 koron 


G pa f= 20 pro. mniej. : 
sprzedają: M. Jonasz, Kitz i Stoff, August Schelien- S 


berg i Syn, Schell pisa i Kreiser, 


Wandel herkały i kawy 


EDMUNDA RIEDLA 


we Lwowie, plae maey acki 1. 10 


Herbatę 


zbioru majo% ego 


karty Š et. 
k. dostawca nadworny. 


| Ogłoszenie. «s: 


| Magistrat król. miasta Żółkwi ma 
na Te R 

Budynek piatrowy murowany 
kowo: w śródmieściu, bardzo przy- 
(jdatny na hotel i ze sklepami w par- 
! torze; 

2. Budynek murowany piatrowy 
„Kazamaty:* zwany, położony w cbrę- 
lbie rynku, z ogrodem i placem. 
| Uprasza się o wniesienie pise- 
'mnych lub ustnych ofert do dni 30 
|do Magistratu. poczem dalsza pertra- 
ktacya nastąpić może co do sprzedaży 
'rzeczonych budynków 
Z Magistratu abar miasta 
| Zółkwi, dnia 12 saeu 1596. 


| 
i 
3 
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Ciągnienie 7. listopada. 


1170 


Sokal i Lilien, M. poki 


poleca najlepsze gatunki 


MAW W 


o smaku czysto aromatycznym, ktore 
rozsyła franko opłacone do każdej 
atacyi poczt. 4/4 kg. w woreczku. 


i 1, kl. CONGO . zł. 1.60 Portorieo ź zł. 9. — Uąkg. — 90 
|| SOUCHONG czarni. „ %2— Guba gruboziarnista „ 9.50 „ —. 

! zbioru maj. „ 3.— Ceylon zielona „10= „ Ls 
l KAYSOW czarna RE A , przednia„10.40 „ 104 
MELANGE da Lond. 4 — A „ Enziarn „10%5 , 1.08 

WYSIEWKI herbas. „ 1.30 „ perłowa „(05 „ AO 

A * najlepszych Mocca arsbska aroto. „105, 1463 

herbat z 1.60 Jawa złota "10.75 „ 108 


RERE 


BIEZDEARECE AE" 


We wszystkich NOW" Portiim, 


Drogistów i Fryzyerów znajduje 


g] 


+ 
A A upg HA alie, i AKCYJI 


LDU 


4 pre. idaty hipoteczne KOrGNOYe, 


"ER pre. Haty hipoteczna. 
30 pre. listy bipotecane promier 


Ad pro, ilsty fowsrzysten brody 

wegs ziemskiczo 

a, pro. Misty Banke krajów eg 

4 pre. listy asst. Banin kr: zjowego. 

5 pre. obligscye komoualne Banita 
E rajow ZUe 

Banku 


gą które to papiosy ksaier wymiany 


i 


s) UWAGA. Kantor wymiany s hipotacznego przyjmuje od P. T. kupujących wszelkia wyleso- 7% 
wsns, a już płatne mieje aeowe pepiery wariościowa, tudzioż zapadłe kupony za gotówka, bez W% 
we jedynia Ti potraseniow raeg e kosz stów. j 
h wyeserp wę się zapor y, dostarcza nowych 


ajnieje 


wazałkiego potrącenia. zaź 
i Do aleziów, u któr; 
A: sa zwroteią kosztów, pióra sala ponosi. 


ka EEEIEE CEN j 
Weber) 


(ELS zez CHF AY, Fabrykanta Perfum 
H PARTE, 9 9, enaa de la Paix, 9, PARYŻ 
; zw! ZE Ki iras, EEY AEA et TEK PIK" 


siej x 

wszystkie papiery + a T E i monety 
po kursie dziennym najdakiulaje 
aako dobrą i powną jakaczę poleca 


i wszelkie waz” ROR © 


:9 tropach najkit 


— z fabryki 


Opakowanie nie liczy się. 
Zamówienia z prowincyi wysyła się o <w 4 pocztą. 


zyć M 


ryżowy specyalnie 
PRZYGOTSWANY Z BIZMUTEM 


WYM fIANY 
sgo Banku hipotecznego 


ELR Taje 


sjy nie Heze Żedmej prowiayi, 
| pre. pety czkę krajowa galic. S% 
| *€, pożyczką krajową galiezjska 2a 
| korou PORE H Zd 
| 4 pre. pożyczkę propin. galicyjską £ 
5 pre. pożyczkę prop. bukeowińską # 
á", pre. pożyczką wogierskiej] kelel Pa 

państw owej 
Ph pre. pożyczkę propin. weg. 
3 prz. Fez sblipacja Indemniz. 
ży | z nęgiarskia, 
Upoteznege zawód: nal 
ietnzyEt. 


ri 
8 pr 


bywa I sprzedaje SB 


arkuszy kuponorych 


ki papieru J, Kiisłkowskich. 


